
STAN POGODY
Dziś bedzie przeważnie posada słonecz­

na. Temperatura najwyż 'a \ niesie ok — 
to 50 stopni.—najniższa w n< sy—około 33 
stopni. Dość silne wiatry półn.-zachodnie 
15 do 21 mil na godzinę, zanikające pod 
wieczór.

W środę—pogodnie i ciepło, temperatu­
ra — około 60 stopni.

Wschód słońca—5:28 rano, zachód—6:21 
po południu.
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KALENDARZYK
Dziś—wtorek, 5-go kwietnia. — Win­

centego, Ireny.
Jutro—środa, 6-go kwietnia.— Juliany,
Pojutrze—czwartek, 7-go kwietnia.—Ru­

fina, Celestyna, Saturnina.
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DE GAULLE OWACYJNIE WITANY W LONDYNIE
100,000 Akrów Ziemi Pod Wodą w Dwóch Stanach Przybył Na

Zaproszenie

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

Zalew Wzrasta
w Illinois
i Missouri

—DZISIAJ 
—TROCHĘ 
—O TYM 
—I OWYM . . .

♦ ♦ ♦

Nebraska Już 
Proklamowana 
Terenem Klęski

Krwawy dyktator Kuby Fi­
del Castro w swej gorliwości 
zwalczania Stanów Zjednoczo­
nych gra rolę już nieco ko­
micznie. Okazuje się mianowi­
cie, że owe aresztowania lot­
ników rzekomo amerykań­
skich, lądujących na Kubie w 
spiskach anty-castrowych są 
w rzeczywistości na usługach 
samego Fidelo Castro i aresz­
towania ich są jedynie krucz­
kiem propagandowym. Okazu­
je się, że ci piloci są na żoł­
dzie Castra.

♦ ♦ ♦
Nadto okazuje się, że na 

wyspie Kubie jest ten zdrajcą, 
kto jest przeciw komunistom 
lub kto jest ze Stanami Zjed­
noczonymi.

+ ♦ ♦
Aczkolwiek Chruszczów mó­

wi o pokoju i o rozbrojeniu, 
Ameryka ma się na baczności 
i nie wierzy pięknym słówkom, 
czekając na czyny. A w mię­
dzyczasie wyasygnowano w 
Washingtonie dodatkowo 52 
miliony dolarów na przyspie­
szenie budowy krótko dystan­
sowych rakiet obronnych typu 
Polaris, wyrzucanych z łodzi- 
podwodnych.

♦ ♦ ♦
Rodzice, wychowawcy i pe­

dagodzy powinni się poważnie 
zastanowić nad tym zastrasza­
jącym i wprost tragicznym dla 
przyszły ch pokoleń amerykań­
skich faktem, że 50 procent 
stawających do egzaminacji 
wojskowej młodych chłopców 
jest odrzucanych z powodów 
fizycznych, mentalnych lub 
moralnych. Ogromny to pro­
cent! źle mówi o poziomie na­
szej młodzieży.

♦ ♦ ♦
Drugi zastraszający fakt, 

chociaż niemal we wszystkich 
miastach można otrzymać bez­
płatne zastrzyki — przeciw 
straszliwej chorobie polio i 
chociaż przed kilku laty są­
dzono, że choroba ta zostanie 
na zawsze wyeliminowana, to 
jednak ostatnie cyfry statys­
tyczne stwierdzają, że w roku 
ubiegłym zmarło w Ameryce 
aż 540 osób na polio, a w roku 
poprzednim tylko 240. Cyfra 
się podwoiła, choć lekarstwo 
jest dawane za darmo!

♦ ♦ ♦
Mimo ogromnej popularno­

ści wiceprezydenta Nixona ja­
ko kandydata na urząd prezy­
denta, wznawiane są już pró­
by wysunięcia ponownie któ­
regoś z wybitnych republika­
nów przeciw Nixonowi na kon­
wencji partii republikańskiej. 
Były gubernator Stassen wciąż 
twierdzi, że Nixon w razie o- 
trzymania nominacji “nie wy­
gra” i dlatego wysuwa w dal­
szym ciągu gubernatora New 
Yorku Rockeffellera jako swe­
go faworyta na najwyższy 
urząd.

♦ ♦ , ♦
W Anglii utrzymuje się 

twierdzenie, że gdyby przy­
szło do trzeciej wojny świa­
towej, to potrwa ona tylko 30 
dni. Jeszcze niedawno temu 
kierownicy wojskowi NATO

(Dokończenie na str. 2-giej)

Szach Iranu
Wita Króla Jordanu

Teheran, Iran. (UPI)—Król 
Jordanu Hussein został powi­
tany tu oficjalnie przez Sza­
cha Iranu, przedstawicieli rzą­
du i korpusu dyplomatycznego 
z okazji przybycia tu i rozpo­
częcia 11-dniowej wizyty.

Psom Nadal 
Nie Wolno

Paryż. (UPI) — Wydanie 
przewodnika po Francji 
“Guide Michelin” na rok 1960

United Press International. 
— Spienione rzeki Mississippi 
i Missouri przebiły w wielu 
miejscowościach wały regula­
cyjne i zalały ponad 100,000 
akrów ornej ziemi w Illinois i 
Missouri.

Gwardia narodowa, studenci 
kolegiów, więźniowie i ochot­
nicy rolni pracują gorączkowo 
i bez przerwy nad umacnia­
niem pozostałych wałów, aby 
ratować osiedla i farmy od 
największej klęski powodzi w 
bieżącym stuleciu.

Najgroźniej wystąpiły z 
brzegów wody przy dolewie 
rzeki Missouri do Mississippi 
w okolicy St Louis.
Napór Wód

W tej chwili Mississippi gro­
zi gwałtownym wyłamaniem 
się z brzegów na 70-milowym 
odcinku pomiędzy Keokuk, 
Iowa a Clarksville, Mo. Wczo­
raj rzeka przełamała wały 
koło Quincy, Ill., zalewając 
80,000 akrów ornej ziemi.

Farmerzy w pośpiechu po- 
przenosili swe meble z parte­
rów na strychy a bydło prze­
pędzili na pagórki.

W zamęcie ratunkowym nie 
ustalono jeszcze czy, i ile ludzi 
mogło stracić życie w powo­
dziach. Oblicza się tylko o- 
gółem, że na terenach klęski 
znajduje się ponad 30,000 po­
wodzian, którzy musieli o- 
puszszać domostwa. Dla nich 
Czerwony Krzyż zorganizował 
stacje pierwszej pomocy i 
ośrodki żywnościowe.
Teren Klęski

Prezydent Eisenhower ogło­
sił wczoraj Nebraskę jako te­
ren klęski, upoważniony do 
natychmiastowej pomocy fe­
deralnej i wysłał tam szefa 
obrony cywilnej, Leona 
Hoegh. Prezes Czerwonego 
Krzyża, Alfred Guenther 
zwiedza tereny powodziowe w 
Illinois, Iowa, Nebraska i 
South Dakota.

Na wysepce Kaslaskia w 
Illinois, gdzie zbiegają się rze­
ki Mississippi i Ohio, kilkaset 
osób jest odciętych od lądu i 
korpus armii gromadzi łodzie 
dla pośpiesznej akcji ratunko­
wej.

Dowódca Gwardii Narodo­
wej, gen. A. Sheppard przygo­
towuje ewakuacje całego mia­
sta Cairo, które może znaleść 
się pod wodą, o ile rzeki Mis­
sissippi i Ohio naraz podniosą 
poziom wody.

W północnych powiatach 
New Yorku rzeki Mohawk, 
Susquehanna i Hudson już 
wystąpiły z brzegów i ewaku­
acja osiedli farmerskich i mia­
steczek na nizinach j uż się roz-

“Ameryka Bronić 
Będzie Granic 
Swych’—Eaton

Genewa. (UPI) — Stany 
Zjednoczone kategorycznie o- 
świadczyły Sowietom, że go­
towe są zawrzeć jedynie sta­
rannie zrównoważoną umowę 
o rozbrojeniu, która zapewnia 
gwarancję własnego bezpie­
czeństwa.

Delegat Stanów Zjednoczo­
nych Fredrick M. Eaton o- 
świadczył, że Stany Zjednoczo­
ne nie podpiszą żadnej umowy, 
która zagraża bezpieczeństwu 
Stanów Zjednoczonych. Sesja 
na której Eaton wypowiedział 
to oświadczenie była jedną z 
dotychczasowych i trwała 2 
godziny i 20 minut.

Eaton nie szczędził ostrych
po raz pierwszy podaje spis słów w odpowiedzi na ataki 
hotel i restauracji do których I delegata Sowietów Valeriana 
nie wolno wprowadzać psów. 1 A. Zorina, który zarzucał, że

@1

Fotografie robione są tylko na 
rozkaz elektroniczny amery­
kańskich stacyj podsłucho­
wych.

Stany Zjednoczone jedynie u- 
siłują uzyskać przewagę nad 
Rosją Sowiecką, aby zapewnić 
własne bezpieczeństwo. Zorin 
domagał się przy tym, aby St. 
Zjedn. zburzyły swe zagranicz­
ne bazy wzamian za zawarcie 
umowy o orozbrojeniu.

Cape Town (UPI). — Poli­
cja użyła pałek, bieży a na­
wet broni palnej, aby zmusić 
ludność tubylczą w miejsco­
wości Lyanga do opuszczenia 
swych mieszkań i udania się 
do zajęć.

Liczne najazdy policji spo­
wodowało wielu rannych 
wśród Murzynów. Murzyni od­
mawiają teraz powrotu do 
pracy i usiłują pozostać w 
mieszkaniach swych na znak 
protestu przeciw brutalności 
policji.

Główna droga do Nyanga, 
osiedla murzyńskiego, gdzie 
toczyły się zacięte walki mię­
dzy Murzynami a policją, jest 
zupełnie odciętą przez silnie 
uzbrojone oddziały wojsk-

W samym Nyanga, jak zdo­
łano dowiedzieć się, jest wie­
lu rannych. Nie zdołano jed-

Washington. (UPI) — Na­
ciski polityczne w bieżącym 
roku wyborczym spowodują 
to, że Kongres, przed zakoń­
czeniem obecnej sesji, uchwa­
li jakąś pomoc emerytom w 
opłacaniu kosztów opieki szpi­
talnej i lekarskiej, jak to 
oświadczył dziś rano jeden z 
wybitnych -przywódców de­
mokratycznych, który jednak 
zażądał, aby nazwiska jego nie 
wymieniać.

Izbowy Komitet Planowania 
(Ways and Means), który 
“ubił” projekt ustawy rep. 
Aime Foranda (D-R. I.), zna­
lazł się pod silnymi naciskami 
zorganizowanej pracy AFL- 
CIO, oraz szeregu organizacyj 
społecznych i dobroczynnych. 
Stosy listów nadeszły do prze­
wodniczącego komitetu, rep. 
Wilbura D. Milles (D-Ark.) i 
do 24 członków tegoż komi­
tetu.

Podczas przesłuchów doszło 
do niezwykle ostrej wymiany 
zdań pomiędzy prezesem unii 
robotników przemysłu samo­
chodowego (UAW), Walterem 
P. Reutherem, a sen. Everetem 
M. Dirksenem (R-IM-). Reu­
ther zarzucił, że prezydent

Eisenhower i wiceprezydent 
Nixon “wycofali się” z po­
przednich zapowiedzi, iż po­
prą ubezpieczenia zdrowotne 
dla emerytów. Dinksen o- 
świadczenie to nazwał “cuch­
nącym kłamstwem”.

Komitet Planowania tym­
czasem, pod presją obywatel­
ską napływającą ze wszyst­
kich stron kraju, wznowił 
przesłuchy nad “jakimś” spo­
sobem zabezpieczenia pomocy 
zdrowotnej emerytom. Wy­
łaniają się trzy projekty: — 
(1) wznowienie wniosku Fo­
randa o włączeniu ubezpiecze­
nia zdrowia do Social Securi­
ty; (2) pomoc federalna po­
szczególnym stanom na za­
pewnienie opieki zdrowotnej 
biednym emerytom i (3) czę- 
śiowe opłacanie kosztów ase­
kuracji prywatnej tych eme­
rytów, którzy wykażą, iż nie 
mogą opłacać pełnych premij 
na polisach zdrowotnych.

W obecnej sytuacji, zdaniem 
obserwatorów politycznych,— 
nie wchodzi już w rachubę py­
tanie, czy Kongres jakąś po­
moc zdrowotną dla emerytów 
uchwali, ale tylko zasięg i sto­
pień takiej pomocy.

nak stwierdzić ilu jest zabi­
tych. Policja, przed rozpoczę­
ciem ataku swego na ludność 
tubylczą, nawoływała tubyl­
ców do powrotu do pracy, ale 
z bardzo małym- skutkiem.

W związku z nowymi roz­
ruchami dowiedziano się tu, 
że anglikański biskup w Jo- 
hannesburgu, Ambrose Ree­
ves był zmuszony schronić 
się do prowincji Swazi, unika­
jąc aresztowania za publiczne 
oskarżenie policji o ostrzeli­
wanie czarnych.

Jak wynika z otrzymanych 
raportów, istnieje obawa 
wznowienia nowych krwa­
wych rozruchów przede 
wszystkim w miejscowości 
Nyanga, gdzie tubylcy odma­
wiają powrotu do pracy, a 
ponadto przygotowują się do 
krwawej walki.

Washington. (UPI) — Już 
w tym tygodniu wykończone 
będzie i uruchomione olbrzy­
mie “ucho” o średnicy 85 stóp, 
skierowane ku niebu. 
“Uchem” tym jest największy 
w świecie “radioteles k o p” 
zbudowany przez Krajowe 
Obserwatorium Radiowej 
Astronomii w Green Bank, W. 
Va.

“Ucho” będzie zdolne do 
podchwycenia głosów lub in­
nych sygnałów z systemów 
gwiezdnych Tau Ceti lub Epsi­
lon Eridani, które odległe są 
od Ziemi o 66 milionów-milio- 
nów (tak; dwukrotnie milio­
nów) mil. Radiowy sygnał z 
tych systemów musi biedź 
przez 11 lat nim dotrze do 
Ziemi.

To jest największy zasięg 
“u c h a”. “Bliższe” systemy 
gwiezdne w Drodze Mlecznej 
będzie można łatwiej “podsłu­
chiwać”.

Wielu astronomów jest nie­
złomnie przekonanych, że na 
milionach planet Drogi Mlecz­
nej i na bilionach innych 
gwiazdozbiorów w przepast­
nych otchłaniach przestworzy, 
istnieje życie. Wierzą oni na­
wet w możliwość, że istoty w 
tych podniebnych systemach 
żyjące mogą być inteligent­
niejsze od człowieka.

W Rachubę Wchodzi Tylko 
Zasięg Ubezpieczenia S.S.

Tiros I Robi Zdjęcia; 
Uczeni Budują “Ucho”

Policja Przy Pomocy Pałek 
Zmusza Murzynów Do Pracy

New York. — (UPI) — Dr. 
Abe Silverstein, dyrektor wy­
działu lotów przestworzowych 
przy Krajowej Administracji 
Lotnictwa i Prze stworzy 
(NASA) oświadczył dziś, że 
dokładnym zbadaniu fotogra­
fii z formacyj chmur podnieb­
nych okazuje się dowodnie, iż 
TIROS I i jego następcy będą 
w możności dawania ostrzeżeń 
przez zrywającymi się burza­
mi i huraganami na czas, aby 
umożliwić ludziom ucieczkę 
liub schronienie.

Tiros I nadesłał wczoraj 
“zdumiewająco dokładne” fo­
tografie z chmur unoszących 
się nad wschodnią Rosją i nad 
północnymi Chinami. Przed 
tym, jak również i dziś, Tiros 
fotografuje formacje chmur 
nad Stanami Zjednoczonymi i 
nad Południową Ameryką.

Grotewohl Wyjechał
Berlin. (UPI) — Biuro 

Prasowe Wschodnich Niemiec 
podało do wiadomości, że pre­
mier Otto Grotewohl udał się 
na kurację do Rosji Sowiec­
kiej. W czasie jego nieobecno­
ści zastępować go będzie de­
putowany Heinrich Rau.

Królowej
Podczas 4-Dniowej 
Wizyty Odbędzie 
Rozmowy
Londyn. (UPI) — Prezy­

dent Francji Charles de Gaul­
le wrócił w wielkim triumfie 
dziś do W. Brytanii, która 20 
lat temu przyjęła go jako ma­
ło znanego i niezbyt popular­
nego generała brygady.

De Gaulle rozpoczął tu 4-, 
dniową oficjalną wizytę. Z lot­
niska Gatwick, dokąd przybył 

' jego samolot z Paryża de Gal­
ie i żona jego udali się — na 
dworzec Victoria Station, — 
gdzie królowa Elżbieta wr oto­
czeniu rodziny królewskiej po­
witała gości z Francji.
Ulice Przybrane

by

lamentarny.
Podczas gdy Sukamo prze­

bywał za granicą w r. 1959 
zastanawiano się poważnie nad 
dokonaniem przewrotu i prze­
jęcia władzy przez rebelian­
tów.

Tokio. (UPI) — Prezydent 
Indonezji Sukarno znów udał 
się w podróż, — pozostawia­
jąc za sobą ziomków swych 
w wielkim zakłopotaniu.

A gdy Sukarno podróżuje, 
zwykle — jak tego są dowody 
z niedaiekiej przeszłości — 
na froncie domowym istnieje 
wielkie zaniepokojenie, a cza­
sem powodujące rozruchy.

W początkach 1958 roku, — 
gdy Sukarno był w podróży,

wej.
Wiadomości o niej nadeszły 

z Hong Kong w sprawozdaniu 
prasowym jakie opublikował 
brytyjski dziennik — London 
Daily Mail. Pismo to stwier­
dza, że Joan Chase Hinton i 
jej mąż pracują nad chińską 
bombą atomową na koziej 
farmie w głębi Wewnętrznej 
Mongolii.

Wiadomym jest na razie, że 
Joan, urodzona w Chicago, w 
roku 1921, skończyła studia na 
Kolegium Bennington w Ver­
mont, później uczęszczała na 
wykłady wyższej fizyki na U- 

I niwersytecie Chicago pomię-

na Sumatrze i Celebes wybu­
chła rewolucja, która nadal 
trwa.

I ponownie wczesnym latem 
1959 roku, rządy Indonezji 
przechodzą kryzys, gdy Na­
rodowe Zgromadzenie odmó­
wiło udzielenie zezwolenia na 
powrót Sukarno w myśl kon­
stytucji z r. 1945.

Sukarno, — który wówczas 
przebywał w Tokio, niemniej 
wrócił i uśmierzył bunt par-

dzy rokiem 1944 a 1945.
Dwanaście lat temu “znik­

ła” wraz z mężem za bambu­
sową kurtyną. Od czasu do 
czasu pojawiały się o niej nie­
jasne i dorywcze wiadomości, 
iż w komunistycznych Chinach 
prowadzi badania i doświad­
czenia naukowe. Dotychczas 
jednak nie skojarzono jej naz­
wiska z atomowymi wysiłka­
mi komunistów chińskich.
London Daily Mail podjął wia­
domość o niej i o jej mężu w 
tych dniach. Uczeni i techni­
cy,którzy uciekli z chińskiego 
lądu twierdzą, iż Hintonowie 
pracują z komunistami chin- 
kinii nad zbudowaniem bom­

by jądrowej.

Ulice Londynu, przybrano 
flagami Brytyjskimi i Fran­
cuskimi, wypełnione były tłu­
mem Londyńczyków, którzy 
owacyjnie witali Prezydenta 
de Gaulle przejeżdżającego w 
towarzystwie królowej Elżbie­
ty otwartą karetą ulicami 
Londynu.

Dla prezydenta de Gaulle 
owacje Londyńczyków były 
nad wyraz wzruszające, — bo 
zaledwie dwa lata temu był 
on człowiekiem zapomnianym 
a rodzinny jego kraj chylił się 
ku upadkowi. A teraz de Gal­
ie niedawno temu podejmował 
sowieckiego premiera Nikitę 
S. Chruszczowa, kraj jego do­
konał wybuchu pocisku ato­
mowego a w przyszłości bę­
dzie gospodarzem szczytowej 
konferencji.

Wobec tego, że do Londynu 
przybył na zaproszenie królo­
wej Elżbiety wizyta jego jest 
oficjalna i z tej racji wypeł­
niona będzie różriymi uroczy­
stymi przyjęciami. Nie mniej 
de Gaulle zamierza odbyć — 
przynajmniej dwie rozmowy z 
premierem Haroldem Macmil­
lan. Głównym tematem roz­
mów niewątpliwie będzie o- 
statnia wizyta Chruszczowa 
we Francji i jego ataki na za- 
chodnio-niemiecki militaryzm.

Możliwe będą rozmowy też 
na temat handlowych umów 
na rynku Europejskim.
Pierwsza Wizyta Powojenna

Jest to pierwsza po wojnie 
wizyta de Gaulle, który — jak 
również naród francuski—pa­
mięta nadal, że w czasie Dru­
giej Wojny — Wielka Bryta­
nia niezwykle serdecznie u- 
dzieliła gościny francuskim 
Siłom Zbrojnym po upadku 
Francji w roku 1940. Podobno 
de Gaulle oświadczył 16 lat 
temu, gdy opuszczał Londyn, 
że nie wróci z oficjalną wizytą 
aż dojdzie do pełnej władzy 
jako najsilniejszy mąż stanu.

Owacyjne przyjęcie prezy­
denta de Gaulle i jego żony 
jest poniekąd rewanżem za nie 
mniej gościnne przyjęcie kró­
lowej Elżbiety i jej męża pod­
czas ich oficjalnej wizyty wa 
Francji.

sprawach Episkopat miał u- 
zyskać od reżimu zapewnie­
nie, że będą one uregulowane 
w sposób dla Kościoła zado­
walający.

Wydaje się również zała­
twione, iż państwo zrezygnu­
je z przeprowadzania inspek­
cji w seminariach.

Wreszcie ze strony ko­
ścielnej oczekuje się, że pań­
stwo zaprzestanie udzielać 
poparcia księżom z grupowa­
nych dokoła organizacji “Ca­
ritas”, z czym wiązano oba­
wy, iż prowadzić to może do 
tworzenia, podstaw “kościo­
ła narodowego”.

Paryż. (DP).—W związku z 
ostatnimi rozmowami między 
przedstawicielami polskiego 
Episkopatu i władz komuni­
stycznych, korespondent “J> 
Monde” z Warszawy rozwa­
ża znaczenie listu, jaki Epi­
skopat skierował do ducho­
wieństwa. List ten—zdaniem 
korespondenta — ukazuje za­
rysy osiągniętych w rozmo­
wach wyników i idzie dalej, 
niż “uspokajające wskaza­
nia” wielkopostnego listu 
pasterskiego.

W liście są podane tematy, 
które księża mają zużytko­
wać w kazaniach. Bez ustą­
pienia czegokolwiek z doktry­
nalnego stanowiska Kościoła, 
dyrektywy Episkopatu kła­
dzie nacisk na “zadania pozy­
tywne”.

Nie do pomyślenia było o- 
czywiście, by hierarchia kato­
licka mogła się zgodzić na 
zmianę negatywnego stano­
wiska w stosunku do ustawo­
dawstwa ułatwiającego spę­
dzanie płodu i rozpowszech­
nianie środków antykoncep­
cyjnych. Natomiast dyrekty­
wy Episkopatu ;— donosi “Le 
Monde” polecają by księża 
mówili o znaczeniu i warto­
ści rodziny i życia rodzinne­
go, unikając bezpośredniego 
atakowania ustawodawstwa. 
Jednym z postulatów ze stro­
ny komunistów było, jak wia­
domo, złagodzenie kampanii, 
jaką duchowieństwo prowa­
dzi w sprawie zagadnień po­
pulacyjnych.
Na temat zagadnień

Jeżeli chodzi o zagadnie­
nia społeczne i gospodar­
cze, duchowieństwo — w 
myśl wskazań Episkopatu — 
ma kłaść duży nacisk na 
sprawę trzeźwości, na zwięk­
szenie pracowitości i wysiłku 
na rzecz rozwoju gospodarki 
narodowej oraz na poszano­
wanie dla “własności społecz­
nej”. Ten ostatni punkt do­
tyczy groźnego wzrostu kra­
dzieży i sprzeniewierzania 
mienia państwowego lub spół­
dzielczego.

Ponieważ znaczna część 
opinii skłania się do trakto­
wania ze znacznie większą 
pobłażliwością nadużyć i wy- 

;kroczeń dotychczas własno- 
; ści publicznej w odróżnieniu 
jod prywatnej, władze wielo-

Prez. Sukarno Wyjechał 
Mimo Niepokoju w Indonezji

List Episkopatu Do Duchowieństwa 
Wyjawia Wynik Rozmów z Reżimem

Amerykanka Pomaga Komunistom 
Chińskim w Pracy Nad A-Bomba

Washington (UPI). — U- 
rzędnicy Departamentu Stanu 
i członkowie Wywiadu Ame­
rykańskiego (Central Intel­
ligence Agency) starają się 
wyjaśnić zagadkę tajemniczej 
Amerykanki, która podobno 
pomaga komunistom chińskim 
w zbudowaniu pierwszej bom­
by atomowej.

Dotychczas otrzymano tyl­
ko “strzępy wiadomości”, jak 
się wyraził rzecznik Departa­
mentu Stanu, o niejakiej Joan 
Chase Hinton, która pracowa­
ła w ośrodku doświadczalnym 
Stanów Zjednoczonych w Los 
Alamos, N. M. w tym czasie, 
gdy Amerykanie wytwarzali ' dzy latanii 1946 a 1948. Przed 
pierwszą bombę jądrową pod i tym zajmowała podrzędne sta- 
koniec drugiej wojny świato-Inowisku w Los Alamos, pomię-

krotnie wyrażały żal, że Ko­
ściół nie używa wpływu 
zmienić to nastawienie.
Pewne Ustępstwa

W zamian za to — pisze 
korespondent “Le Monde” — 
Kościół miałby uzyskać real­
ne ustępstwa ze strony reżi­
mu w kilku dziedzinach.

Dwie komisje mieszane 
studiują obecnie sprawę rosz­
czeń podatkowych wobec in­
stytucji koś cielnych oraz 
sprawę własności kościelnej 
na ziemiach odzyskanych, 
którą to własność państwo u- 
znało za swoją. W obu tych
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I porwawszy kuszę z rąk pachołka, wsparł ją o zie­
mię, przycisnął brzuchem, pochylił się, wyprężył grzbiet, jak 
łuk, i chwyciwszy palcami obu rąk cięciwę, naciągnął ją w 
mgnieniu oka na żelazny zastawnik, zaczem założył strzałę 
i skoczył przed siebie w bór.

— Napiął! bez korby ci napiął! — szepnął Zych, zdu­
miony przykładem tak nadzwyczajnej siły.

—Ho, to morowy chłop! — odszepnął z dumą Maćko.
Tymczasem rogi i granie psów ozwało się jeszcze bliżej, 

ale nagle po prawej stronie boru rozległ się ciężki tupot, 
trzask łamanych krzewów i gałęzi — na drogę wypad! z 
gęstwiny, jak piorun stary brodaty żubr, z olbrzymią, nizko 
pochyloną głową, z krwawemi oczyma i wywalonym ozo­
rem, zziajany, straszny.

Trafiwszy na wyrwę przydrożną, przesadził ją jednym 
skokiem, upadł z rozpędu na przednie nogi, ale podniósł się 
i już, już miał skryć się w gęstwinie po drugiej stronie drogi, 
gdy nagle zawarczała zrowroga cięciwa kuszy, rozległ się 
świst grotu, poczem zwierz wspiął się, zakręcił, ryknął 
okropnie 1 runął, jak gromem rażony na ziemię. Zbyszko 
wychylił się z za drzewa, napiął znów kuszę i zbliżył się go­
tów do strzału, ku leżącemu bykowi, którego zadnie nogi 
kopały jeszcze ziemię.

Lecz popatrzywszy chwilę, zawrócił spokojnie do or­
szaku i zdaleka począł wołać.

— Tak dostał, aże gnojem popuścił!
— A niechże cię! — ozwał się podjeżdżając Zych: — 

od jednej strzały!
— Ba, blisko było, a to przecie okrutny pęd. Obacz- 

cie, nie tylko żelezce, ale i brzechwa całkiem mu się scho­
wała pod łopatką.

— Myśliwcy muszą być już blisko; pewnikiem ci go za- 
biorą.

— Nie dam! — odpowiedział Zbyszko! — na drodze za­
bity, a droga niczyja.

— A jeśli to opat poluje?
— A jeśli opat, to niech go bierze.
Tymczasem z lasu wychyliły się naprzód psy, których 

było kilkanaście. Ujrzawszy zwierza, rzuciły się na niego 
ze strasznym harmidrem, zbiły się na nim w kupę i nie­
bawem poczęły między sobą gryźć.

— Zaraz będą i myśliwi — rzekł Zych. — Ot patrz! 
już są, jeno dalej przed nami wypadli i nie widzą jeszcze 
zwierza. Hop! hop! bywajcie tu, bywajcie!... leży. leży!...

Lecz nagle umilkł, przysłonił oczy ręką, a po chwili 
ozwał się:

— Dla Boga! co-że to jest? Czym oślepł, czy mi się zda- 
je...

— Jeden na wronym koniu na przedzie — rzekł 
Zbyszko.

Lecz Zych zawołał nagle:
— Miły Jezu! dyć to chyba Jagienka!
I naraz począł krzyczeć:
— Jagna! Jagna!...
Poczem ruszył naprzód, ale nim zdążył puścić w cwał 

podjezdka, Zbyszko ujrzał najdziwniejsze w świecie widowi­
sko: Oto na chybkim srokaczu sadziła ku nim, siedząc po 
męsku, dziewczyna z kuszą w ręku i oszczepem na plecach. 
W rozpuszczone od pędu włosy powszczepiały jej się chmie­
lowe szyszki; twarz miała rumianą jak zorza, na piersiach 
rozchełstaną koszulinę, a na koszuli serdak wełną do góry. 
Dopadłszy, osadziła na miejscu konia; przez chwilę na 
twarzy jej odbijało się niedowierzanie, zdumienie, radość — 
nakoniec jednak, nie mogąc świadectwom oczu i uszu za­
przeczyć, poczęła krzyczeć cienkiem, nieco jeszcze dziecin­
nym głosem.

— Tatulo! tatuś namilsi!
1 w mgnieniu oka zsunęła się z konia, a gdy Zych ze­

skoczył także dla powitania jej na ziemię, rzuciła mu się 
na szyję.

Przez długi czas Zbyszko słyszał tylko odgłos pocałun­
ków i dwa wyrazy: “Tatulo! Jagula, Tatulo! Jagula!” — 
powtarzane w radosnem upojeniu.

Nadjechał}- oba poczty, nadjechał na wozie Maćko, a 
oni jeszcze powtarzali: “Tatulo! Jagula!” i jeszcze się obej­
mowali za szyję. Aż gdy wreszcie mieli już do syta powitań 
i okrążków, poczęła go Jagienka wypywać:

— To z wojny wracacie? Zdrowiście aby,?
— Z wojny. Co nie mam być zdrów! A ty! A młodsze 

chłopaki? Myślę że zdrowe? — tak? Bo inaczej nie lata­
łabyś po lesie. Ale co-że ty tu robisz najlepszego, dziew­
czyno?

— Przecie widzicie: poluję — odpowiedziała, śmiejąc 
się, Jagienka.

— W cudzych lasach?
— Opat dał ml pozwoleństwo. Jeszcze przysłał pachoł­

ków do tego uczonych i psy.
Tu zwróciła się do swej czeladzi.
— A odpędzić mi te psy, bo skurę podrą!
— Oj, też rada jestem, rada, że was widzę!... U nas 

wszystko dobrze.
— A jam to nie rad? — odparł Zych.—Dajże jeszcze, 

dziewucho, pyska!
I poczęli się znów całować, a gdy skończyli, Jagna 

rzekła:
— Do domu okrutny szmat drogi... takeśmy się za oną 

bestią zagnali. Chyba ze dwie mileśmy gnali, że już i konie 
ustawały. Ale tęgi żubr — widzieliście?... ma on ze trzy 
moje starzały w sobie, a od ostatniej musiał paść.

— Padł on od ostatniej, ale nie od twojej: ten to ryce­
rzyk go ustrzelił.

Jagienka odgarnęła dłonią włosy które jej nasunęły 
się na oczy, i spojrzała bystro, lubo niezbyt życzliwie na 
Zbyszka.

— Wiesz, kto to jest? — spytał Zych.
— Nie wiem.
— Nie dziwota, żeś go nie poznała, bo wyrósł. A może 

starego Maćka z Bogdańca poznasz?
— Dla Boga! to Maćko z Bogdańca! — zawołała Ja­

gienka.
I zbliżywszy się do woza, pocałowała Maćka w rękę.
— Toście wy?
— A ja. Jenom na wozie, bo mnie Niemcy postrzelali.
— Jakie Niemcy? Przecie to z Tatary była wojna? 

Wiem ci ja to, bom się niemało tatula naprosiła, żeby mnie 
z sobą wziął....

Była wojna z Tatary, ale my na niej nie byli, bośmy 
na Litwie przedtem wojowali i ja, i Zbyszko.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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WIOSENNE POWODZIE. Silne opady śnieżne, a potem nadejście 
nagłe ciepłej, wiosennej temperatury spowodowały zagrożenie po- 
wodzaimi w całym nieomal kraju. U góry — obrazek z zalanego 
wodą pola kukurydzy w Maple Hill, Nebraska. Stan ten i Missouri 
znalazły się w zagrożeniu. Na mapce, u dołu—wezbrana rzeka 
Nodaway w Iowa stanowi groźbę dla miasta Clarinda, W Mercer, 
Missouri—rzeka Weldon podniosła się o 6 stóp w ciągu jednej 
tylko godziny. Frankfort w Kansas znalazło się pod wodą na 
2 stopy, zagrożone są również Bristow, Lynch i Verdel w Nebrasce.

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

(Dokończenie ze str. 1-szej) 
byli zdania, że taka wojna po­
trwała by trzy miesiące. An­
glicy jednak są innego zdania 
i mówią, że wybuch wojny — 
spowoduje tak olbrzymie za­
mieszanie i wrażenie, że na­
stąpi niedługo po tym pokój, 
względnie — że wybuchnie w 
świecie nacisk polityczny na 
rzecz zakończenia działań wo­
jennych wobec olbrzymich 
strat.

* + +
Ewangelista amerykański 

Graham, który wygłaszał ka­
zania w Afryce przez ostat­
nich kilka tygodni i tam badał 
problemy rasowe i narodowe, 
wrócił onegdaj do Ameryki i 
twierdzi, że St. Zjedn. powin­
ny jak najszybciej załatwić 
wszystkie większe różnice ra­
sowe w myśl zasad chrześci­
jańskich. Jeżeli tego nie uczy­
ni, to Murzyni stracą zaufanie 
do bezstronności i uczciwości 
zasad Ameryki i staną się ko­
munistami.

W partii demokratycznej 
wciąż istnieje różnica poglą­
dów kto ma być kandydatem 
na urząd Prezydenta. Dwaj 
wybitni liderzy robotniczy, — 
Carey i Harrison opowiedzieli 
się onegdaj za południowcem, 
senatorem Symingtonem. Co­
raz częściej słyszy się wśród 
demokratów opinię, że jeżeli 
Kennedy nie otrzyma w pierw­
szym balotowaniu na konwen­
cji, nominacji demokratycznej, 
to przypadnie ona znowu Ad- 
lai Stevensonowi.

♦ <0 ♦
Podczas, gdy republikanie 

mają za mało amatorów na 
urząd Prezydenta, to demokra­
ci mają ich za dużo.

Spieszą Zapobiedz 
Zniszczeniu
Przez Powódź

Ceara, Brazylia (UPI). — 
Dwóch przywódców Rządu 
Brazylijskiego ma przybyć tu 
samolotem z Rio de Janeiro w 
celu zadecydowania co należy 
przedsięwziąć aby przeciw­
działać wzburzonym falom w 
rzece Jaguarribe.

Minister Sprawiedliwości 
Armando Falcao i minister ro­
bót publicznych Ernami Do 
Amaral Peixoto otrzymali od 
prezydenta Juselino Kubi- 
tschek prawo działania na 
skutek zagrażającej powodzi.

Sytuacja wydaje się bardzo 
poważną w terenie poniżej za­
pory wodnej Oroś, która pod 
naporem wód grozi załama­
niem się. Około 30,000 osób 
mieszka w tej okolicy.

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
.201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois
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| Rozmiar (Size)

Nie możecie znaleźć łatwiejszej 
do uszycia spódniczki, dwa kawał­
ki do zeszycia i pasek.

Wzór 4862 można nabyć w wiel­
kości 24, 25, 26, 28, 30, 32 cali 
miary w pasie. Na wielkość 28 po­
trzeba 2% jarda 39 cal. mate­
riału.

Cena wzoru PIĘĆDZIESIĄT 
CENTÓW (50c).

Należytość prosimy nadsyłać w 
srebrze lub 4c w znaczkach pocz­
towych (lecz nie air mail). Z Ka­
nady gotówkę.

Pogrzeb SP. 
Górala Odbył

Milwaukee. — (KP). — Śp. 
Ks. Prałat Bolesław E. Góral, 
84 lat, zmarł tu w piątek pod 
wieczór.

Śp. Ks. Prałat Góral urodził 
się w Polsce, 18 marca, 1876 
roku. Do Ameryki przyjechał 
12to letnim chłopcem w 1889. 
Tegoż to roku wstąpił on do 
seminarium ŚŚ. Cyryla i Me­
todego w Detroit, Mich., gdzie 
ukończył studia filozoficzne. 
Jesienią 1896 roku zaczął u- 
częszczać na studia do semi­
narium Św. Franciszka w Mil­
waukee.

Tutaj ukończył on teolo­
giczne studia i został wyświę­
cony przez Ks. Arcybiskupa 
F. X. Katzera w dniu 18 czer­
wca, 1899 r. W roku tym za­
czął uczyć w seminarium ła­
ciny, greki, języka francuskie­
go, niemieckiego i polskiego. 
Później uczył również scho- 
lastycznej filozofii.

We wrześniu 1908 roku zre­
zygnował z nauczania i roz-

W Sprawie Sporu 
Decyzję Wyda 
Trybunał

New Delhi (UPI) — Roz­
porządzenie Trybunału może 
ograniczyć swobodę pertrak­
towania premiera Nehru z 
premierem Czerwonych Chin 
Czu En-Laj.

Nehru i chiński premier ma­
ją spotkać się w połowie kwie­
tnia, aby omówić problem — 
Chińsko-Indyjskiego nieporo­
zumienia na tle granicznym. 
Zanim jednak obaj premierzy 
rozpoczną rozmowy premier 
Nehru będzie obowiązany do 
zastosowania się do rozporzą­
dzenia Trybunału, które ogło­
szone będą 14 kwiet. Trybu­
nał zarządził już, że wszelka 
wymiana zdań między China­
mi a Indiami wymaga konsty­
tucyjnego uzgodnienia.

Czyli, że trudno będzie pre­
mierowi Nehru pertraktować 
w kwestii terenu, który In­
die uważają za swój. A tym­
czasem należą teoretycznie 
do Pakistanu. Dziennik Hin­
dustani Times podaj e na pier­
wszej stronie karykaturę .— 
przedstawiającą — premiera 
Nehru zbliżającego się do sto­
łu ze związanymi rękoma z 
tyłu. Napis na sznurze głosi: 
“Decyzja Trybunału.”

W sferach dyplomatycznych 
mówi się, że Nehru nie ma za­
miaru wyrzec się terenów, za­
branych przez Chiny, — bez 
względu na decyzję Trybuna­
łu.

Komunistyczne Chiny — 
twierdzą, że teren między 
40,000 a 50,000 kwadratowych 
mil na pograniczu, — który 
Nehru uważa za należący le­
galnie i historycznie do Indii, 
winien im być oddany. Czer­
wone Chiny zajęły już około 
12,000 kwadratowych mil po­
granicza w okolicy poółnocno- 
wschodniej części Ladakh.

W międzyczasie wizytę w i 
Indiach rozpoczyna dziś prezy­
dent Zjednoczonych Republik 
Arabskich Gamal Abdel Nas­
ser. I

Wzór 7412
Nadajcie swej sypialni świeże­

go, wiośnianego wyglądu nową 
kapą ozdobioną barwnymi różami 
w dwóch odcieniach.

Wzór 7412 obejmuje 12 moty­
wów “American Beauty” róż do 
wyszycia krzyżykami (6 krzyży­
ków na 1 cal) i wskazówek prze­
szywania watowanej powierzchni 
kapy.

Cena wzoru 35 centów. Należy­
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail) Z Kanady go­
tówkę
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Ks. Prałata 
Się Wczoraj 

począł pracę w ówczesnych 
Nowinach Polskich.

Śp. Ks. Prałat Góral był 
przez krótki czas probosz­
czem w parafii Św. Wincente­
go a Paulo zanim przeniesiono 
go do parafii Św. Jacka. W 
1912 roku został mianowany 
konsultantem diecezjalnym.

W 1921 zamianowano go 
prałatem z tytułem monsig­
nor. Za wybitne zasługi poło­
żone dla Polski, Rząd Polski 
nadał jemu Krzyż Polonia Re- 
stituta i Komandorski Krzyż 
Św. Jerzego.

Pogrzeb odbył się wczoraj 
o godzinie llej przed połud­
niem.

Ks. Arcybiskup William 
Cousins odprawił ceremonie 
pogrzebowe. Zwłoki pocho­
wano na cmentarzu Św. Woj­
ciecha.

Łatwa Do Uszycia
PRINTED PATTERN 

4862 
WAIST 

24"—32"

Wytnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.
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DR WIESŁAW SUK

Idiotyczne Pretensje “Dobrych” 
Niemców Do Tysiąclecia Polski

Warszawa(K)— “Der West- 
preusse” — zachodnio niemie­
ckie pismo specjalizujące się 
(pod opieką urzędową Ade- 
nauera) w napadach na Pol­
skę w jednym z numerów pi- 
sze: “Skąd w Polsce Tysiącle­
cie? Przecież Polska ograni­
czała się do niedawna do nie­
wielkiego obszaru Kujaw, któ­
ry zresztą był pod przemoż­
nym wpływem kultury ger­
mańskiej”.

Z tego wniosek, że już nie 
tylko Śląsk i ziemie nad- 
odrzańskie, Pomorze i Wielko­
polska — kolebka Państwa 
Polskiego — ale także Mało­
polska i Mazowsze są przez 
niemieckich rewizjonistów — 
“uczonych” traktowane jako 
“odwiecznie germańskie, po­
nieważ przez te ziemie wiodły 
szlaki wędrówek Germanów”.
Niemieckie Nadzieje

“Był rok 1941. Już dwa la­
ta nie mogliśmy pracować nad 
opracowywaniem zbiorów — 
mówi docent dr Janina Ka­
mińska, jeden z zasłużonych 
polskich archeologów. Hitle­
rowcy usiłowali uczynić wszy­
stko, aby zniszczyć dorobek 
nauki polskiej. W roku 1941, 
w maju, zmienili swoją poli­
tykę.

Otrzymałam polecenie przy­
gotowania mapy ze szlakami, 
którymi wędrowali Germanie 
przez nasze ziemie w wiekach 
III-IV. Był to okres wędrówki 
narodów. Poza Germanami 
przewędrowali przez polskie 
ziemie Scytowie i Celtowie, 
Longobardowie i wiele innych 
narodów. Traf chciał, że na 
wytyczonej przeze mnie tra­
sie znajdowała się wieś Glę- 
dzianówek. W tej wsi został 
znaleziony przed wojną kur­
han. — jak starzy chłopi mó­
wili “księdza” — a jak ar­
cheolodzy określili — grób 
władyki z wieku IV lub V. Nie­
stety — jak to bywało często 
przed wojną, nie było pienię­
dzy na prowadzenie badań. 
Ględzianówek musiał czekać...
“Zagubiona Szabla”

I oto ekipa niemieckich ar­
cheologów pociągnęła do Gle- 
dzianówka.Zaczęli kopać kur­
han. W prasie ówczesnej uka­
zały się notatki, donoszące o 
znalezieniu przez niemieckich 
uczonych grobu wodza ger­
mańskiego. Grób ten miał 
być rzekomo okradziony /przez 
okoliczną ludność. Pod grozą 
wysokich kar należało oddać 
zrabowane przedmioty, a za 
oddanie mlecza wodza obiecy­
wano nagrodę 1,000 marek.

Niemcy nagle, tak jak szyb­
ko zaczęli kopać, tak szybko 
opuścili dopiero co odkryte 
stanowisko. Oczywiście zain­
teresowaliśmy się zaraz po 
wojnie rozkopanym częściowo 
kurhanem.
Prawda w Kurhanie

Rzeczywiście — był to grób 
księcia, władcy — świadczą o 
tym jego wielkie rozmiary

(kilka tysięcy metrów sześ­
ciennych ziemi usypanej w 
kopiec). Odnaleziono popiel­
nice słowiańskie oraz prze­
różne przedmioty wykonane 
przez Słowian. Miecza, ani ża­
dnego innego przedmiotu po­
chodzenia germańskiego nie 
znaleziono. W czasie później­
szych prac stwierdzono, że 
grób został ograbiony, lecz 
nie przez ludność miejscową, 
a prawdopodobnie przez wę­
drujących tymi sizlakami Ger­
manów, Celtów lub Scytów.
Taka jest wymowa faktów 

o jednym tylko obiekcie zba­
danym przez naukę polską w 
ramach licznych prac badaw­
czych nad Tysiąleciem Pol­
ski. A faktów tych jest wiele 
— świadczą one o tym, że gdy 
jeszcze starożytny Rzym był 
potęgą, już nad górną Wartą, 
nad Bzurą i nad Nerem żyli 
Słowianie.
“Kapusta z Niemców”

W Łęczycy docent dr An­
drzej Nadolski odkrył gród 
wczesnośredniowieczny. Miał 
on trzy przedwalń, trzy fosy, 
wał wysoki na 15 metrów, ma­
jący 10 metrów szerokości 
podstawy. Zbudowano go w 
VI wieku, jako punkt forty­
fikacyjny — otoczony palisa­
dą z dębowych pni. W wieku 
VIII parokrotnie już przebu­
dowywana palisada została 
zastąpiona potężnym wałem 
przekładowym. W 1107 r. Bo­
lesław Krzywousty — ten “co 
narobił z Niemców Kapusty” 
—odbudował Łęczycę spaloną 
przez Brzetysława Czeskiego-

Nieopodal Łęczycy 'znajdu­
je się Sieradz. To słynne mia­
steczko było ważnym punk­
tem strategicznym w okresie 
Polski piastowskiej: tutaj 
znajdowała się jedna z waż­
niejszych przepraw przez War­
tę. Przez Sieradz wiódł trakt 
zbudowany z pali dębowych, 
łączonych ze sobą specjalną, 
choć nieskomplikowaną tech­
niką.
Ziemia Wydaje Skarby

Prace archeoligiczne w Sie­
radzu prowadzi dr Janina Ka­
mińska. O pracach tych mó­
wi :

— Droga do Sieradza pocho­
dzi z początku XI wieku. Al® 
mamy ślady osadnictwa na łę­
ku — czyli łąkach — z wieku 
V a nawet IV. Ziemia jednak 
zdradza nam jeszcze wcześ­
niejsze tajemnice. W ostat­
nich latach znaleźliśmy wiele 
skarbów — garnków glinia­
nych wypełnionych monetami 
i siekanym srebrem lub mie­
dzią. Znajdujemy w nich mo­
nety ze starożytnej Grecji i 
Rzymu, z Bizancjum i Ara­
bii. Są drachmy arabskie i de­
nary rzymskie, talary Karola 
Wielkiego i grosze wybijane 
za Mieszka I, są monety ,z róż­
nych epok i krajów. Ponieważ 
znajdujemy je w glinianych 
naczyniach wykazujących 
bardzo wielkie podobieństwo 
do siebie, wykonanych tą sa­

mą techniką — możemy po­
wiedzieć tylko jedno: ich po­
siadaczami byli Słowianie — 
nasi przodkowie...

“Der West preusse” wołałby 
z pewnością, aby zamiast kur­
hanów władyków słowiańskich 
znalazły się w Polsce grobow­
ce germańskich wodzów lub 
chociaż ich miecize. Cóż — 
kiedy ziemia nie kłamie, mówi 
prawdę o swojej przeszłości, 
choćby była ona bardzo odle­
gła, zamazana takimi dziejo­
wymi kataklizmami jak woj­
ny, wędrówki narodów i nie­
miecka “kultura nadludzi”.

Brytania Nie Chce 
Zrzec Się Potęgi 
Nuklearnej

Londyn, (UPI) — Brytania 
przynajmniej chwilowo zawe­
towała plan, w rezultacie któ­
rego potęga nuklearna podle­
gałaby wyłącznie Umowie At­
lantyckiej.

Sfery dyplomatyczne poda­
ją, że Minister Obrony Harold 
Watkinson oświadczy na kon­
ferencji w Paryżu, że Bryta­
nia nie zgodzi się na oddanie 
swego arsenału nuklearnego 
pod kontrolę 15-tu sprzymier­
zonych narodów.

Plan ten, a przynajmniej w 
części przedstawił Generał 
Lotnictwa Amerykańskiego 
Lauris Norstad, który jako 
główno dowodzący Sił Sprzy­
mierzonych w Europie zarzą­
dzałby potęgą nuklearną. Cho­
dzi przedewszystkim o stwo­
rzenie nuklearnej potęgi 
NATO w celu obrony Ęuropy.

Zwolennicy planu twierdzą, 
że plan ten pomógłby w za­
bronieniu Francji do przepro­
wadzenia własnego programu 
stworzenia potęgi nuklearnej 
dla własnej obrony. Ponadto 
plan ten rzekomo przewiduje 
efektowną kontrolę Narodów 
Sprzymierzonych nad rozwo­
jem potęgi nuklearnej Zachod­
nich Niemiec.

Pomysł zrzeczenia się nu­
klearnej potęgi na rzecz Na­
rodów Sprzymierzonych nia 
miał nigdy aprobaty Bryta­
nii. Niemniej, sprawa zjedno­
czenia potęgi nuklearnej wed­
ług Umowy Atlantyckiej po­
zostanie do roztrzygnięcia.

Przylatują 
Czarne Bociany

Warszawa (P). — Do lasów 
Świętokrzyskich przyleciały 
wcześniej niż w latach ubieg­
łych czarne bociany. Ptaki za­
uważono między innymi w 
Świętokrzyskim Parku Naro 
dowym i w lasach daleszyc- 
kich.

Czarne bociany gnieżdżą siq 
w kilku kompleksach leśnych 
woj. kieleckiego. Rzadkie t« 
w Polsce ptaki — zakładają 
gniazda na wysokich drze­
wach, rosnących na bagnach 
i mokradłach.

Yóa

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność Wygoda!

oto trzy zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do 

NASZYCH CZYTELNIKÓW 
W myśl naszego hasła — czy chcecie

By Chłopiec Przynosił Wam

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
DO DOMU?

Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 
Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.

Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 
zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago 22,11L

UWAGA:
Dziennik Związkowy 
przez chłopca dostar­
czymy OSOBOM, 
KTÓRE ZAMIESZ­
KUJĄ DZIELNICE 
MIASTA, OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NA­
SZE AGENCJE.

r-------------.---------------------------------

KUPON
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, źtóry proszę 

doręczać ml do domu sześć razy w tygodniu, a za który obo­

Podpis wmawiającego......

wiązuję się płacić chłopcu regularnie.

Numer domu....—, Nazwa ulicy————> Piętro..-^.

Numer T«-i<-fonn 

Miasto---- .— .........................  Zono...—.  Stan.......—

Podpis wmawiającego .
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Z Wydz, Kobiet
Okręgu 13 ZNP

Czy Interesuje Was Lepsza Opieka 
Lekarska i Szpitalna Na Starość?
Jeśli Tak — To Czytajcie i Rozważcie Nastę­

pujące Pytania i Odpowiedzi
(Dokończenie)

P.: Jakie są świadczenia na wy­
padek operacji?

O. : Social Security Department 
zapłaciłby koszta operacji wyko­
nanych w szpitalu. Tak samo za­
płaciłby koszty powstałe w na­
głych wypadkach, koszt za mniej­
sze zabiegi chirurgiczne, dokona­
ne w przychodni szpitala lub w 
gabinecie lekarza. Pokryte zosta­
łyby również operacje dokonane 
w szpitalu przez lekarza denty- 
*tę.

P. : Czy chory może wybrać so­
bie lekarza względnie chirurga?

O. : Tak, może. Każdy miałby 
awobodny wybór chirurga, pod 
warunkiem — oczywiście, że od­
powiada on wymaganym kwalifi­
kacjom i że jest zatwierdzony przez 
Izbę Lekarską.

P. : Oo należy uczynić, ażeby o- 
trzymać wymienione poprzednio 
świadczenia?

O-: Formalności byłyby podobne 
do tych jakie stosują prywatne 
zakłady ubezpieczeniowe, jak Blue 
Cross albo Blue Shield. Osoba od­
powiadająca warunkom ustawy, 
zostałaby przyjęta do szpitala lub 
zakładu zdrowia na polecenie swe­
go lekarza. Chory otrzymałby 
świadczenia, o których mowa w 
projekcie tej ustawy, od którego­
kolwiek lekarza, posiadajcego od­
powiednie kwalifikacje lub od za­
kładu leczniczego, który wyraził 
zgodę na współudział w tym pro­
gramie.

P.: W jaki sposób zostałby pro­
gram sfinansowany?

O. : Na pokrycie tych wydatków 
projekt ustawy proponuje podwyż­
szenie stawek Social Security 
Tax, zarówno dla pracowników jak 
i dla pracodawców, o jedną czwar­
tą procentu, a dla osób posiada­
jących własne przedsiębiorstwa o 
trzy ósme procentu.

P. : Jaki byłby wpływ niniejsze­
go programu na prywatne zakłady 
ubezpieczeniowe jak Blue Cross i 
Blue Shield?

O. : Świadczenia rozpoczęłyby się 
nie wcześniej, niż po upływie dwu­
nastu miesięcy od daty uchwale­
nia tej ustawy. Dałoby to pry­
watnym przedsiębiorstwom dosyć 
czasu, ażeby dostosować ich wła­
sne plany w taki sposób, że stano­
wiłyby one raczej uzupełnienie, a 
nie powtarzanie programu Social 
Security.

P. : Kto będzie zarządzał tym 
programem?

O.: Department of Health. Edu­
cation and Welfare. The Bureau of 
Old Age and Survivors Insurance 
mógłby korzystać ze swych obecnie

Oddział Pań Pomocniczych przy 
Post. Gen. Sikorskiego Nr. 79 — 
urządza przediwelkanocną zabawę 
kostkową 10 kwietnia o 2 po poł. w 
Stanowej Kwaterze nr. 1113 N. 
(Milwaukee Ave. —ależy dodać, że 
będzie wiele niespodzianek. Prosi­
my o przybycie. — Antonina Wa­
cek, prezeska.

♦ • ♦

Urzędniczki Stanowe urządzają 
wycieckę do spitala West Side Da­
men Ave. i Taylor St., w dniach li­
go i 13-go kwietnia o godz. 6:30 
wieczorem punktualnie. Stanowy 
Zarząd Pań Pomocniczych ofiaro­
wał na karnawał do szpitala w 
(Downey, Ul., $75, który odbędzie 
się na gruntach szpitala w Dow­
ney, Ill. — Ewelina Różańska, pre- 
eeska.

♦ • »

Matki Złotej Gwiazdy ofiarowa­
ły $25 dla chorych weteranów do 
uzpitoala w Downey, Ill., jak rów­
nież ofiarowały $25 na rydwan 
Polskiemu Legionowi Amer. Wet. 
na walny sejm, oraz zakupiły bi­
lety po $100 na pomnik nieznanego 
żołnierza, który będzie wystawiony 
na cmentarzu Zmartwychwstania 
Pańskiego na południowej stronie 
miasta.

♦ • ♦

Oddział Pań Pomocniczych przy 
Post. Nr. 16 urządza święconkę dla 
Weteranów w West Side Szpita­
la przy D»nen i Taylor St., dnia 20 
kwietnia. — Emilia Łukaszewska,

Z Gminy 2e j ZNP
Miesięczne regularne posie­

dzenie odbędzie się w środę, 
dnia 6-go kwietnia, o godz. 
8-ej wiecz., w sali Pułaskiego, 
przy 1715 S. Ashland ave. Ze 
względu na to, że na tym po­
siedzeniu będą, sprawozdania 
naszych reprezentantów i ad­
ministracji z posiedzeń od­
bytych zeszłego miesiąca, jak 
manifestacji majowej, obozu, 
okręgu i różnych naszych 
Gminnych komitetów, stąd 
też obowiązkiem naszych de­
legatów jest być obecnym na 
tym posiedzeniu, by się zapo­
znać z pracą, jaka jest zakre­
ślona w tym roku przez naszą 
organizację. — Jan Ogrodny, 
prezes Gminy; Józef F- Mi­
chalak, sekretarz. 

posiadanych kartotek ażeby spra­
wdzać zgłaszane roszczenia i wy­
stawić karty ubezpieczeniowe. 
Te uprawniałyby emerytów do o- 
trzymywania bezpłatnej opieki i 
pobytu w szpitalach wraz z bez­
płatnymi operacjami.

P.: Czy ktokolwiek, objęty obe­
cnie istniejącym programem So­
cial Security byłby wykluczony z 
niniejszego, nowego programu?

O. : Tak. Są to osoby, które o- 
trzymują emeryturę z powodu sta­
łej i całkowitej niezdolności do 
•pracy.

P. : Czy ustawa Forand’a byłaby 
korzystną także dla innych ugru­
powań a nie tylko dla osób star­
szych?

O.: Każdy pracujący, płacąc po­
datek na Social Security, przycziy- 
nia się io zabezpieczenia sobie eg­
zystencji na stare lata, kiedy już 
przejdzie w stan spoczynku. Bar­
dziej jeszcze, — zabezpieczy sobie 
te lata odpoczynku, gdy będzie pła­
cił niewielką zresztą składkę, prze­
znaczoną na zapewnienie mu na 
starość opieki lekarskiej i szpital­
nej. Poza tym — zmniejszyłyby 
się ciężary, jakie obecnie często 
spadają na synów i córki, które 
pomagają starym rodzicom w opła­
caniu wydatków spowodowanych 
chorobami. Wiadomo też, że ciągły 
wzrost kosztów leczenia, przypi­
sywany w pewnym stopniu właśnie 
wydatkom na leczenie osób star­
szych, powoduje wzrost opłat za 
ubezpieczenie chorobowe. Jest rze­
czą prawdopodobną, że wprowa­
dzenie w życie ustawy Forand’a 
znacznie obniżyłoby te opłaty.

P-: Czym możemy przyczynić się 
do uchwalenia przez Kongres tej 
ustawy?

O.: Możemy pomóc w następują­
cy sposób: a) powinniśmy pisać do 
Prezydenta, do swego Senatora i 
Kongresmanów, oraz do Kongres- 
mana Wilbur Mills, przewodniczą­
cego komitetu Way and Means, po­
dając w tych listach i pocztówkach 
gorące poparcie Billu 4700 Fo­
rand’a. b) Do swojego Senatora i 
Kongresmana można pisać zwykłą 
pocztówkę, można użyć następu­
jących słów — “I urge you to 
support The Forand Bill, assuring 
real health protection to retired 
citizens”. Adresując na przykład 
Hon. Congressman Wilbur Mills, 
House Office Building, Washington 
15, D.C. i do naszych Kongresma­
nów z Illinois na ten sam adres, 
a do Kongresmana Forand’a — 
Congressman Aime J. Forand. Pisz- 
cie teraz, piszcie wszyscy dziś, bo 
jutro może być zapóżno.

—J. K. Wieczorek

prezeska.
* * ♦

Oddział Pań Pomocniczych przy 
Post. Theodore Roosevelt Nr. 4ty, 
urządza wycieczkę do szpitala 
Downey, Ill., dnia 2}go kwietnia. 
— Ewelina Różańska, phezeska.

♦ * »
Avondale Post. Nr. 41 zorgani­

zował Oddział Pań Pomocniczych 
przy tymże Posterunku. Z tej oka­
zji odbędzie się wspaniała instala­
cja nowo zorganizowanego Oddzia­
łu i urzędniczek 12go kwietnia o 
godz. 8ej wiecz., w sali Lo Rayne 
Ohateau. pnr. 5925 W. Divensey A- 
ve. Uprzejmie prosimy o przyby­
cie. — Ludwik Bochenek, komen­
dant.

* • *
Podajemy do wiadomości, że by­

ła prezeska Oddziału 40, długolet­
nia członkini i długoletnia delegat­
ka do Stanowej Kwatery, kol. An­
na Nowacka jest poważnie chora. 
Apelujemy do koleżanek, aby ra­
czyły odwiedzić A. Nowacką, lub 
wysłać kartkę, życząc jej rychłe­
go powrotu do zdrowia, <na anres: 
1424 W. Chestnut St., Chicago 22, 
Ill.

* • *
Oddział Pań Pomocniczych Przy 

Post. Brighton Park nr. 15 urzą­
dził wycieczkę do Hines szpitala. 
Przeznaczono nam wardę, gdzie 
prawie wszyscy byli sparaliżowa­
ni, więc rodano magazyny i pie­
niężne podarunki, w sumie $50. — 
Anna Druzela, prez.

* * ♦
Oddział Pań Pomocniczych przy 

Post. Wood row Wilson nr. 22 w 
Cicero urządził wycieczkę do Hines 
szpitala Maywood, gdzie rozdano 
upominki i pieniężne dary dla cho­
rych Weteranów. Prezeską jest 
dzielna pracownica Michalina 
Chomicka. — Anna Druzela, ko­
respondentka.

Posiedzenie Wydziału Ko­
biet Okr. 13go ZNP odbędzie 
się w czwartek, 7go kwietnia, 
o godz. 7:30 wieczorem w sali 
Kościuszko pnr. 2933 N. Mil­
waukee Ave.

Uprasza się delegatki o li­
czne i punktualne przybycie, 
gdyż jest wiele ważnych 
spraw do załatwienia i omó­
wienia. — Komisarka Adela 
Ćwik, prezeska; Władysława 
Niedziałkowska, sekr.

Walne Zebranie 
Gm. 80-e j ZNP

Niniejszym zaprasza się 
wszystkich delegatów i dele­
gatki na walne zebranie w 
sprawie srebrnego jubileuszu 
Doboszy i Trębaczy, aby omó­
wić sprawę całej uroczystości 
i bankietu. Uprasza się dele­
gatów nie tylko o przybycie, 
ale i o postaranie się o ogło­
szenie do pamiętnika. Zebra­
nie wraz z Komitetem Mło­
dzieży odbędzie się w środę, 
6-go kwietnia, w sali im. Ad. 
Mickiewicza, przy 3310 South 
Morgan, o godz. 8-ej punk­
tualnie.

Mamy nadzieję, iż wszyscy 
przybędą, aby radzić w spra­
wie całej uroczystości, która 
się odbędzie w niedzielę, 24go 
kwietnia. — Józef Gembara, 
prezes; Wł. Tomaszewski, se­
kretarz i przewód.; Waleria 
Jędrysik, sekr. Komitetu.

Z Gminy 41 ZNP
Bardzo ważne posiedzenie 

Gminy 41 ZNP odbędzie się 
w środę, 6-go kwietnia, o go­
dzinie 8-ej wieczorem, w sali 
ob. Józefa Bartnik, 2110 N. 
Damen, róg Charleston ulica.

Podczas posiedzenia wyda­
ne będą nagrody za pracę 
werbunkową z kontestu z ro­
ku 1959.

Przed posiedzeniem Gminy 
o godzinie 7:30 będzie krótkie 
zebranie Komitetu Oświaty i 
Spraw Polski, na które zapra­
sza wszystkich członków Ko­
mitetu przewodniczący Feliks 
Mazewski.
Apel o Kwestarki

Komitet Oświaty przy Gmi­
nie 41-ej ZNP apeluje do Pa­
nów Prezesów, o postaranie 
się o listę Kwestarek i Kwe- 
starzy na Zbiórkę Majową i 
takową wręczyć Komitetowi 
już na przyszłym posiedzeniu 
Gminy 41 ZNP.

Wszystkich członków oraz 
członkinie Komitetu uprasza 
się o przybycie na krótkie ze­
branie Komitetu w środę, 6go 
kwietnia, o godzinie 7-ej wie­
czorem, aby omówić dalsze 
działanie naszego Komitetu. 
Zebranie odbędzie się w sali 
posiedzeń Gminy 41 ZNP pnr. 
2110 N. Damen ave.

W skład Komitetu wcho­
dzą: Feliks Mazewski, prze­
wodniczący; Helena M. Ster- 
mińska, sekretarka; Antoni 
Szydłowski, Gr. 413; Grzegorz 
Czahajda, Gr. 672; Bolesław 
Gruchociński, Gr. 952; Anto­
ni Sikorski, Gr. 1267; Waw­
rzyniec Wojcik, Gr. 1474; Ma­
rian S. Celmer, Gr. 2352; Jan 
Maciorowksi, Gr. 668; Józef 
Skwarnicki, Władysława Al­
brecht, Gr. 893; Michał Bryd- 
niak, Gr. 1164; Joanna Ka- 
ratkiewicz, Stanisław Guziec, 
Gr. 1432; Mieczysław Matu- 
siak, Gr. 2206 i Józef Szpak, 
Gr. 2742. — A. A. Mazewski, 
prezes Gm. 41 ZNP.; Helena 
M. Stermińska, sekretarka.

Zebranie Polish 
Women’s Civic Club

Posiedzenie Polish Women’s 
Civic Club odbędzie się w ponie­
działek, 11 kwietnia, u Marshall 
Fielda w sali Wedgewood Room, 
o godz. 12 w południe. W dniu 
8-go kwietnia odbędzie się posie­
dzenie zarządu i dyrekcji w re­
stauracji Lenarda, o godz. 8-ej 
wieczorem.

W dniu 20-go kwietnia urzą­
dzamy “Święconkę” dla polskich 
rezydentów szpitala Oak Forest, 
więc prosimy o współpracę. Po 
dalsze informacje należy zgłosić 
się do p. Franciszkowej Piechowej, 
przewodniczącej.

Gospodyniami na regularnym 
posiedzeniu będą panie: C. Star- 
siak, M. Kudlick, J. Urbanek, J. 
Kronon, C. Laskowska i P. Mali­
nowska. — E. Dovick, prezeska; 
M. Kilanowska, sekr. koresp.

Polski Salon Fryzjerski Dla Pań Przejęła 
p. A. Ziemiałkowska z Paryża

P. Anna Ziemiałkowska, kosme­
tyczka, urodzona we Francji i wy­
szkolona w Paryżu, skąd nieda­
wno przybyła do Chicago — prze­
jęła ostatnio Damski Salon Fry­
zjerski pod nazwą New Look 
Beauty Salon, pod numerem 5304 
W. Division ul.

Jest to niewątpliwie dobra wia­
domość, dla naszych pań. Salo­
nów kosmetycznych i fryzjerskich 
jest bowiem w Chicago dużo, ale 
mało jest wśród pracujących w 
nich kosmetyczek—osób, wyszko­

lonych fachowo w Paryżu, który 
zawsze był i jest stolicą mody — 
również w dziedzinie damskiej 
fryzury.

W okresie pierwszych dwóch 
tygodni p. Ziemiałkowska każdej 
klientce zamierza podarować fla­
konik francuskich perfum “Moli- 
nard Paris” (Cloches de Paques). 
Zaopatrzyła się w dużą ilość tych 
perfum, ponieważ oczekuje, że bę­
dzie miała dużo gości spośród Pań 
Polonijnych. (R.M.)

Wiadomości Ze Stan. Kwatery PŁAW.

<

■w ■ ■'
'* ' lii

* I’-
. z- *■ F .■ >< / '•« <

BUDYNKI DOKÓW W BISMARCK—POD WODA. Załączone zdjęcie przedstawia zalane wodą bu­
dynki doków i składy drzewa w miejscowości Bismarck w stanie North Dakota. Z lewej widać 
główną szosę US 10 przerwaną wylewem rzeki Hart.

Głosy Czytelników
Filmowcy z Chicago w Orchestra Hall

Mając na uwadze wyświetlanie 
filmów o Polsce latem zeszłego 
roku, jak również w marcu, tego 
roku w Chicago Orchestra Hall, 
pragnę rzucić snop światła na pe­
wne rzeczy, które nas coraz boleś­
niej ranią, szarpią nerwy, uczucio­
wo i moralnie zatruwają. 
“Karykatur ka”

Jestem pewny, że niemal każdy 
kto był świadkiem tej filmowej 
“amatorskiej karykaturki” opuścił 
Orchestra Hall z niesmakiem i go­
ryczą w sercu, że jeszcze raz w 
życiu dał się nabrać osobnikowi, 
który zgarnął ciężką gotówkę dla 
tego tylko, że uderzył w naszą 
czułą stronę uczuciową.

Przez odpowiednio przygotowaną 
szumną reklamę i drogą prasy 
miejscowej i radia, każdy z nas 
pędził do Orchestra Hall z prze­
świadczeniem, że będzie podziwiał 
piękno ziemi ojczystej z jej mia­
stami, wsiami, górami, jeziorami, 
puszczami, rzekami — ,pomnikami 
minionej i współczesnej nauki kul­
tury i sztuki — kopalniami, fabry­
kami, hutami, stoczniami itd. — 
Przekonany, że tym widokiem na­
sycony przyniesie ulgę uczuciu 
tęsknoty za krajem, że odświeży w 
pamięci obraz swej wioski, mia­
sta, miasteczka czy powiatu w oj­
czyźnie, z której wyrzucił go los 
w świat, a za którą przelawał krew, 
walczył i ginął — za wolność któ­
rej stąd z ziemi amerykańskiej, zo-

nik, jakiś kościół i jeszcze jakiś 
tam szczegół. Dalsze piękno Pol­
ski to jakaś kobyłka przy bronie 
w polu powodzona przez ośmio­
letnią dziewczynkę. Gdzie indziej 
znowu garstka młodzieży zapra­
wiona wyborową, na furmance po­
dobno jedzie do ślubu. Ma to być 
wesele góralskie. Tu i tam kilka 
kapliczek, uwieszonych na drze- 
waoh przydrożnych.
“Arcydzieło??”

W Oliwie wnętrze kościoła; w 
Gdańsku trzy nowo odbudowane 
kamienice; we Wrocławiu skrzy­
żowanie ulic, rozwalany dom i mi­
jające się dwa tramwaje oraz gar­
stka dzieci zdążająca do szkoły. 
Fragmencik z Zakopanego i Kry­
nicy, oto już cała Polska w arcy­
dziele “filmowym”, przeznaczonym 
dla Polonii Amerykańskiej.

Tak więc tacy panowie z jednej 
•strony zarabiają na naszych bile­
tach jazdy do Polski. Koszt prze- 
jaadiu ich nic nie kosztuje. W 
Polsce żyją “za ceniły”, a wydatek 
tylko na parę rolek filmu, i wraca­
ją tu po wspaniałym “good time’ie” 
by publicznie w oczach naszych, 
znających Polskę i jej piękno i 
tych, którzy jej nie znają, Polaków 
i inne narodowości, wyświetlać zle­
pek najpodrzędniejszych fragmen­
tów, mających stanowić piękno 
Polski.

Człowiek będąc w towarzystwie 
niepolskim, które poprosił, by im 
piękno kraju ojczystego pokazać, 
wychodzi kompletnie moralnie 
zdrugotany i zawstydzony nie wie­
dząc, jak tłumaczyć kalectwo 
“producenta filmowego”.
“Przyjaciele?”

Swoi, wychodząc rozczarowani 
nie szczędzą cierpkich epitetów fil­
mowcowi. Jeśli ci wszyscy przy­
jaciele Polski są naprawdę przy­
jaciółmi, to powinni czysty zysk z 
takich imprez oddać na polskich 
inwalidów w Polsce i zagranicą, 
na wdowy i sieroty.

Za niższą cenę biletu, trzy do 
cztery godziny czasu podziwiać 
można prawdziwe arcydzieła kine­
matograficzne, patrząc na takie 
filmy, jak — “Cinerama Holiday”, 
“Quo Vadis”, “The Ten Command­
ments”, przepiękną operetkę mu­
zyczną ‘Oklahoma” itd., na olbrzy­
mich ekranach, a nie zlepek obra­
zów uwłaczający rzeczywistemu 
pięknu kraju.

Pójdźcie i zobaczcie w “News 
Theatre”, w mieście, jakie filmy 
za cenę czterdziestu pięciu centów 
wyświetlają Norwegowie, Szwedzi, 
Austriacy, Niemcy, Holendrzy itd., 
dając widzowi fascynujące pięk­
na swych krajów tak, iż odnosi się 
wrażenie, że przesiedziałoby się 
do rana podziwiając piękno na­
tury tych krajów.

Czas więc najwyższy, byśmy 
starli kataraktę z naszych oczu, o- 
strzej i krytyczniej oceniali wy­
czyn tego rodzaju, mające na 
względzie jedynie własną podbu- 
dówkę materialną. — W. S.

17-cie Drużyn Zgłosiło Się Do 
Związkowego Turnieju Kręgłarskiego

Zespół Taneczny Młodzieży Związkowej 
Zyskuje Ogromną Reklamę

Jak wynika ze sprawozdania, 
złożonego przez wiceprezesa ZNP, 
Fr. Prochota na posiedzeniu Za­
rządu Centralnego ZNP, turniej 
kręglarski urządzany przez 'Wy­
dział Młodzieży ZNP zapowiada 
się świetnie.

Na turniej kręglarski ZNP zgło­
siły się dotychczas: 94 drużyny mę­
skie, 21 kobiece, 2 młodzieżowe, 
razem 117 drużyn; 416 męskich 
pojedynek, 102 kobiece, 513 po­
jedynek; 207 dwójek męskich, 50 
dwójek kobiecych, razem 257 dwó-

Echa z Jubileuszu 
Grupy 712 ZNP 
Tow. Obrona Polski

Jubileusz Tow. Obrona Polski, 
Grupy 712 ZNP, urządzany stara­
niem Komitetu Młodzieży, na czele 
z przewodniczącym Edwinem Ar- 
matys, Józefem Węgrzyn i Joze­
fem Sysło, który odbył się w mar­
cu, przyniósł nadspodziewany suk­
ces na cele naukowe naszej mło­
dzieży, członków naszego towarzy­
stwa.

Komitet z zarządem i prezesem p. 
Janem Wadyokim dziękuje niżej 
wymienionym firmom, które zło­
żyły hojne ofiary czy to w gotów­
ce, czy też w towarze: Malec Fune­
ral Home; Kolsak Funeral Home; 
Henrietta Floral Cottage; Edward 
Moskal; Austin Foods; Toms Pet 
Shop; Gnatek Sausage; John Śliwa; 
Home Industries (Ed. Armatys) i 
Dziennik Związkowy.

Wszystkim członkom i członki­
niom, którzy w 99% odpowiedzie­
li na nasz apel, jak również repre­
zentantom Gminy 75 ZNP, p. Ed­
wardowi Moskal prezesowi, Stani­
sławowi Bogobowicz wiceprezeso­
wi, i członkom Janowi Wojcie­
chowskiemu, który ze swoją grupą 
wystąpił licznie, oraz St. Gazda i 
wszystkim obecnym składamy sta­
ropolskie Bóg Zapłać. — Jan Wa- 
dycki, prezes, EArmatys, przewód. 
Komitetu.

Rodacy z Polski 
Proszą o Pomoc

Franciszek Jabłoński, Szczecin 
10, ul. Księżacka 3-2, Polska,— 
inwalida, obecnie chory na gru­
źlicę płuc, prosi o skuteczne lekar­
stwo przeciwko tej chorobie, jak 
również o odzież i buty dla 3-ga 
swych dzieci. 

jek; 295 All Events męskich, 68 
kobiecych, razem 363 All Events 
— z następujących stanów: India­
na, Illinois, Minnesota, Michigan, 
Ohio, Wisconsin, Pennsylvania, 
New York.

* * *
Zespół Taneczny ZNP zyskuje 

ogromne wzięcie, i wystąpił z du­
żym sukcesem w Milwaukee, Wis., 
z okazji rocznicy Szkółki Polskiej, 
prowadzonej przy dużej pomocy 
Grupy 3100 ZNP.

Nadto Zespół Taneczny wystą­
pił w dn. 3'go kwietnia na akade­
mii z okazji 20-lecia założenia Bry­
gady Karpackiej przy współudzia­
le gen. Kopańskiego.

Wkońcu Zespół Taneczny został 
zaproszony do wystąpienia w dn. 
17 i 18 czerwca w Elmwood Park, 
na obchodzie zwalczającym “Ju­
venile Delinquency”.

LEĆCIE DŻETOWCEM
Z CHICAGO DO WARSZAWY

Najprzyjemniejszy i najwygod­
niejszy sposób podróżowania. 
Dżetowcem Boeing 707 wprost do 
Paryża, a stamtąd samolotem Vis­
counts do Warszawy. Zatrzymanie 
w Paryżu bez dopłaty. Francuska 
kuchnia w drodze. Pomieszczenie 
w klasie De Luxe i Economy. W 
obie strony z Chicago klasa eko­
nomiczna tylko $745.20.

Skontaktujcie Się z Waszym 
Agentem Podróży lub

Z AIR FRANCE
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stawiając żony i dzieci niejedno­
krotnie, szedł się bić i życie od­
dawał polski emigrant-patriota.

Tymczasem “filmowiec” wy­
świetla filmik na trzystopowym 
ekraniku i zaczyna bajać. Tu ko­
ściół Mariacki w Krakowie, tu 
Sukiennice i przekupki sprzedają­
ce kwiaty; Warszawa, fragment 
parku Łazienkowskiego; parę ka­
mienic odbudowanych na gruzach 
zwalonych i kilka odbudowanych 
kamienic Starego Miasta — to ca­
łość stolicy. Częstochowa — klasz­
tor Jasnogórski i tłum ludu, proce­
sja z kapłanem niosącym monstran* 
cję i tuż zaraz w następnym obra­
zie — stadko świnek(!) oto piękno 
Częstochowy i okolicy. Toruń — 
dom. w którym urodził się Koper-

Z Gminy 39 ZNP
Regularne posiedzenie Gm. 

39 ZNP odbędzie się we wto­
rek, dnia 5-go kwietnia, o 

, godiz. 8-ej’ wieczorem, w sali 
Kościuszko. Delegaci i dele­
gatki są proszeni o punktu­
alne przybycie, jest bowiem 
wiele ważnych spraw do za­
łatwienia. — Franciszek Pro- 
chot, prezes Gm. 39 ZNP; He­
lena Marzec, sekr. Gm. 39 
ZNP.

Hello Missus!!
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ADAM GRZEGORZEWSKI 
Klerownlk-Zarządca Programu 

Nadawanego Dziennie 
Od Poniedziałku do Piątku 

Włącznie
Od 12 do 12:30 Po Południu 

oraz w Soboty od 9 do 10 wiecu. 
“PRZY KOMINKU" 

PRZEZ STACJE

WOPA
AM-FM

1490 KC — 102.3 MC 

Blended Whisky, 86 Proof, 65% Grain Neutral Spirits • Schenley Distillers Co., N. Y. C.
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Nowy ekskluzywny wynalazek do ubijania dodatkowej
łagodności w wódce Schenley

Oto zdjęcie największego postępu w mieszaniu wódek w 25 latach. Biorąc te same dobre wódki 
zawsze rezerwowane dla Schenley, wlewamy je obecnie do specjalnie projektowanych kadzi 
gdzie obracające się, z nieplamiącej się stali łopatki dosłownie ubijają je, by wywołać ich łagod­
ność. Ten niezrównany, kosztowny nowy proces dokonuje najzupełniejszego związku wódek 
ze zbożowymi naturalnymi spirytusami nigdy dotąd nie osiągany. Skosztujcie Schenly. Sądzimy, 
że odpowiadać wam będzie łagodność w wódce, która nabiera obecnie nowego wyrazu.
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Nowe Próby?
W bież, tygodniu pierwszy deputowany 

sowiecki premier Anastas Mikoyan zamierza 
wyjechać do Iraku, gdzie dokona oficjalnego 
otwarcia wystawy sowieckiej i spotka się z 
premierem Abdul Karim Kassem, jak podaje 
komunikat radiowy z Bagdadu.

Spotkanie między Mikoyanem a Kasse- 
mem naznaczone zostało na piątek, 8go 
kwietnia i tematem rozmów ma być “zacie­
śnienie stosunków” między Rosją Sowiecką 
a Irakiem.

Mikoyan, jak wiadomo, pełni rolę amba­
sadora “dobrej woli” z rozkazu Chruszczo- 
wa. Odbył on kilka podróży do Meksyku, 
Kuby, a przedtem jeszcze (przed wizytą 
Chruszczowa) do Stanów Zjednoczonych.

Każdy przyzna, że jego podróże nie są 
zwykłymi wycieczkami turystycznymi ani 
krajoznawczymi. Gdziekolwiek komunizm 
kiełkuje względnie upada tam zjawia się 
Mikoyan.

W Iraku, gdzie Kassem stara się ogra­
niczyć wpływy komunistów, Mikoyan pod 
pozorem nawiązania lepszych stosunków bę­
dzie starał się niewątpliwie wskrzesić dzia­
łalność przede wszystkim różnych “wtyczek” 
komunistycznych.

Co pewien czas nacjonaliści toczą jawną 
walkę z komunistami nie tylko w Bagda­
dzie, ale w innych miastach Iraku i nawet 
istnieje obawa, że jeśli komuniści urządzą 
swoją “pokojową” demonstrację w niedzielę 
to może dojść do krwawych rozruchów. Ist­
nieje jednak możliwość, że wobec wizyty 
Mikoyana demonstracja ta będzie odwołaną.

Do walki między komunistami a nacjona­
listami doszło dwa tygodnie temu, ale na 
razie je wstrzymano. W Bagdadzie sytuacja 
jest nadal naprężona i Kassem zwołał swój 
gabinet w celu powzięcia odpowiednich 
przedsięwzięć dla zabezpieczenia kraju przed 
nowym rozlewem krwi.

W ubiegły wtorek osławiony najmita-mor- 
derca Khalil Ibrahim Abdulash, przyboczny 
strażnik wysokiego stopnia komunisty Abdul 
Qadir Ismaila został zastrzelony na ulicy 
wraz z jednym ze swych towarzyszy.

Prasa komunistyczna opłakiwała śmierć 
“djobrego obywatela,” ale nie-komunistyczna 
prasa opisała jego działalność jako gwałci­
ciela i mordercy.

W ubiegłą środę studenci nacjonalistyczni 
i komunistyczni urządzili demonstrację przed 
siedzibą główną Kassema, ale nie doszło do 
żadnych bójek. Nacjonaliści wzywali miło­
sierdzia dla sześciu mężczyzn, skazanych na 
śmierć za nieudały zamach na Kassema w 
zeszłym roku a komuniści błagali o darowa­
nie winy komuniście, który zabił nacjonali­
stę. Kassem na trzy godziny przed egzekucją 
sześciu zmienił karę śmierci na więzienie.

Jak podaje korespondent United Press 
International David Dugas, sytuacja jest 
naprężona, ale spokojna. Wydaje się ogólnie, 
że ludność Iraku, podzielona na komunistów 
i nacjonalistów wyczekuje przybycia Mi­
koyana.

Polskość Śląska
Wobec licznych i gwałtownych niemiec­

kich zakusów przekonania świata, że stała 
się im wielka krzywda, że odebrano im 
Śląsk, Pomorze i Poznańskie trzeba im za­
wsze i wszędzie przypominać, że kłamią.

Najlepiej jest cytować im wypowiedzi ich 
współziomków.

Oto profesor Schummel, Niemiec tak pi-

roku:” Nie ulega wątpliwości, że Górno-Ślą- 
zak lepiej mówi po polsku, niż Dolno-Ślązak 
po niemiecku i dlaczegożby nie miał mówić 
po polsku?”

“Jaki jest język tuziemczy na Śląsku? 
Chyba nie niemiecki. Po ilości nazw miast 
i wsi pewnego kraju poznaje się bez wąt­
pienia, który język przy ich powstaniu był 
panujący. Co znaczy Głogów, Bolesławiec, 
Wołów, Jawor, Wrocław, Brzeg po niemie­
cku? Ale w języku polskim jest to wszyst­
ko zrozumiałe. Czy niesłuszny jest wnio­
sek, iż gdy budowano te miasta, był język 
polski na Śląsku językiem krajowym?”

Bekon i Polityka
Niebawem zacząć się mają rokowania pol­

sko - brytyjskie, których celem będzie usu­
nięcie trudności jakie się wyłoniły we wza­
jemnych stosunkach gospodarczych.

Na ten temat pisze Dziennik Polski w Lon­
dynie:

Jak wiadomo wieloletni układ handlowy 
między obu krajami wygasł z końcem u- 
biegłego roku. Petraktacje prowadzone 
w grudniu ub. r. nie doprowadziły do od­
nowieniu układu. Główną przeszkodą oka­
zała się sprawa polskiego bekonu.

Polski eksport do W. Brytanii składa się 
w trzech czwartych z produktów rolnych 
i spożywczych, wśród których dominują 
przetwory mięsne, z przede wszystkim be­
kon. Sam tylko bekon stanowi ponad jed­
ną trzecią część polskiego eksportu do W. 
Brytanii. Polski bekon usadowił się na 
rynku brytyjskim już dawno — w okresie 
międzywojennym. Dziś jest znowu ostoją 
polskiego eksportu do W. Brytanii.

W ostatnich dwóch-trzech latach stosun­
ki handlowe polsko-brytyjskie znacznie się 
ożywiły. Wzrósł pokaźnie zakup maszyn 
brytyjskich dla Polski. W latach 1958 i 1959 
wartość sprzętu, stanowiącego tradycyjnie 
trzon wywozu brytyjskiego do Polski — 
potroiła się. Stanowi ona mimo to nikły 
odsetek w ogólnej sumie wywozu maszyn z 
Wielkiej Brytanii, ale Polska jest już inte­
resującym klientem. Dla Polski natomiast 
korzystne jest nie tylko to, że uzyskuje 
pierwszorzędny nowoczesny sprzęt, ale że 
uzyskuje go tutaj na kredyt średnio i długo­
terminowy: nie otrzymuje ona takiego kre­
dytu od dostawców w bloku sowieckim. 
Polska ma możność wprowadzania sprzętu 
brytyjskiego do produkcji, płacąc tylko ra­
ty i odsetki.

W tym rozwoju stosunków handlowych, 
sprawa bekonu stwarza niewątpliwie kom­
plikacje. Dotychczas Polska sprzedawała 
rocznie 50 tys. ton tego artykułu. Strona 
brytyjska chciałaby obecnie zredukować 
ten import. Jak wiadomo rolnicy brytyjscy 
mają obecnie trudności ze zbytem swej pro­
dukcji bekonowej, która się od czasu wojny 
bardzo rozwinęła. W grę wchodzi także do­
datkowy czynnik polityki handlowej. Euro­
pa zespala się gospodarczo coraz ściślej — 
W. Brytania jest członkiem “obszaru wolno- 
handlowego”, t. zw. “siódemki” — krajów 
zachodnio-europejskich. Członkowie tego 
ugrupowania korzystają z wzajemnych ulg 
celnych. Dania, która jest najpoważniej­
szym konkurentem Polski a należy do ‘'Sió­
demki” uzyska w połowie bież, roku 10-pro- 
centową zniżkę cła na bekon importowany 
do W. Brytanii. Polska nie może z tej ulgi 
skorzystać: pozostaje ona bowiem poza 
procesem gospodarczego jednoczenia się 
Europy. Sprawa bekonu jest więc jeszcze 
jednym przykładem ujemnym dla Polski 
następstw związania jej z sowieckim blo­
kiem gospodarczym.

Takie jest tło trudności, które zarysowu- 
I ją się w stosunkach gospodarczych polsko- 
brytyjskich. Są one niewątpliwie poważne. 
Miejmy jednak nadzieję, że zbliżające się 
rokowania znajdą jakąś drogę wyjścia.

Wspólnota Europejska?
Komitet Ekonomiczny delegatów 21 

państw zebrał się w Paryżu w celu omó­
wienia różnic poglądów między organiza­
cją zwaną „Wspólnym Rynkiem” sześciu 
krajów europejskich i organizacją pod na­
zwą Stowarzyszenie Wolnego Handlu, do 
którego należy siedem państw Europy.

Istnieją duże trudności w osiągnięciu po­
rozumienia. Obserwatorzy liczą się z możli­
wością uzyskania tylko „pokojowego współ­
istnienia” między „Szótską” i „Siódemką”.

Państwa Wspólnego Rynku przy silnym 
poparciu USA, w roku bieżącym będą obni­
żać taryfy celne. W. Brytania, która prze­
wodniczy porozumieniu siedmiu krajów, o- 
bawia się dyskryminacji.

W skład Komitetu wchodzą delegaci 
dwóch gospodarczych Wspólnot Europej­
skich oraz przedstawiciele USA i Kanady. 
Ma to być pierwszy krok, celem doprowa­
dzenia do wspólnoty europejskiej.

sał w 1791 r. w swej “Podróży przez Śląsk”: 
“Opieracie się (Niemcy) tak bardzo na sta­
rych prawach i przywilejach. Jeżeli one mia­
łyby być nadal utrzymane w mocy, nie po­
winniśmy używać mowy niemieckiej, a ra­
czej mówić po polsku, bowiem polszczyzna 
jest na Śląsku bezsprzecznie najstarszą mo­
wą tego kraju, a niemczyzna dopiero stop­
niowo wkradała się tutaj i wciskała. Nie 
zaczynajcie procesu przeciw Polakom na 
Śląsku, bo przed trybunałem historii prze- 
graiiśmy we wszystkich instancjach”.

Inny zaś pisarz niemiecki tegoż okresu, 
pastor Jan Wilhelm Pohle, tak pisał w 1791

Naród Polski przed kilku laty wywalczył 
sobie znaczniejsze swobody od sąsiednich 
satelitów Rosji. Gdyby w tym okresie czasu 
Zachód okazał był więcej odwagi i planowej 
akcji przeciwko Rosji — kto wie czy po­
łożenie międzynarodowe w Nowym Roku 
1960 nie byłoby korzystniejsze. Bierność i 
niezdecydowanie się zachodnich państw w 
chwili kryzysu systemu komunistycznego w 
Rosji, pozwoliły komunistom na otrząśnię- 
cie się ze strachu i wzmocnienie organiza­
cji komunistycznych, a tym samym przedłu­
żyły istniejący stan rzeczy.

Wióra 
spod PIÓRA Co Życie^Niesie

CZAR WIOSNY

Upaja — rozmarza. 
Kołysze, odurza, 
Czar i urok stwarza, 
Pachnące jak róża!

Cudną barwą kusi, 
Uśmiechami nęci... 
I kochać ją musi 
Każdy, mimo chęci'

W błękitnawej szacie, 
W zawoju różanym, 
W pełnym majestacie, 
Boginki świetlanej!

Rozchyla swe dłonie, 
Dary rozsypuje...
Kwieciem zdobne skronie. 
Uśmiechem czaruje!

Każę słodko marzyć 
O zachodzie słońca, 
I stwarza obrazy, 
Wciąż nowe — bez końca...

Opromienia życie, 
Serce me upaja! 
Gdy róże w rozkwicie, 
W cudnych blaskach maja!

Unosi w marzeniach... 
Daleko... w błękity!
Rozkoszna w swych tchnieniach, 
Stwarza marzeń szczyty!

Serce w kraj daleki... 
Unosi nad gaje, 
Ponad modre rzeki, 
Nad polskie ruczaje.

Wszystkie czary — blaski, 
Roztacza — cud — wiosna! 
Witam zorzy blaski, 
W sercu swym — radosna!

Girlandami kwiatów 
Otacza mą duszę. 
W formie poematów 
Tak, że pisać muszę!

Zofia Hrynkiewicz 
Londyn, 1960.

♦ e ♦
PROBLEM CENTRALNY

Katowice. — Ze wspomnień 
dziennikarskich redaktora Dzien­
nika Zachodniego: “Był taki czy­
telnik, łysy, któremu 30 lekarzy 
nie mogło pomóc. Więc prosił: 
“Kochany Dzienniku, ty jeden 
możesz mi poradzić, jaki jest naj­
lepszy środek na łysinę”. Owszem, 
poradziliśmy: “Najlepszym środ­
kiem na łysinę jest środek głowy”.

* • *
OFERTY POD “ROGACZ”

Gdańsk. — Ogłoszenie z Dzien­
nika Bałtyckiego: “Prywatny de­
tektyw z praktyką potrzebny od 
zaraz”.

♦ • ♦ 
TE DZIECI

— Piotrusiu, nie wyciągaj ręki 
poprzez stół. To niegrzecznie. Czy 
nie masz języka?

— Owszem, mamusiu, ale on za 
krótki.

♦ ♦ *
ROZSTROJONA ŻONA

— Czy żona twoja jest muzy­
kalna?

— Bardzo! Wprawdzie nie gra 
na żadnym instrumencie, ale jest 
ciągle rozstrojona.

* • ♦
"MIŁOSNE PLAGI”

Dwie plagi tępią miłość: u ko­
biet brak rozwagi, u mężczyzn — 
brak odwagi.

* ♦ »
“PRANIE”

Bez mydła można prać tylko 
ludzi.

* • ♦ 
WYMAGAJĄCY

• W czasie bombardowania War­
szawy w dniu 25 września 1939 
roku siedzi dwóch facetów na da­
chu, pełniąc OPL. Jeden z nich ma 
potworną czkawkę. Bomby lecą, 
domy walą się w gruzy, a on 
czka bez przerwy.

— Felek, przestrasz mnie — 
zwraca się wreszcie so towarzysza 
— bo już nie mogę wytrzymać, 
tak mnie ta czkawka męczy.

* # ♦
ZA WIELKA KONKURENCJA
— Słyszałem, że gadatliwa pa­

puga pana Alojzego zdechła.
—A jakże, wkrótce po jego 

ożenku z wdową.
— Z zazdrości zdechła?
— Nie, ale nie mogła wystrzy- 

mać konkurencji.
* » ♦

MA POWÓD DO SMUTKU
* * *

— Czego pani taka smutna?
— Bo mam wrażenie, że się mę­

żowi sprzykrzyłam. Jak wyszedł 
3 lata temu, to jeszcze nie wrócił.

* • »
CZASZKA PRACUJE

Gdańsk. — Dziennik Bałtycki 
doniósł: “Niezwykły połów “Gdy 
183”. Czaszka mamuta w rybac­
kiej sieci”. A w dwa dni później, 
ta sama gazeta: “Zdobycz “Gdy 
183” okazała się czaszką delfina”.

♦ es
NA TUTEJSZEJ PÓŁKULI

Warszawa. — Tytuł artykułu w 
Słowie Powszechnym: “Na czym 
siedzą Amerykanie?”

* * *
ZEMSTA

— Powinszuj mi. Zosiu! Wczoraj 
oświadczył mi się Heniek.

— Spodziewałam się, że tak 
zrobi. Przedwczoraj oświadczył się 
mnie, a kiedy mu odmówiłam, to 
wybiegł z okrzykiem: “Teraz już 
jestem gotów na wszystko!”

Z Chwili Na Chwilę:—Wisconsińskie Zaloty 
Kandydatom Szczęścia N i e Przyniosły; 
Ulgi Podatkowe Na... Powiększenie Zgry­
zot Importowych; Atomowa “Współpraca” 
“Wzbudza Podejrzenia.

Ludzie, których interesuje 
polityka (a powinna ona wła­
ściwie wszystkich intereso­
wać), wyciągają dziś szyje w 
stronę Wisconsinu, oczekując 
na wyniki prawyborów. Pra­
wybory te mają zadecydować, 
którzy z kandydatów partii 
demokratycznej do nominacji 
na urząd Prezydenta Stanów 
Zjednoczonych zdobędzie 31 
(lub większość) głosów tego 
stanu na krajowej konwencji 
demokratycznej, jaka odbę­
dzie się z początkiem lipca, 
b. r., w Los Angeles.

XXX

Wielotygo dniowy “kon- 
test,” nie pozbawionych o- 
strych ataków, przycinków, a 
nawet wmieszania religii do 
polityki, prowadzili: senator 
John F. Kennedy (D-Mass.), 
i senatoi’ Hubert H. Hum­
phrey (D-Minn.)

Sami kandydaci zachowy­
wali się wzorowo-Kennedy 
wzywał wyborców, aby na 
konwencję wysłali kandyda­
tów zobowiązanych głosować 
na kandydata, który nie tylko 
“może” uzyskać nominację 
partii demokratycznej, ale ma 
dużą sposobność wygrania 
końcowych wyborów. Oczy­
wiście, w apelach tych, Ken­
nedy miał siebie samego na 
myśli.

XXX

Humphrey dość ostro ata­
kował stanowisko rolne Ken­
nedy’ego, wykazując na pod­
stawie sprawozdań z głoso­
wań w Senacie, że Kennedy 
nie zawsze głosował za ta­
kimi ustawami rolnymi, ja­
kich domagali się farmerzy 
Wisconsinu i Minnesoty.

XXX

I o ile kandydaci utrzymali 
kampanię na dość wysokim 
poziomie, to niektórzy z po­
śród ich bardziej zapalczy­
wych zwolenników posunęli 
się dalej niż dobry ton poli­
tyczny wymaga.

Z Minnesoty na przykład 
nadeszły do Wisconsinu listy 
atakujące wyznanie Kenne­
dyego, który jest katolikiem. 
W prasie pojawiły się przeciw- 
katolickie ogłoszenia. Ze stro­
ny zwolenników Kennedy’ego 
ujawniała się zbyt silna obro­
na przed tymi atakami, aby 
je ogółowi w sposób pośredni 
uwypuklić.

X x »

Wszystko to sprawiło, że 
w kołach politycznych utrwa­
liło się nieuzasadnione zresz­
tą przekonanie, że dzisiejsze 
prawybory w Wisconsin albo 
wzmocnią albo “pogrzebią” 
polityczne zamiary jednego 
lub drugiego kandydata.

W rzeczy samej wisconsiń­
skie prawybory nigdy nic po­
dobnego w przeszłości nie wy­
kazały. Nikogo specjalnie nie 
“zbudowały,” a przeciwnie:— 
zwycięzcy w tych prawybo­
rach, przegrywali w dalszych 
bojach politycznych.

XXX l

Popatrzmy tylko na nie­
dawny rekord: w latach 1940 
i 1944 Thomas E. Dewey wy­
grał prawybory w Wiscon- 
sinie, ale przegrał w później­
szych kampaniach.

W roku 1948 Harold E. 
Stassen wygrał prawybory w 
Wisconsinie, ale nominacji re­
publikańskiej nie otrzymał.

W roku 1952, sen. Robert 
A. Taft wygrał prawybory w 
Wisconsinie, ale nominację 
stracił na rzecz Eisenhowera.

XXX

W Obwodzie Milwaukee, siła 
Kennedy’ego jest tak wielka, 
że Humphrey, aby mu spro­
stać, musiałby wygrać w sze­
ściu z ogólnej liczby dziesięciu 
obwodów kongresjonaln y c h 
w stanie. Wówczas 31 dele­
gatów z Wisconsinu podzie- 
lonoby na równo (nawet tego 
nieparzystego), pomiędzy o- 
bydwu kandydatów.

XXX

Czy sprawa wyznaniowa, 
a głównie katolicyzm Ken­
nedy’ego wejdzie w grę w dzi­
siejszym głosowaniu, trudno 
na razie przewidzieć.

W referendum, przeprowa­
dzonym w roku 1946 nad pro­
jektem przyznania bezpłatnej 
obsługi autobusowej szkołom 
parafialnym okazało się, że 
powiatami o silnie katolickim 
zaludnieniu są: Milwaukee, 
Kenosha, Brown i Outagamie, 
ze znaczną ludnością miejską 
w Green Bay i Appleton.

XXX

Na tym postawmy kropkę. 
Jutro zresztą będziemy dokła­
dniej wiedzieli kto i jak wy-1 
grał w wisconsińskich pra- ■ 
wyborach. j

Zajmijmy się tymczasem 
inną sprawą.

Przed senatem znajduje się 
projekt ustawy, wysunięty 
przez Demokratów, a przewi­
dujący znaczne ulgi podatko­
we dla tych Amerykanów, 
KTÓRZY PIENIĄDZE SWE 
ULOKUJĄ W ZAGRANICZ­
NYCH PRZEMYSŁACH.

XXX

Demokraci przewidują dla 
takich inwestytorów znaczne 
ulgi.

Prezydent Eisenhower zaś 
poleca ulgi podatkowe, ale 
tylko dla tych kapitałów ame­
rykańskich, które lokowane 
są w krajach gospodarczo nie- 
rozwiniętych. Uważa on, że 
kapitał amerykański powi­
nien wzmocnić gospodarczo 
kraje biedne.

Demokraci, w obawie, że 
ich projekt ustawy może prze­
paść, zaczynają organizować 
siły, aby ustawę przeprowa­
dzić.

XXX

Gdyby z projektem takiej 
ustawy wystąpili konserwa­
tywni republikanie, nie moż- 
naby się cośkolwiek nad całą 
sprawą zbytnio dziwować. Ale 
“liberalni” demokraci? Oni 
chcą ulgć podatkowych dla 
nadwyżki kapitału amerykań­
skiego, który lokowany jest 
głównie w Niemczech Zacho­
dnich?

XXX

Dziwnym się zdaje, że chcą 
oni (demokraci) specjalnych 
ulg dla tych kapitalistów, 
którzy już rozbudowali ciężki 
i chemiczny przemysł zacho- 
dnio-niemiecki, jaki z nami 
konkuruje na Bliskim Wscho­
dzie, w Południowej Ameryce 
i w Azji.

Ale to jeszcze nic! Skut­
kiem amerykańskich kapita­
łów zagranicą, bilans handlo­
wy Stanów Zjednoczonych 
jest już od kilku lat ujemny 
a w roku ubiegłym wyraził się 
niedoborem $7 bilionów. I nie 
ma nadziei aby sytuacja się 
wnet poprawiła.

XXX

Kupujemy więcej zagrani­
cą, niż zagranicy sprzedaje- 
my. W ogólnych cyfrach go­
spodarczych $7 bilionowy nie­
dobór nie przedstawia się zbyt 
groźnie. Ale gdy będzie po­
wtarzany z roku na rok, to 
może tu wywołać zastój go­
spodarczy. Bo . . . amerykań­
skie kapitały rozb u d u j ą 
współzawodników amerykań­
skiego przemysłu zagranicą.

Jak już zaznaczyliśmy, lwią 
część inwestycyj amerykań­
skich, płynących zagranicę, 
dociera do Niemiec Zachod­
nich. I dolary, a nie jakieś in­
ne względy przyczyniają się 
tu do wzrostu “wpływów nie­
mieckich.”

Terazby się jeszcze zdały 
ku temu ulgi podatkowe . . .

XXX

Jak wiadomo, Stany Zjed­
noczone i Rosja podpisały 
jeszcze w listopadzie układ 
■o “pokojowej współpracy nad 
wykorzystaniem energii ato­
mowej dla celów pokojo­
wych.”

XXX

Wiele sobie po tym ukła­
dzie obiecywano. Ale, dotych­
czas, brak jest bliższych 
szczegółów.

Przewodniczący Komisji E- 
nergii Atomowej, John A. Mc- 
cone, wysłał do swego odpo­
wiednika sowieckiego, W. S. 
Emelianowa list z żądaniem, 
aby Rosja przedłożyła swój 
punkt widzenia co do tego, 
jak pojmuje “wymianę i 
współpracę pokojową.” Mc­
Cone w swoim liście dał ogól­
ny zarys amerykańskiego na 
tę sprawę poglądu.

XXX

W ubiegłym dopiero tygo­
dniu nadeszła odpowiedź od 
Emelianowa, ale dotychczas 
trzymana jest w tajemnicy.

Przewodniczący Łącznego 
(Izby i Senatu) Komitetu 

Energii Atomowej, sen. Clin­
ton P. Anderson (D-N. M.) 
zażądał dziś ujawnienia tre­
ści tego listu.

Chodzi mu nade wszystko 
o to, jakie z tego układu mo­
gą być korzyści dla Stanów 
Zjednoczonych i czy naukow­
cy amerykańscy będą mogli 
zwiedzać sowieckie zakłady 
atomowe z taką samą swo­
bodą i z takim dostępem, jaki 
zapewnialiśmy (nawet bez u- 
kładu) rozmaitym turystom 
sowieckim.

Przesłuchy w tej sprawie 
zapowiadają trochę “fajer­
werków.”

TIMELY TOPICS
Fundamental Freedoms And Basic
Human Rights Of Enslaved Peoples 
Should Be Placed On Summit Agenda 
Congressman Zablocki’s Resolution Urges

The President To Pursue The Restoration 
Of Freedom To Captive Nations 

(Minutes of the Proceedings in the House of Representative#, 
of March 21, 1960, taken from the Congressional Record)

(Continued)
Now, therefore, be it

Resolved by the House of Re­
presentatives (the Senate concur­
ring), That—

(1) The Congress of the United 
States reaffirms its intention to 
stand firmly by the people of the 
captive nations in their aspira­
tions for freedom, liberty, and na­
tional independence;

(2) The Congress of the United 
States invites the active coopera­
tion of all nations and men of good 
will in a crusade for peace with 
justice and freedom for all man­
kind; and

(3) The Congress of the United 
States urges the President to pur­
sue energetically and as a matter 
of first priority at the forthcoming 
Summit Conference the inalienable 
right of all people to self-govern­
ment, individual liberty, and the 
basic human freedoms, and, in par­
ticular, the restoration of these 
God-given rights to the people of 
the captive nations.

MR. ZABŁOCKI. I thank the 
gentleman for his excellent state­
ment. His recommendations will 
receive my Utmost considerations 
when this matter will be acted 
upon by the Foreign Affairs Com­
mittee.

Mr. PUCINSKI. Mt. Speaker, 
will the gentleman yield?

Mr. ZABŁOCKI. I yield to the 
gentleman from Illinois.

Mr. PUOINSKL Is it the opinion 
of the gentleman from Ohio that 
this legislation is a logical follow­
up to the resolution adopted by the 
Congress and signed by the Presi­
dent last year proclaiming Captive 
Nations Week?

Mr. FEIGHAN. Absolutely; with 
complete certainty. The resolution 
that has been introduced Iby our 
distinguished and able Member 
from Wisconsin should be broad­
ened to include all nations. His re­
solution embodies only central and 
eastern Europe. I feel that it should 
embody all nations of the world, 
including Asia, all of Europe, and 
any other nation that is not free. 
Any nation that is not free is cap­
tive. I am in thorough accord with 
the objective of my colleague’s re­
solution. I certainly appreciate the 
gentleman’s undertaking and' feel 
that he is deserving of the highest 
praise.

The Zabłocki resolution includes 
only Poland, Czechoslovakia, 
Hungary, Rumania, and Bulgaria. 
That is what I think eastern and 
central Europe means. Some may 
say it means more than that, but 
the fact it is open to dispute plays 
right into the hands of the Rus­
sians and their efforts to discredit 
Public Law 86-90, which reads as 
follows;

S. J. RES. Ill
Joint resolution providing for 

the designation of the third week

of July as Captive Nations Week.
Whereas the greatness of the 

United States is in a large part 
attributable to its having been able, 
through the democratic process, to 
achieve a harmonious national uni­
ty of its people, even though they 
stem from the most diverse of ra­
cial, religious, and ethnic back­
grounds; and

Whereas this harmonious unifi­
cation of the diverse elements of 
our free society has led the people 
of the United States to possess a 
warm understanding and sympa­
thy for the aspirations of peoples 
everywhere and to recognize the 
natural .interdependency of tho 
peoples and nations of the world; 
and

Whereas the enslavement of a 
substantial part of the world’s 
population by Communist im­
perialism makes a mockery of the 
idea of peaceful coexistence be­
tween nations and constitutes a 
detriment to the natural bonds of 
understanding between the people 
of the United States and other 
peoples; and

Whereas since 1918 the imperial­
istic and agressive policies of Rus­
sian communism have resulted in 
the creation of a vast empire which 
poses a dire threat to the security 
of the United States and of all tha 
free peoples of the world; and

Whereas the imperialistic poli­
cies of Communist Russia have led. 
through direct and indirect aggres­
sion, to the subjugation of the na­
tional independence of Poland, 
Hungary, Lithuania, Ukraine, Cze­
choslovakia, Latvia, Estonia, Whit* 
Ruthenia, Rumania. East Germany. 
Bulgaria, mainland China, Arme­
nia, Azebaijan, Georgia, North Ko­
rea, Albania, Idel-Ural, Tibet, Cos- 
sackia, Turkestan, North Viet-Nam 
and others; and

W'herea-s these submerged na­
tions look to the United States, aS 
the citadel of human freedom, for 
leadership in bringing about their 
liberation and independence and 
in restoring to them the enjoyment 
of their Christian, Jewish, Moslem, 
Buddhist, or other feligious free­
doms, and of their individual li­
berties; and

(To be continued)

Giver
TODAY AND TOMORROW

BY RALF HARDESTER

Feature Editor TV GUIDE MAGAZINE

FEE (M SQUAD) MARVIN SIGNED FOR the title role 
in “The Ira Hayes Story,” scheduled for Sunday Show­

case March 27... Songs and Dances for ABC’s “Invitation 
to Paris” special April 27 will originate in the 
Louvre, the Moulin Rouge night club, on a boat 
in the Seine and on the staircase of the Pari»< 
Opera ... Frank (Meet McGraw) Lovejoy is now 
in rehearsals for a Broadway play, “Best Man,” 
in which he co-stars with Melvyn Douglas. But 
he’ll pull out of the play when and if his new 
series, Hanging Judge, sells .. . John Gunther's 
High Road will leave ABC after this season, may 
move to another network ... Harry James plays 
his trumpet in an upcoming Donna Reed show ... 
NBC postponed its upcoming Frances Langford 
special from April 24 to May 1... A new adven- 

Lee Marvin ture !er>es- The Islanders, expected to replace Ths 
... special Alaskans Sunday nights on ABC next fall.

WALT DISNEY PRESENTS MOVING FROM Friday nights tel 
Sunday nights on ABC next fall. Going into the Friday time is a new 
Disney series, Shaggy Dog, and the new Hanna-Barbera cartoon* 
show, The Flagstones ... It looks now as though Pat Boone and 
Ernie Kovacs’, Take a Good Look, will be can­
celed from ABC’s Thursday night schedule next 
season ... Creator-writer Max Shulman and 
producer-director Rod Amateau, the Dobie Gillis 
team, have completed the test film for their new 
series, Be It Ever So Humble. A suburban-life 
comedy, it features four couples ... There may be 
a revival of the old Charlie Ruggles series, The 
World of Mr. Sweeney ... 77 Sunset Strip has 
been renewed for another 52 weeks, now has 
plans for its first two-parter ... Delores Del Rio 
joins Janet Blair, Ricardo Montalban and 
Gilbert Roland for the Chevy Show’s March 27 
“Mexican Fiesta.” » • *

APPARENTLY PUTTING AN END TO rumors that Edward R* 
Murrow might leave CBS to join NBC, CBS revealed that he’ll nar­
rate eight or 10 CBS Reports programs next season when he returna 
from his sabbatical. The network also has announced that he'll con­
tinue his Small World and resume his radio broadcasting... Richard 
(Mr. and Mrs. North) Denning, back from a year in England where 
he made The Flying Doctor series, has been given the title role in 
the new Michael Shayne series. Jerry Paris, late of The Untouch­
ables, is set to co-star ... Twilight Zone is now out of the twilight 
zone and is firm for another 10 episodes, carrying it through the 
season ... The Three Stooges plan to make a series of 39 half-hour 
films, part live action, part animation.

(AU rights GUIDE)/

Janet Blair 
...fiesta
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! Moskal Ca terers No. 2 Rack Up 1086—
2626 In Lewis Jr. Handicap; Share 1st

STANDINGS

Futile Phillies

574, E.

ray

497. Na-

The Best 10 Of Polish Sports
B. SCOTLAND

Harriet’s UpsetsWorld Ramblings
Eu-

Olympic champion, his

Silver Jubilee

Secret Agent X9

a

istripped of its 
in for a drab 
get moving or

San Francisco. (UPI) — Fear­
less Fraley’s rambling reflections 
on the sports world in general;

The wan San Francisco fans 
look for the Giants to win. Their 
only ouit is to move back to Now 
York, or farther, should they fail.

Floyd Patterson should beat 
Tngemar Johansson for the heavy­
weight title in their return, unless 
by that time he’s too old to raise 
his arms.

If the Russians have so many 
tnuseles. let’s see ’em win the shot 
put in the Rome Olympics — and 
I’ll even lay ’em a price.

536,
475,

It still sends chills up my back 
everytime I think of how those 
Yankee kids won the Olympic ice 
hockey championship.

D. Lahm 
N. Lahm

The big trouble with the Yan­
kees isn’t pitching but loss of that 
old power attack which once made 
their “Race” like shooting sardines 
in a can.

Nawrot 
521, H.

Healy 417, F. Spears 412, N. Brait 
545.

OLD STYLE: D. Dreyer 404, H. 
Scalzitti 497, J. Russo 334, B. Me­
dal 531, J. Starczowski 454).

SHELLEY STEEL; W. Majkszak 
461, W. Watrach 471, C. Raess 523, 
J. Moskal 475, S. Czerski 509.

YOUNG POLKA TAVERN: A. 
Broneage 483, P. Mika 371, B. Muir 
466, J. Siers 373, R. Czajkowski 
461.

MOSKAL CATERER NO. 1: S. 
Gindin 321, S. Kartesky 443, D. 
Sitko 421, E. Kozakiewicz 444, B. 
Meller 507.

Mary, Queen of Scots, may have 
been the first woman golfer but 
Babe Didrikson Zaharias was the 
best I ever saw.

Korzyniewski 
528, Kozera 

607, Gąsior 577.

It beats me why they call bowl­
ing “10 Pins” when people seem 
to get nine most of the time.

I'VE PICKEP (jp ’
SOUTHING SKAHGE

PH THE SCOPE, 

SlfZ! AMUT 
TWENTY MILES 
EAST OF THE 
WRECKAGE-'

The Moskal Caterer No. 2 squad 
shot a 1,086 game and 2,626 scratch 
series last Tuesday night at Lewis 
Bowl to win 2 games from Nie­
miec Tavern and to remain tied 
for first place in the Lewis Jr. 
Handicap Keg loop title race with 
Crown Service Station, which was 
capturing a pair from Arm-Wol 
Service Station.

Ed Karol fired a 585, Casey 
Swiontek 233-582, Bruno Dankow- 
ski 509 and Bob Demming 501 for 
Moskal, Ed Pawełek 222-592 and 
Mike Diak 505 for Niemiec, Nick 
Brait 545 for Crown S.S., and Joe 
Mazur 506 and Walter Kozielec 
502 for Arm-Wol.

Shelley Steel Coup, continued 
on the comeback trail with a 2 to 
1 nod over Old Style Lager, back 
of a 523 by Chuck Raess and a 509 
by Stan Czerski. Bob Medal fired 
a 531 for Old Style.

Bob Meller’s 507 enabled Moskal 
Caterer No. 1 to annex 2 from 
Young Polka Tavern. Al Broneage 
rolled 483 for Young Polka.

MOSKAL CATERER NO. 2; E. 
Wasniewski 449, B. Demming 591, 
C. Swiontek 582, B. Dankowski 
509, E. Karol 585.

NIEMIEC TAVERN: R. Niemiec 
482, L. Wyse 466, E. Pawełek 592, 
M. Diak 505, B. Warnke 367.

ARM-WOL: J. Mazur 506, L. 
Jastper 403, C. Siwek 470, J. Micek 
439, W. Kozielec 502.

CROWN SERVICE STATION: 
F. Ginise 478, B. Dalke 4i6I, J.

Red Schoendienst. back at sec­
ond base for the Braves, has to 
win anybody’s poll as the most 
courageous player in baseball.

Hunch bettors will kayo any 
“System” the bangtails ever saw 
but the only w'ay to win is to own 
the race track.

Austin. Tex. — John Macy, 
Polish refugee representing the 
University of Houston, broke the 
National Collegiate record for 
5,000 meters with a 14:25.4 per­
formance Friday night.

He won the event in the Texas 
relays, bettering the relays record 
of 15:18.1 set by Bob Buchanan 
of Oklahoma in 1956 and eclips­
ing the National Collegiate mark 
of 14:36.1 set by West Santee of 
Kansas in 1952.

Guys who marry lady trapshoot­
ers would do well to spend their 
spare time splitting kindling for 
the home fires.

pmpars to
SUMACS I

565.
F. Borowicz 477, J. 
J. Sichelski 520, S.

ped u© the second place Avaloe 
Inn, 2 to 1, last Tuesday night at 
Lewis Bowl to enable the Vignola 
Sportsmen, who were taking a pair 
from Brozek’s Tavern, to stretch 
their Brożek Keg loop lead to li% 
games.

C. Jabłonowski shot 515 for Har­
riet’s, A. Birkenheier 555 for Ava­
loe. J. Zielinski 535 for Brożek, and 
Jim Gervasi 590 for Vignola.

Chester’s Tavern blanked Club 
Forst on a 555 by C. Staiwiarski.

Ed Pinksa’s 550 led Carefree 
Corner No. 2 to a pair of conquests 
of Carefree Corner No. 1, which 
was topped by L. Stobierski’s 494.

HARRIET’S LOUNGE: Kaiser 
462, J. Hues 42, J. Campbell 418, 
C. Jabłonowski 515, R. Kozlowski 
478.

AVALOE INN: E. Krawczyk 502, 
P. Healy 466, J. Majka 461, J. Wik- 
lacz 484.

BROZEK’S TAVEAN: E. Chro­
my 520, B. Zych 504, L. Chromy 
50, J. Zych 490, J. Zielinski 535.

VIGNOLA SPORTSMEN; Ger­
vasi 590, E. Bieniasz 429, M. Kutas 
399, S. Kulka 528, E. Kuzma 502.

CLUB FORST: T. Kozlowski 357, 
W. Forst 411, W. Blanchfield 490, 
R. Thomas 439, J. Mooney 387.

CHESTER’S TAVERN: C. Sta- 
wiarski 555, K. Muhne 405, 
Peterson 480, W. Dziurgot 408, 
Wacyk 466.

CAREFREE CORNER NO. 1:  
Stobierski 494, E. Stobierski 452, 
M. Chase 488, T. Morgan 480.

CAREFREE CORNER NO. 2: 
Migała 476, B. Shandor 438, 
Mrozek 472, W. Migdal 528, 
Pinksa 550.

Frank Howard has as much 
chance to stick with the Dodgers 
this year as Carol Heiss has of 
opening an ice palace in Tahiti.

.Amateur tennis, 
big names, seems 
season and better  
Jack Kramer won’t even want any 
of its alleged stars.

And. as long as people run taxi­
cabs. I’m never going to be sorry 
I gave up exercise in favor of bird 
watching.

(Phil and Vai get 
their first break 

in the missile 
sabotage case...

For the construction of a new 
cafeteria-chapel building for the 
St. John’s Secondary School in 
Ghana, conducted by the Brothers 
of Holy Cross, about sixty native 
laborers are required each day. 
Average pay runs from 62 cents a 
day for the common laborer, to 
$1.54 for a skilled mason. Some 
laborers are mere boys, 15 or 16 
years eld.

“Construction methods are 
primitive,” reports Brother Rex, 
headmaster of Saint John’s, and 
former teacher at Holy Trinity 
High School. “Hauling is in bas­
kets, carried on the head. A work­
er can move about two cubic yards 
of earth each day.”

The average income for Ghana 
people is about $250 a year, and 
this is thought to be the highest 
in all Africa. Yet many people 
in the bush country have annual 
incomes of only $25 a year.

This extreme poverty explains 
the urgent need for a cafeteria. 
Up to now, the students’ breakfast 
consisted of a cup of rice-water, 
purchased from a vendor, who car­
ried his “restaurant” with him. 
about the town. For most of the 
students a penny’s worth of pea­
nuts would comprise the luncheon 
menu. With the construction of 
the cafeteria, the Brothers will 
hereafter be able to supply the 
students with more nutritious food, 
thereby cutting down sharply the 
prevalence of disease in that yet 
underdeveloped region.

Brother Rex taught at Holy 
Trinity High School from 1945, 
following his release from a Japa­
nese prison camp in Manila where 
he had been interned during the 
war, until 1948. With him now at 
Saint John’s in Africa are two 
other former Holy Trinity teach­
ers: Brother Eduardo, at Trinity 
during the latter part of the 1940’s, 
and Brother Raymond Pappenfuss, 
who taught at Trinity during the 
past five years, until his transfer 
to Africa last September.

PHIL! 

LOOK AT THE 
TRACKING

SCREENI

Two excellent orchestras will be 
featured during the annual Spring 
Dance sponsored by Stanley Bara­
basz Post 72 PLAV on Saturday 
night, April 23, at Walsh’s, 1014 
N. Noble St. at Milwaukee Ave., 
according to Chairman Matt Dzik.

George Stephens, celebrated 
Dancing Fiddler, and his orchestra 
will occupy the bandstand in the 
main ballroom. The Royal-Aires 
will supply dance arrangements 
in the Palm Room, starting at 8:30 
o’clock.

Other members of the committee 
are Secretary Mitchell Osikowicz, 
Assistant Secretary Chester Drozd, 
Treasurer Fred Skowroński and 
Assistant Treasurer Henry Manio- 
la.

All PLAV Pest members and 
their friends are invited to attend.

John Macy, Polish
Refugee, Sets 5,000
Meter Record

Barabasz Post 72
PLAV Dance Apr. 23
Features 2 Bands

Build Cafeteria - 
Chapel Building For 
St. John’s In Ghana

New York (UPI)—There’s a 
of light today in the Philadelphia 
story and it’s the only thing that 
keeps Eddie Sawyer using a safety 
razor.

Sawyer is a lovely guy who 
doesn’t beat his wife, doesn’t kick 
his dog and. as manager of the 
Phillies, doesn’t have anywhere 
near enough Major League play­
ers. It’s as frustrating as running 
on the Republican ticket in Missi­
ssippi or bailing out a rowboat 
during a cloudburst.

“We limped home,” he said af­
ter one hectic road trip last sea­
son, “like the Confederates re­
treating through Richmond.”

The Philadelphia story is a sog­
gy one, limp from the countless 
tears of its fans over a 59-year 
span in which the club won two 
pennants. One came in 1915 and 
it was a soul-searching 35 years 
before they got another.

Since 1900, the Futile PhilliesI 
have lost more games than any 
other team which was able to last 
in one city without being run out 
of town for impersonating a base­
ball club. In 41 of those 59 years 
the club finished in the second 
division and 29 times was either 
seventh or eight.

The statistics of the team’s mas­
querade are tragic. In the 16 sea­
sons from 1933 through 1948 the 
club finished fifth once, sixth once, 
seventh a total of six times and 
last eight times—five of those com­
ing in a row. It also was dead last, 
an apt adjective, the last two years.

And right now the Phils are the 
best bet in baseball to finish at 
the bottom again this season.

So you couldn’t blame Sawyer, 
who will send several dozen boys 
on a man’s errand come the start 
of the regular campaign, if he just 
chucked the whole thing and went 
fishing.

But not our Eddie, a man in 
whom hope springs infernal.

Because it just may be that the 
Phillies, who have only two pitch­
ers with winning Major League 
records and whose top big league 
hitter batted .285, could have come 
up with the rookie of the year.
PANCHO PULVERIZES BALL
This young man’s name is 

Pancho Herrera, a 25-year-old Cu­
ban whose power tears loose the 
stitches in the ball. He’s a six- 
foot, three-inch first baseman of 
210 powerful pounds who is be­
ing tried at second base.

“Why not?” asks Sawyer. “He 
can’t do any worse than the guys 
we’ve had there before.”

Herrera was the terror of the 
International League last season. 
He led the league—known as a 
pitchers’ paradise— with a .327 
average and also paced the circuit 
with 138 runs batted in and 37 
home runs. These scintillating fi­
gures earned him most valuable 
player honors and early reports 
indicate that the Phillies, as they 
must, would play him somewhere 
in the lineup even if he couldn’t 
catch a ball on the first bounce.

Herrera, if he plays anywhere 
near his potential, will have quite 
a bulge on the other rookies shoot­
ing for freshman honors. It can 
be said without fear of denial, that 
the Phillies will not be in the pen­
nant race much beyond opening 
day. There will be no “must win” 
pressure on him and Pancho can 
play it loose and easy.

There are, naurally, a bunch of 
other prime candidates.

Reports from the training camps 
indicate that the most probable 
rookie contenders will be such as 
Gordon Coleman of the Reds. Joe 
Hicks of the White Sox, Lou Klim- 
chock of Kansas City, Jack James 
and Bill Short of the Yankees, 
Tom Davis of the Dodgers and Lee 
Maye of the Braves.

Coleman, 25. hit .353 at Mobile 
but lacks defensive abilities. Hicks, 
a 27-year-old outfielder, whacked 
.314 at Indianapolis. Klimchock, 
20, is an infielder who hit .315 at 
Shreveport and seems sure to 
stay. James, 26, and Sheri, 22, 
both pitched well at Richmond 
and are well-liked by the Yankee 
braintrust. Davis, a 21-year-old 
outfielder, batted .345 at Spokane, 
while Maye, 25, was a .339 hitter 
at Louisville.

These, at the moment, look like 
the best rookie bets. But in this 
comer the cheers are for Herrera. 
Pore old Eddie ought to get sone 
sort of a consolation prize for 
managing those Phillies.

Arnold Palmer goes like gang­
busters on golf’s winter “Pool 
Tables” but lacks the “Touch” 
game to romp on the big summer 
courses.

who was classified in fourth place 
among the world best 800 and 
1500 metre runners, while the 
only lucky girl noted among Po­
land’s top-ranking sportsmen was 
Miss Natalia Kot, who gained 
this ranking by winning the title 
of 1959 European champion in 
ladies’ gymnastics.

Last but not least of Poland’s 
top ten was the mountaineer Ste­
fan Kaplaniak who showed how 
swift-running mountain rivers can 
give strength enough to win the 
European 500 m. kajak title in 1059 
for the second time running.

As you may judge from the 
above review of World and 
ropean champions, Poland has 
much to be proud of in the achie­
vements of her sportsmen and 
with such a background of talents 
the present Olympic year of 1960 
is being anticipated with much 
optimism.Johnny Lcngden, 50 going on 60 

and back to ride at Bay Meadows, 
has to win any photo as the most 
durable athlete of them all.

♦ • ♦
I wouldn’t want to bat against 

Herb Score unless I could wear a 
suit of armor and stand in the 
“on deck” circle.

One look at this California sun­
shine is enough to prove to any­
body that winter sports are for 
penguins and sled dogs.

* • *
Ken Venturi has built the same 

kind of mental sand trap about 
the Masters as Sam Snead has 
about the U.S. Open.

I look for Willie Mays to have 
one of those great “Say Hey” 
years.

And for the National League 
again to stage a better race than 
the American League.

* * *
Pro football players are having 

a financial field day in the talent 
scramble between the two leagues 
and even second line players are 
getting more attention than a fat 
lady in a bikini.

F. 
C. 
E.

Pargulski Shoots 653, Pawlikowski 607, 
Spevak 606 And Jungman 609

R. 
T.

There are, I suppose, many 
ways of summing up a season of 
sports. There are, in fact, as many 
ways as there are sports report­
er’s. But the best possible man­
ner of getting the average spec­
tator’s attitude on the happenings 
of a season rich in sporting events 
in which his heroes have been 
taking part—is to ask him—and 
this is, I feel quite sure, the best 
summing up anyone could at­
tempt.

It is a very lucky thing then 
that the “Przegląd Sportowy” or 
“Sporting Review”, if you prefer 
it that way, Poland’s leading 
sporting paper, is in the habit of 
organizing at the end of each year 
a kind of Gallup poll among its 
readers on the “best ten” of Po­
lish sportsmen over the past 10 
months.

This habit reaches away back 
to 1928 and since then, by tradi­
tion, the results are announced to­
wards the middle of January at 
what is termed “The Ball of the 
Masters of Sports”, held in one 
of Warsaw’s large ballrooms.

This year saw something over 
40,000 entries which gave a very 
fair cross section indeed of opin­
ion.
PIATKOWSKI OUTSTANDING

Number one on almost all the 
lists of the best ten of Polish 
sportsmen in 1959 turned out to 
be Edmund Piątkowski, who is 
the reigning holdei- of the world 
discus throwing record set up in 
June 1959, in Warsaw. This is 
the first time that an European 
sportsman has gained this title 
from America since 1948 when 
Sonsoloni of Italy lost it. Piąt­
kowski is also the European 
champion in this speciality.

Number two was Janusz Sidlo, 
the most outstanding javelin 
thrower in the world over, and 
known to the world as the man 
who never loses. He put up the 
best result in Europe this year 
and as former world champion 
and ' \ ‘ ‘ ' .
high rating is sincerely justified.

In fact, in a separate poll, Sidlo 
was selected as the best and most 
outstanding sportsman in the post­
war history of Polish sport.

Eighth among Polish sportsmen 
in 1959 was Stefan Lewandowski

Chud’s Fashions .
Krzemiński Bros .
Mike’s Beauty Salon  
Kozera Funeral Home ... 
Johnny Patka .
Town of Lake Utilities ... 
Joseph Krupa .
Nawrot Paints ..............

Matelski Realty  
Quartet Tap ..................
Stożek Milk Service  
Kwak Furniture  
Urbanek’s Chapel  
Maluta Liquors  
Kościuszko Hall ............. .
E. Z. Waste Material 

High team and individual series 
prevailed during last Tuesday’s 
session of the Council 39 PNA Keg 
loop at Woodmac Lanes — with 
pacesetting Chud’s House of Fash­
ions rolling 2,776 in taking 2 from 
Johnny Patka, Krzemiński Broth­
ers tossing a 2,768 in dropping a 
pair to Krupa Halls, Quartet Tap 
compiling a 2,744 in blanking 
Nawrot Paints. Town of Lake 
Utilities firing a 2,727 in taking 3 
from Kościuszko Hall, and Kozera 
Funeral Home tossing a 2,723 while 
in the process of winning 3 from 
Stożek Milk Service.

Pargulski powered a 653 and 
Jungman 609 for Quartet Tap, 
Hank Surdej 598 for Nawrot, E. 
Spevak 606 and Chet Jendryk 574 
for Chud’s, M. Stec 596 for Patka, 
John Cichon 596 and Galica 581, 
for Krzemiński, Blake 586 for 
Krupa. Al Powers 543 for Koś­
ciuszko, E. Pacholski 583 and T. 
Stańczyk 581 for Town of Lake,

Joe Stożek 545 for his squad, and 
Pawlikowski 607 and Gąsior 577 
for Kozera.

Urbanek Funeral Chapel beat 
Matelski Realty twice with the aid 
of a 544 by Frank Karkula. Urni- 
kis tossed a 582 for Matelski.

F. Kancel’s 545 paced Kwak 
Furniture to a 2 to 1 nod over E-Z' 
Waste Material. Ordzowialy and 
Stronczek shot 532s for the losers.

Mike’s Beauty Salon shut out 
Maluta Liquors behind a 587 by 
Dan Hungerford. Malin o w s k i 
rolled 520 for Maluta.

QUA.RTET TAP: Nowak 528, 
Kozlowski 484, Kubiak 470, Jung­
man 609, Pargulski 653.

NAWROT PAINTS: J. 
482, E. Ucho 517, E. Mroz 
Surdej 598, J. Fikes 543.

CHUD’S: C. Jendryk
Spevak 606, J. Bilek 551, G. Molek 
507. L. Grigas 538.

JOHNNY PATKA: J. Blazek 
479, M. Stec 596, E. Garpiel 535, E. 
Podgorny 516, F. Stec 509.

KRZEMIŃSKI: M. Ucho 554. 
Kozlowski 530, Galica 581, Krze­
miński 507, Cichon 596*

KRUPA: Cassidy 507, Blake 586, 
Kasperski 525, Marshall 
wojski 540.

KOŚCIUSZKO HALL: 
492, L. Czajkowski 452, 
497, A. Powers 543.

TOWN OF LAKE: E. Pacholski 
583, J. Stańczyk 581, R. Glow 470, 
J. Paczyński

STOŻEK: 
Stożek 545, 
Blazek 453.

KOZERA: 
Kotwasinski 
Pawlikowski

MATELSKI; Litoborski 525, Ko­
walczyk 460, Bednarz 532, Jurczak 
504, Urnikis 582.

URBANEK: R. Mroz 462, H. Stec 
470, F. Karkula 544, R. Ziemków - 
ski 538. A. Hoyne 490.

E-Z WASTE: Ordzowialy 532, 
Severyn 514, Stronczek 532, R. 
Stockmal 561.

KWAK: F. Kwak 478, S. Spisak 
419, E. Zilvitis 540, F. Kancel 545, 
J. Mitro s508.

MIKE’S BEAUTY SALON; E. 
Tomsa 529, D. Hungerford 532, J. 
Thomson 531, S. Czajkowski 499, 
B. Tomsa 587.

MALUTA’S: Kisicki 456, Su- 
chovsky 505, Buksa 469, Raynor 
502, Malinowski 520.

Music Of Holy 
Week In Palm 
Sunday Theme

“The Music of Holy Week” will 
be the theme of the Religion In 
Life telecast on Palm Sunday, 
April 10 (WNBQ-Channel 5, 9:00 
p.m. CST) (Color).

Rene Dosogne, professor of Li 
turgical Music at De Paul Univer­
sity, will return to the program 
for a discussion of the history and 
significance of music appropriate 
to Holy Week.

Cards Take 5 Of 6 
From Yankees; Cubs 
Lose, White Sox Win

The St. Louis Cardinals had a 
ball in Florida and no team is 
happier to see them leave than 
Casey Stengels bedraggled New 
York Yankees.

St. Louis ended the Florida sec­
tion of its exhibition schedule Sun­
day by whipping New York, 6-3. 
It was the National League club’s 
fifth triumph over the Yankees in 
six games and left Stengel’s lads 
with one of the pcorest records in 
Big League exhibition play, 7-15.

The Cardinals (13-7) boasted the 
top exhibition record among the 
16 Major League teams when they 
left Florida Monday by plane for 
Arizona to tackle the four Big 
League clubs training in the south­
west.

Ron Kline, the right-hander the 
Cardinals obtained from the Pitts­
burgh Pirates, pitched his second 
complete game of the exhibition 
competition and the fifth by a St. 
Louis pitcher when he scattered 
10 hits against New York Sunday.

The Cardinals now will test 
their pitchers against some of the 
game’s best long-ball hitters. 
They’ll face the homer-happy San 
Francisco Giants Tuesday at Phoe­
nix.

The Giants reeled off one of 
their typical games Sunday when 
Eddie Bressoud hit two triples and 
drove in five runs during a nine- 
run sixth inning to spank a 14-9 
triumph over the Chicago Cubs. 
Willie Mays hit his eighth homer 
and Orlando Cepeda his sixth of 
the exhibition season for the 
Giants. Frank Thomas hit two for 
the Cubs, another gang of homer 
hitters who play the Cards next 
weekend. Thomas also had a 
double and a single.

In other Sunday action, Bob 
Buhl went all the way and allowed 
only four hits in pitching the Mil­
waukee Braves to a 3-2 triumph 
over the Washington Senators; and 
in a game halted by rain after six 
innings, Hank Aguirre of the De­
troit Tigers limited the Pirates to 
a single by Danny Kravitz while 
winning, 1-0. It was the sixth 
consecutive loss for Pittsburgh, 
which won its first 11 exhibitions.

Pumipsie Green’s single in the 
10th inning gave the Boston Red 
Sox a 5-4 victory over the Cleve­
land Indians; the Los Angeles 
Dodgers and Cincinnati Reds were 
tied at 4-4 when rain halted play 
after eight innings; the Baltimore 
Orioles downed the Kansas City 
Athletics, 5-2, and the Chicago 
White Sox defeated the Phila­
delphia Phillies, 4-2, in a night 
game at San Juan, p.R.

Banquet C.80 PNA 
Drum-Bugle Corps

On Sunday, April 24, the Coun­
cil 80 PNA Drum-Bugle Corps 
will celebrate the 25th anniversary 
of its existence.

To commemorate this occasion. 
a Silver Jubilee Banquet and Ball 
will be presented at the New Na­
tional Hall, 3310 S. Morgan St., 
starting at 6 P.M.

An appropriate program book 
will be issued, ads for which are 
being solicited by the Council 80 
PNA Drum-Bugle Corps Silver 
Jubilee committee, whose chair­
man is Walter Tomaszewski and 
whose secretary is Valerie Jedry- 
sik.

Parents of all members of the 
Drum-Bugle Corps and others in­
terested in the PNA youth activi­
ties are extended a cordial invita­
tion to attend the Banquet and 
Ball, tickets for which are avail­
able at $3.50 apiece, and to se­
cure ad insertions in the pro­
gram book.

All proceeds will revert to the 
Council 80 PNA Drum-Bugl 
Corps fund for operating expenses 
and purchase of uniforms and in­
struments.

Have Top N. L
Rookie Slugger

Avaloe, 2-1, In
Brożek Circuit

By Mel Graft
Registered U. S. Patent Office

okay.val/letsX LATE’ It IS a sub/ And its commander, 
-------------------\ Captain Smirkov, has penetrated Vie anti­

submarine nets and noiu lun® oniij a few 
hundred yards faun the shore in Panorama Bay!

Chud’s,Quartet Tap,Krzemiński,TOL,
Kozera Fire “2700” Series In C. 39

WHILE THEY
CO»e> 7HE OCEAN.

We SHALL HIDE UNDER
THEIR VERY NOSES •

n could
KA

SUB.
SARNEY'

Ml:
4-5

- Pitcher- 
DETROIT TIGERS

J<AY IS LOOKING FORWARD TO A GREAT 
YEAR IN H60. HE GAINED FAME ASA 
RELIEF PITCHER FOR CLEVELAND.

.teifegaai

IS IT?
WHAT

STANDINGS
W. L.

Moskal Caterer No. 2 .... 51 39
Crown Service Station 51 39
Arm-Wol S. S................ 49 41
Shelley Steel Corp ..... 48 42
Niemiec Tavern .......... 43 42
Old Style Lager .......... 47 43
Moskal Caterer No. 1 .. 33 57
Young Polka Tavern .... 33 57

W. L.
..57 33
.50 40
.49 41

.49 41
42i/3

..47 43

..45 45

.44 46

..43 47

..43 47

..42 47 V4

..42H 47%

..42 48

..4114 48%

.40 50
..37 53

STANDINGS
W. L.

Vignola Sportsmen...... 5814 34%
Avaloe Inn ................. 56 37
Brozek’s Tavern .......... 53 40
Carefree Corner No. 1 50 43
Carefree Corner No.2 48 45
Chester’s Tavern ......... 39 54
Club Forst ................... 34% 58%
Harriet’s Lounge ........... 33 60

Cellarite Harriet’s Lounge trip-

Can Cans Coming To Town

Arthur Wirtz (left) president of 
Palace Theatre, and Bob Conn, 
Chicago manager of Twentieth 
Century Fox, prepare for opening 
of Can Can April 19. Here they 
are holding up Betty Jameson of 
Pat Stevens agency modeling a 
Can Can outfit.

Advance mail and b.x office or­
ders for fabulous movie point to 
record run at the famous Palace 
Theatre. Can Can stars Frank 
Sinatra. Shirley McLaine, Maurice 
Chevalier, and Louis Jordan. The 
movie is in Todd-AO technicolor.

Frank Zeman, Andrassi, Stachurski 
Top Ostrowski Businessmen’s Play

Ed Jarmus 460, John Pastorek 
Ted Koch 487.

CHIPPEWA PAPER PROD. J. 
Ludwikowski 475, Wayne Kon­
czal 450, George Orcutt 455, Mike 
Kuca 516.

TERRY'S AUTO SERVICE: 
Marcel Ostrowski 415, John Ko­
ralewski 433, Joe Paukner 529, 
George Considine 539, Ray Ba- 
raczak 467.

KARLOV FOOD: John Wojcie- 
cowski 510. Dick Munch 451, Ron 
Foley 506, Anthony Pino 565, 
George Stachurski 604.

WEST ELSDON PHARMACY: 
Harry Campbell 471, John Sod- 
lak 456. Ed Shupryt 534, Marvin 
Gorss 592. John Shudvick 540.

JOANNA WESTERN MILLS: 
Anthony Fabiano 489, Ed Ertman 
453, Stan Trzos 443, Archie Slott 
533, Eugene Wąsowicz 554.

GEO. O. LEHR: George Chuduk 
461, Rudy Liedke 443, Marvin 
Williams 487, Dick Parker 527.

BOB: Julian Maciag 529, Ches­
ter Maciag 492, Bob Truckey 534, 
Jake Maciag Jr. 511, Jake Ma- 
eiag Sr. 513.

FAIRWAY AUTO: Al Pokorny 
561. Bill Brown 534, Jim Flowers 
436, James Zeman 571, Frank Ze­
man 615.

Park City-Wide
Chess Championships

The Chicago Park District city- 
wide chess championship will be 
held at Garfield Park, 100 N. Cen­
tral Park Avenue, Thursday April 
14 at 7.•’00 pxn.

Competition will Jbe held in two 
classifications, inter mediates, 
youngsters under 18 and seniors 
18 years of age and over. Quali­
fiers will be the winners of area 
competition held throughout Chi­
cago the week of March 28.

STANDINGS
W. L.

McKitt-Nuren. 56 34
Terry's Auto Service—50% 39% 
Airway Liquors 4914 4014 
Fairway Auto 4814 4114
Karlov Food________ 48 42
Polly's Lounge 4714 42% 
Wiercioch Builders 47% 42% 
West Elsdon Pharmacy_47 43 
Nada's Lounge 46 44 
Watson Bros. 45% 44% 
Siler & Guzdziol F.H. ..41% 48^4 
Bob's Unique S. S. 3914 50% 
Geo. O. Lehr P 8t H 40 50
Chippewa Paper Pręd. -39 51
Joanna Western Mills_-39 51
Miami Cocktail Lounge_35 55

Fairway Auto Rebuilders sped 
to 3 Ostrowski Southwest Bus­
inessmen’s Bowling loop triumphs 
at the expense of Bob’s Unique 
Service Station, thanks to a 615 
series by Frank Zeman, a 571 by 
James Zeman and a 561 by Al 
Pokorny, last Tuesday night at 
Miami Bowl. Bob Truckey tossed 
a 534 for Bob’s. ,

Ed Andrassi’s 610 netted Siler- 
Guzdziol Funeral Home one tilt 
over Watson Brothers, who show­
ed a 563 by Leonard Ostrowski.

Karlov Food and Liquors spil­
led West Elsdon Pharmacy in 2 
out of 3 on a 604 by George Sta­
churski and a 565 by Tony Pino. 
Marvin Gorss tallied 592 for West 
Elsdon.

Wiercioch Brothers Builders
toppled Miami Cocktail Lounge 
twice and Terry’s Auto Service 
took the odd game from Chippewa 
Paper Products.

Dick Wiercioch tossed a 556 for 
the Builders, Ed Stanek 564 for 
Miami, Mike Kuca 516 for Chip­
pewa, and George Considine 539 
for Terry’s.

McKittrick-Nurenberg retained 
its 5 14 game lead via 2 to 1 nod 
over Polly’s Lounge. Gregory Ga- 
nakos scored a 541 for M-N and 
Richard Balun 572 for Polly’s.

Airway Liquors rallied to shade 
Nada’s Lounge, 2 to 1. Tom Tur- 
czynski shot 527 for Airway and 
Robert Michalak 578 for Nada’s.

A 527 by Dick Parker led George 
O. Lehr, Lawn Plumbing and 
Heating to 2 victories at the ex­
pense of Joanna Western Mills, 
who showed a 554 by Gene (TW) 
Wąsowicz.

WATSON BROTHERS: Ben 
Gayle 478, Leroy Waliczek 473, 
Leonard Ostrowski 563, Richard 
Ostrowski 500, Frank Ostrowski 
534,

SILER & GUZDZIOL: Sy Malak 
466, Mitch Malak 436, Bob Guz­
dziol 532. Casey Kuca 483, Ed An­
drassi 610.

POLLY'S LOUNGE: Stan Papa 
499, Ray Doucet 51L Rich Balun 
572, Bob Gannon 488, Bill Gan­
non 518.

McKITTRICK-NURENBERG: 
Fred Albrecht 515, Gregory Gana- 
kos 541, Tom McKittrick 532, Art 
Sarockas 507, Matt Hojnacki 509.

AIRWAY LIQUORS: Jack Be- 
dore 467, Henry Slawinski 506, 
John Cihal 458, Tom Turczynski 
527, John Pawlarczyk 524.

NADA'S LOUNGE: Emil Sku- 
lavik 501, William Rettig 494. 
Tony Rupp 422. Ray Rail 517, Ro­
bert Michalak 578.

WIERCIOCH BUILDERS: Che­
ster Ulman 504, Tom Kash 467, Al 
Wiercioch 545. Richard Wiercioch 
556, Henry Persak 525.

MIAMI COCKTAIL LOUNGE: 
Ed Stanek 564, Tony Sansone 442,

Problems Of 
Child Guidance 
Forum Topic

How stern should child dis­
cipline be in the home? Are Chil­
dren maturing faster than previ­
ous generations? These and other 
problem.s connected with rearing 
youngsters will be discussed by Dr. 
Donald Brieland, chairman of the 
Illinois Commission on Children, 
during the Live and Learn Forum 
telecast Sunday, April 10 (WNBQ- 
Channel 5, 9:30 a.m. CST) (Color).

Dr. Brieland, who attended the 
White House Conference on Chil­
dren and Youth, will discuss some 
of the findings of the conference. 
He will also discuss some specific 
recommendations of the Illinois 
Commission for the Chicago area 
in the field of child guidance.

•ETTER COMMUNITIES

BETTER SCHOOLS BUILD

TV Notes
New York. (UPI) — William 

Dozier, head of production for 
Screen Gems, has been receiv­
ing some unusual mail since it 
was revealed that he was on the 
scout for a couple of youngsters to 
play Tom Sawyer and Huckleber­
ry Finn in a new TV series based 
on the Mark Twain classics.

“My son is only six month 
old,” read one letter. “If you can 
wait that long, I’m cartain he will 
be perfect for the role when he 
grows up.”

And:
“I live in Dozier, Illinois. Will 

this help me get my son on your 
program?”

Also:
“My little girl is quite a tom­

boy. She climbs trees, plays base­
ball and is really like one of the 
fellows. Might you consider her 
as Tom Sawyer?”

Or:
“My son is really named Tom 

Sawyer. Only he can’t act.”

Here’s an unsual event — a 
brand new one-hcur drama series 
bowing on NBC in mid-summer 
when the re-runs will be re-run- 
ning wild. It’s live to boot. “The 
Moment of Fear” is the program s 
title, 10 to 11 p. m. Fridays. It 
starts July 1, and the producer 
will be Robert Stevens, one of 
TV’s top directors, who will di­
rect some of the episodes. This 
is a “suspense series which will 
deal with reality as well as flight 
into fantasy,” Stevens said. All of 
the stories will be TV originals.» • »

Henry Hull, who seems to show 
up in a TV play almost every 
time you turn the dial, has been 
acting since he made his stage 
debut in 1911. His recipe for last­
ing so long: “If there’s one thing 
I’ve learned in this busiftess. it’s 
never to stand up when you can 
sit down, and never to sit down 
when you can lie down.”* * *

Jack Kelly, the Bart on the 
“Maverick” series, and his actress 
wife. May Wynn, are putting to­
gether a song-and-dance act for 
a tour of state fairs and rodeos 
this summer. They’ll take along 
Tommy Gumbina on the piano 
and Buddy DiFranco clarinetist.

ONLY

FOREST 
FIRES!.

remember .



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 5-GO KWIETNIA (APRIL), 1960

Kalendarzyk Posiedzeń

Wtorek, 5 Kwietnia
Tow. Bratniej Pomocy Wioski 

Mała, pow. Dębica, odbędzie swe 
posiedzenie kwartalne we wtorek, 
5-go kwietnia, w sali Northwest­
ern, 1433 W. Chestnut ul. Począ­
tek o godzinie 8-mej wieczorem. 
Członkowie i członkinie są prosze­
ni o przybycie, gdyż w większej 
gromadzie możemy coś dobrego 
obmyślić dla dobra naszego towa­
rzystwa. Do zobaczenia się na po­
siedzeniu. — Stanisław Magdziasz, 
preze-s; Sylwester Chmura, sekr. 
prot.

Posiedzenie Klubu Pań Chicago, 
Grupa 2582 ZNP, odbędzie się we 
wtorek, 5-go kwietnia, w sali 
posiedzeń, 1113 Milwaukee ave. 
Początek o godz. 8-ej wieczorem. 
Ważne sprawy do załatwienia, a 
między innymi Jubileusz 30-lecia 
założenia Grupy. Uroczystość od­
będzie się w sobotę,, 14-go maja, 
w sali Oaza, 1250 Milwaukee ave. 
Prosimy członkinie o obecność — 
Stefania Michałowska, prezeska; 
Wiktoria Kolman, sekr.

Środa, 6 Kwietnia
Tow. Giewont Gr. 2514 Z.N.P. 

odbędzie swoje miesięczne posie­
dzenie we środę 6-go kwietnia w 
sali Ironside Post pnr. 1241 N. 
Washftenaw., o godzinie 8-ej wie­
czorem. Z powodu, że jest dużo 
spraw do omówienia i załatwienia 
wszyscy członkowie są proszeni o 
jak najliczniejsze przybycie. Dy- 
rek. Z.N.P. B. Migała, prezes; B. 
Dzik, sekr. prot.

Klub Wioski Niedzieliska ma po­
siedzenie w środę 6 kwietnia o 8ej 
wiecz., w sali Kaz. Guta, pnr. 
1446 W. Huron ul. Ważne sprawy 
są do załatwienia. — Stan. Prorok, 
prezes; Katarzyna Zahara, sekr.

Park View Citizens Improve­
ment Club zawiadamia członków 

• i członkinie, że miesięczne posie­
dzenie odbędzie się w środę, 6-go 
kwietnia, o godz. 8-ej wieczorem, 
w sali zwykłych posiedzeń, 317-. 
N. Milwaukee ave. Są ważne 
sprawy do załatwienia. — Stanley 
Burek, prezes; Stanley Madaj, 
sekr. prot.

Klub Włocławiaków ma posie­
dzenie w środę 6-go kwietnia, w 
sali Weteranów, 1239 N. Wood ul., 
o godzinie 8-mej wieczorem. Pro­
simy członków o przybycie, ponie­
waż są ważne sprawy do omówie­
nia. Urządzamy “Święconkę.” — 
Tadeusz Goszczyński, prezes; Jan 
Zieliński, sekretarz.

Czwartek, 1 Kwietnia
Posiedzenie Tow. Im. Marszałka 

Józefa Piłsudskiego, Gr. 2714 ZNP, 
odbędzie się we czwartek, 7-go 
kwietnia, w sali Ironsides Post, 
pnr. 1245 N. Washtenaw ave., po­
czątek o godz. 8-ej wieczorem. Z 
powodu ważnych spraw do zała­
twienia, członkowie są proszeni 
o przybycie. — Anna Zdunek, 
prez.; Jan Wojcik, sekr. prot.

Klub Wioski Żukowice Stare ma 
swoje zebranie we czwartek dnia 
7-go kwietnia w sali 1001 N. Wal­
cott róg Augusta o godzinie 8 wie­
czorem. Posiedzenie jest bardzo 
ważne z powodu zbliżającego się 
jubileuszu 25-cio lecia założenia 
klubu jak nam już wiadomo, że 
30 kwietnia 1960 roku odbędzie się 
bal połączony z tern jubileuszem 
w sali Ironside Post 1245 N. Wash­
tenaw blisko Dyvision ulicy. Za­
rząd i komitet prosi członków o 
liczne przybycie na to posiedzenie, 
aby omówić wiele spraw tyczą­
cych się tej zabawy. Pozatem pro­
simy członków jeżeli mają jakie 
ogłoszenie do Pamiętnika, żeby na 
to posiedzenie przynieśli bo czas 
dać do druku. Stanisław Kocoł, 
prezes Klubu; Stefania Gawlik, 
przewodnicząca Komitetu.

Tow. Imienia Jezus przy Parafii 
św. Turybiusza urządza posiedzę-

HISTORI 1
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łzów
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1201 MILWAUKEE AVE.

CHICAGO 22, ILL.
C.O.D.—Nie wysyłamy 

nie dnia 7-go kwietnia, o godz. 
8:15 wieczorem. Wszyscy członko­
wie są zaproszeni wziąć udział w 
tym posiedzeniu. Ważne sprawy 
będą przedstawione. Przeważnie 
będzie omawiana sprawa przygo­
towania na całonocne uczczenie 
Św. Sakramentu w Wielki Czwar­
tek- Administracja życzy sobie, a- 
żeby wielka liczba członkostwa 
wzięła udział w tej wielkiej reli­
gijnej manifestacji. Obrazki mi­
gawkowe i w kolorze będą przed­
stawione po posiedzeniu. Film 
“1959 World Series” będzie poka­
zany. Chór męski przy towarzy­
stwie ma swoje próby w każdy 
piątek o godzinie 7:30 wieczorem. 
Członkowie są proszeni aby wstę­
pować to tego Chóru. Do zobacze­
nia się. — Al Slev, prezes; Roman 
B. Kellar, dyr. ogłosz.;

Piątek, 8 Kwietnia
Tow. Im. Majora L. Idzikow­

skiego, Gr. 2566 ZNP., ma posie­
dzenie w piątek, 8-go kwietnia, 
o godzinie 7:30 wieczorem, w sali 
Atlas, 1436 Cortez ul. Uprasza się 
członków i członkinie o liczne 
przybycie, bo jest dużo spraw do 
załatwienia. — Józef Kowal, pre­
zes; Jan Koszela, sekr.

Klub Obywatelski Suwalski od­
będzie swe miesięczne posiedzenie 
w piątek, 8-go kwietnia, w sali 
Weteranów, 1239 N. Wood st., o 
godz. 8:30 wieczorem. Prosimy 
wszystkich członków o przybycie. 
— A, Karwowski, prezes, P. Grze- 
siński, sekr. prot.; M. Kaufman, 
wiceprezeska.

Tow. Nowa Era, Gr. 1462 ZNP, 
zawiadamia, iż posiedzenie mie­
sięczne odbędzie się dnia 8-go 
kwietnia (w piątek), o godz. 8-ej 
wiecz., w sali Macierzy, 1645 Mil­
waukee Ave. Obecność konieczna 
gdyż są ważne sprawy do zała­
twienia. — A. Maryanowski, pre­
zes; P. Kopczewski, sekr. prot.

Tow. Nadwiślańskie Grupa 759 
Z’. N. P., zawiadamia wszystkich 
członków, że posiedzenie kwar­
talne odbędzie się w piątek, 8-go 
kwietnia, w sali Ed. Moskala, pnr. 
831 N. Ashland Ave. Początek o 
godz. 8-mej wieczorem. Prezes i 
komitet, zabaw zdadzą sprawozda­
nie z przygotowań do wycieczki 
naszej Grupy. Organizatorka na­
szej Grupy p. Halverson przed­
stawi nam 3-ch nowych członków 
do przyjęcia. A czy ty, Bracie i 
Siostro, zapisałeś nowego człon­
ka do naszej Grupy? Obchodzimy 
w tym roku 80-lecie założenia 
ZNP i jest hasłc, aby każdy czło­
nek zapisał nowego członka. — 
Jan Jurek, prezes; J. Nasiatka, 
sekr. prot.

Tow. K. Żychlińskiego Gdynia, 
Gr. 2404 ZNP., odbędzie swe mie­
sięczne posiedzenie w piątek, 8-go 
kwietnia, w sali zwykłych posie­
dzeń, początek o godz. 8-mej wie­
czorem. Zachęcamy do udziału w 
posiedzeniach towarzystwa. — A. 
Perchowicz, prezes; Z. Sadowski, 
sekr. prot.

Koło Macierzy Polskiej “Nowa 
Polonia” zawiadamia o zebraniu 
miesięcznym, które odbędzie się w 
piątek, 8-go kwietnia, o godzinie 
8-mej wieczorem, w sali pnr. 1647 
Milwaukee Ave. W związku ze 
zbliżającym się walnym zebra­
niem Koła, sekretarz finansowy 
prosi członków o uregulowanie 
ssładek.

W ramach akcji pomocy naj­
biedniejszym w Polsce “Nowa Po­
lonia” w dalszym ciągu przyjmu­
je używaną odzież, którą składać 
można w czasie piątkowych dyżu­
rów (8—9:30 wiecz.) pod wyżej 
podanym adresem. — Janina Bo­
browska.

30 Osób Uratowało 
Się z Płonącego Domu

W budynku mieszkalnym 
pnr. 49 E. Cedar ul., w którym 
mieści się 6 apartamentów 
mieszkalnych powstał w nie­
dzielę pożar, który na szczęś­
cie nie pochłonął ofiar w lu­
dziach jednak wyrządził szko­
dy na około 7,000 dolarów.

30 mieszkańców, którzy w 
chwili wybuchu ognia znaj­
dowali się wewnątrz szczęśli­
wie zdołało wyratować się o- 
puszczając budynek. Wyrato­
wała się również matka 8- 
miesięcznego dziecka, unosząc 
je z sobą na zewnątrz po przez 
ogarnięte dymem pokoje w a- 
partamencie na pierwszym 
piętrze.

Była to Gaił Prussing, która 
porwała dziecko z kołyski i 
na wpół oślepiona dymem zdo­
łała jednak przedostać się z 
dzieckiem na zewnątrz.

To Nie Ja, Tylko Żona
Londyn. (UPI) — Minister 

Transportacji Ernest Marples, 
który zdobył sobie krajową 
sławę, że w podróż wakacyjną 
udaje się rowerem, przyznał 
się, że wcale mu się to nie po­
doba. “Jeżdżę rowerem jedy­
nie dlatego, że żona jest zami­
łowaną rowerzystką,” oświad­
czył.

Z Życia Stowarzyszenia Alumnów 
Wyższej Szkoły Św. Trójcy
Oto Garść Wiadomości a Życia i Pracy Alumnów Wyższej Szkoły 

Świętej Trójcy, Które z Pewnością Zainteresują Szerszy Ogół 
Czytelników, Albowiem Dotyczą One Osobistości Ogólnie Wśród 
Polonii Chicagoskiej Znanych.

Pod Opieką Lekarską
W ostatnich dniach wypad­

kowi uległ Edwin T. Kolski, 
członek Klasy 1927, oraz Se­
kretarz Komisji Atletyki 
Stanu Illinois. Obecnie znaj­
duje się on pod opieką lekar­
ską.

Pod opieką lekarską w Szpi­
talu St. Mary’s w Rochester 
znajduje się również Mecenas 
Karol C. Kaleta, członek klasy 
1930.

♦ * *
Konrad Wolski Otrzymał 
Stopień Bakałarza Sztuk

Ostatnio Stopień Bakałarza 
Sztuk na Uniwersytecie Loyo­
la przyznano Konradowi Wol­
skiemu, członkowi klasy 1955. 
Konrad Wolski zatrudniony 
jest przez Powiat Cook jako 
Caseworker i w krótkim cza­
sie przydzielony będzie do Le­
karskiej Służby w Siłach 
Zbrojnych jako Porucznik 
2giej Klasy przy Korpusie w 
San Antonio, Texas.* * •
Jakub Witecha Otrzymał 
Stopień Bakałarza Sztuk

Jakub Witecha, graduant 
Wyższej Szkoły Św. Trójcy z 
roku 1955, zdobył stopień Ba­
kałarza Sztuk w dziedzinie 
rachmistrzowstwa.

* * *
Przygotowania Do 
"Las Vegas Night"

Liczni alumni Wyższej 
Szkoły Św. Trójcy oraz liczny 
zastęp członków Holy Trinity 
High School Boosters Club z 
wielką niecierpliwością ocze­
kuje wieczorku towarzyskiego 
“Las Vegas Night” jaki się od­
będzie w Kafeterji Wyższej 
Szkoły Św. Trójcy, 1443 W. 
Division St., w sobotę 30-go 
kwietnia. Cały dochód z tej 
imprezy przeznaczony jest na 
fundusz jubileuszowy z okazji 
przypadającego złotego jubi­

leuszu Wyższej Szkoły Św. 
Trójcy.

♦ ♦ «
Ludwik Rozkuszka Zaliczany 
Do Czynnych Alumnów

Do ezynniejszych alumnów 
Wyższej Szkoły św. Trójcy 
zaliczany jest Ludwik Roz­
kuszka, członek Klasy 1925, 
który niejednokrotnie wyka­
zał nadzwyczajne zaintereso­
wanie w swojej Alma Mater i 
prowadzi czynną działalność 
w obecnym zarysie pracy w 
programie jubileuszowym.* * •
Z Życia Alumnów Św. Trójcy

Rozkuszka również jest 
czynnym w życiu Związku 
Narodowego Polskiego.

* * ♦
Brat Maksymus Czyżewski 
Powraca Do Zdrowia

Brat Maksymus Czyżewski, 
C.S.C., który ostatnio poddał 
się niebezpiecznej operacji, 
powoli powraca do zdrowia i 
znowu służy swoją cenną radą 
uczniom Wyższej Szkoły Św. 
Trójcy oraz członkom fakulte­
tu.

Brat Maksymus Czyżewski, 
C.S.C. jest członkiem Fakuletu 
Wyższej Szkoły Św. Trójcy od 
samego jej założenia, a więc 
przeszło pół-wieku.» * #
Msza Św. Za Spokój 
Dusz Zmarłych Alumnów

Ks. Kazimierz C. Czaplicki, 
C.SjC., kapelan Alumnów 
Wyższej Szkoły Św. Trójcy 
oznajmia, że Msze Św. za spo­
kój dusz zmarłych alumnów 
będzie odprawiona w kościele 
Św. Trójcy w niedzielę, 15-go 
maja, o godzinie 12-tej w po­
łudnie.

Spodziewanem jest, że u- 
dział w tejże Mszy brać będą 
koledzy wszystkich zmarłych 
alumnów, jak również liczi”/ 
zastęp Wychowanków Wyż­
szej Szkoły Św. Trójcy.

Arthur Adler Jest 941-szą Ofiarą 
“Syndykatu Kryminalnego” Chicago 
Tak Podaje Komisja Kryminalna, Twierdząc,

Że We Wszystkich 941 Wypadków Mordów 
Dokonanych Przez Tenże Syndykat Od 
1919 Roku Policja Sprawców Nie Wykryła

Nowy potworny mord gang­
sterski w Chicago, mianowicie 
odkrycie zwłok Arthura Ad­
lera, bogatego właściciela noc­
nych klubów i przyjaciela 
czołowych członków syndyka­
tu kryminalnego, dało okazję 
Komisji Kryminalnej zabra­
nia głosu i przypomnienia spo­
łeczeństwu Chicago, ile podob­
nych zbrodni zostało dokona­
nych w Chicago w okresie o- 
statnich 40 lat.

Otóż Komisja Kryminalna 
podaje, że Adler jest 941-szą 
ofiarą zbrodniczej działalno­
ści chicagoskich gangsterów, 
począwszy od końca toku 1919.
— Komisja podkreśla, że licz­
ba mordów gangsterskich 
wzrasta z roku na rok i że, co 
jest najsmutniejsze i stanowi 
hańbę Policji w całym świecie, 
te wszystkie mordy nigdy nie 
zostały wykryte. A więc 940 
mordów gangsterskich w cią­
gu 40 lat policja nie wykryła. 
Teraz został dokonany mord 
941-szy i już zgóry jest wia­
domo, że Policja w Chicago 
sprawców tego mordu także 
nie wykryje.

Według oświadczenia rzecz­
nika Komisji Kryminalnej, to 
w ostatnich 12 miesięcach, to 
jest od marca 1959 roku, na 
rachunek syndykatu krymi­
nalnego w Chicago należy za­
pisać następujące mordy:

1) Henry Wain er, 55-1 etni 
gangster z okresu prohibicji 
zginął w dniu 16 marca, 1959, 
od 3-ch kul rewolwerowych, 
gdy wysiadał ze swego auta 
przy 3270 Lake Shore, przy- 
żywszy krótko przed tym za­
mach bombowy na jego życie. 
2) Leo Goldisand, 28-letni 
gembler, został znaleziony z 
dwoma kulami w głowie, w 
dniu 20 czerwca 1959, w swym 
samochodzie zaparkowanym 
przy 4515 N. Wolcott. 3) Nick 
Versetto, — powieszony 18 
lipca 1959, za podanie policji 
nazwisk gangsterów podejrza­
nych o rabunek na sumę $30,- 
000. 4) Joseph Bronge — za­
bity kulami z rewolweru koło 
swego składu piwa — 19 lipca 
1959. 5) Edward K. Kochański
— pracownik syndykatu kry­
minalnego w Cicero — znale­
ziony martwy na zaułku przy 

11505 S. Kolin — w dniu 14 
sierpnia 1959. 6) John Mirag- 
lia — zabity przez dwóch za­
maskowanych bandytów w 
godzinę po zamordowaniu Ko­
chańskiego. 7) Frederick 
Evans — “mózg finansowy 
bandy Al Capone” — zabity 
przez 2-ch bandytów 22 sierp­

nia 1959. 8) Roger Touhy — 
czołowy gangster z okresu pro­
hibicji, zabity z zasadzki, w 
grudniu ub. r. 9) William 
Skally — członek międzyna- 
rod. bandy fałszerzy — zabity 
w swym samochodzie w River 
Forest, w dniu 6 stycznia 1960. 
10) Herman Posner — 73-letni 
wróg gangsterów kierujących 
unią operatorów kinowych — 
zabity z zasadzki w dniu 9 lu­
tego b.r.

Tak więc w ciągu jednego 
roku 10 morderstw w stylu 
gangsterskim w Chicago nie 
wykrytych oczywiście przez 
Policję. —

Francja Zamawia 
Samolotów

Paryż. — (UPI) — Francja 
poleciła konstrukcję 50 nad- 
dźwiękowych samolotów typu 
Zombers do transportowania 
francuskich nukl e a r n y c h 
bomb, obecnie w toku budowy, 
Rząd Francji ogłosił dzisiaj.

Bombowce te są bardzo 
szybkobieżne o dwukrot n e j 
sile lotu od dźwięku. Dostawa 
ich ma nastąpić w ciągu-na- 
stępnych trzech lat1.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec mój, teść, brat i 
dziaduś nasz, ś. p.

Paweł Nowacek
(Novak)

członek Tow. Najśw. Imienia 
Jezus, po krótkiej chorobie, po­
żegnał się z tym światem, opa­
trzony św. Sakramentami, dnia 
4go kwietnia, 1960, o godzinie 
6ej rano, w podeszłym wieku. 
Zamieszkiwał pnr. 4044 South 
Montgomery St.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 7go kwietnia, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 4254-56 S. Mozart 
ul. do kościoła Ś.Ś. Pięciu Br. 
Pol. i Męcz.,a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszysktich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Maria (z pierwszego męża 
Janczewska), żona; Franciszek 
Novak, syn; Stanisława, syno­
wa; Marta Wrzesińska, Anna 
Reiman, Waleria Dietrich i He­
lena Rutkowska, siostry, Bar­
bara i Stefan, wnuczka i wnuk, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Antoni F. Wcislak, CLiffside 
4-3838. 5-6

Długoletni i Zasłużony Związkowiec

oj-

W poniedziałek 4go kwie­
tnia pożegnał się z tym świa­
tem długoletni i zasłużony 
Związkowiec, — członek Tow. 
Przemysłowców, Grupy 621, 
Szymon E. Kiepura, którego 
ożywiona działalność patrio­
tyczna rozszerzała się też i 
na inne tereny Polonii chica­
goskiej, zwłaszcza na połud­
niowej stronie miasta, gdzie 
zamieszkiwał pnr. 4804 So. 
Winchester Ave

Prócz żywego udziału w 
sprawach związkowych, ś. p. 
Szymon Kiepura był także 
czynnym w Związku Młodzie­
ży Polskiej na Ziemi Washing­
tona, w Sokolstwie Polskim i 
w innych towarzystwach.

Zmarły wstąpił do Związku 
w 1912 roku, do Grupy 621 
ZNP, w której spełniał różne 
urzędy, a ostatnie 23 lata był 
sekretarzem finansowym.

Ś. p. Kiepura urodził się w 
Chicago w 1890 roku, z ojca 
Jakuba i matki Marty.

Długoletni delegat Gminy 
143 i sekr. prot. przez 8 lat. 
Poseł do Sejmu w Scranton, 
Pa.; pracownik biur ZNP od 
1935, był zatrudniony w dziale 
statystycznym.

Opłakuje go żona Antonina 
z dziećmi i wnukami.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym, 1734 W. 
48-ma ulica.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dziaduś, teść i brat nasz, 
ś.p.

Zofia Łucarz
(Z DOMU KUKIEŁKA)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca Św. przy par. św. Heleny, 
Tow. Św. Heleny Gr. 762 ZPRK., Klub Dołęga i Stow. Opieki nad 
Wyższą Szkołą Sióstr Felicjanek, po krótkiej i ciężkiej chorobie, 
opatrzona Św. Sakramentami, pożegnała się z tym światem, dnia 
2-go kwietnia, 1960 roku, o godzinie 10:10 wieczorem, w średnim 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 6-go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 1006 N. Western Ave., 

do kościoła Św. Heleny, a stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Józef, mąż; Tadeusz i Józef, synowie; Józefa, Zofia i Leokadia, 
córki; Kazimierz Kobos i Władysław Steglinski, zięciowie; Kata­
rzyna Kijak, siostra; (Jan Kukiełka, brat w Polsce); Józef, Ma­
rianna, Władysław i Robert, wnuki i wnuczka, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Kirsten Funeral Home, tel. ARmi- 
tage 6-3378. 4-5

Ill., przez

Maria Jurecki
(ŻONA Ś.p. JÓZEFA)

członkini Z.P.R.K., po długiej chorobie, pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 4-go kwietnia, 1960 roku, 
o godzinie 2:30 po południu, przeżywszy lat 68. Zamieszkiwała pnr. 
5400 W. .Eddy Street.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 7-go kwietnia o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 3440 N. Central Ave. do koś­
cioła św. Władysława, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Klara Cizewska, Józef Jr., Czesław i Edward, dzieci; Józef Ci- 
zewski, zięć; Dorota, synowa; Dolores Cizewska, wnuczka; Aniela 
Bachta, Agnieszka Natonska, Anna Zon, Zofia Kopczyk i Helena 
Trenda, siostry, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Matz Funeral Home, Kildare 5-5420. 
(5-6)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
żona moja, matka i babcia na­
sza, ś. p.

Agnieszka Magiera
(z domu Kliszka)

po krótkiej lecz ciężkiej choro­
bie, pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona św. Sakramen­
tami, dnia 3go kwietnia, 1960, 
o godzinie 8ej wieczorem, prze­
żywszy lat 72.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 6go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb, 
pnr. 4401-03 So. Kedzie Ave. 
do kościoła św. Pankracego, a 
stamtąd na cmentarz Zmar- 
twychw stania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józef, mąż; Zofia, Maria i Jó­
zef, dzieci; Władysław Siera­
kowski i Antoni Walaski, zię­
ciowie; Cecylia, synowa; 4 wnu­
cząt, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Fortuna Funeral Home, LAfay- 
ette 3-7781.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy brat, 
szwagier i wuj nasz, ś.p.

Michał Drop 
Weteran lej Wojny Światowej, 
po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 4-go kwietnia, 1960 roku, 
przed południem, w starszym 
wieku. Zamieszk. w Veterans’ 
Home, Downey, 
ostatnie 20 lat.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 7-go kwietnia o go­
dzinie 11-ej rano, z zakładu po­
grzeb. pnr. 2021 W. Dickens 
Ave. do katedry W. W. Świę­
tych, a stamtąd na cmentarz 
W. W. Świętych na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Agnieszka Kostuch i Pelagia 
Drop, siostry; Stanisław Drop, 
brat; Paulilna i Wiktoria, brato­
we; siostrzeńcy i siostrzenice, 
bratanki i bratanice, wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się 
Winiarski Funeral Home, tel.: 
HUmboldt 6-9463.

Sowiety Nadal 
Unikają Ugody

Genewa (UPI) — Stany 
Zjednoczone zaproponowały 
Rosji Sowieckiej umowę w 
celu zmniejszenia wojsk ame­
rykańskich i sowieckich do 
2,1000,000 żołnierzy pod wa­
runkiem, że Sowieci zgodzą 
się na kontrolę zapobiegają­
ce oszustwom.

Ale Valerian Zorin, delegat 
sowiecki domagał się zawar­
cia najpierw umowy na zasa­
dzie “Ogólnego i kompletne­
go rozbrojenia.”

“Nie zobowiązujmy s i ę 
ograniczeniami na papierze,” 
powiedział Zorin.

Propozycję Stanów Zjedno­
czonych przedstawił Frede­
rick M. Eaton przy końcu 
trzy-godzinnej sesji 10-ciu 
mocarstw Konferencji Roz­
brojeniowej gdy już delegaci 
przemęczeni byli wymijają­
cymi wywodami sowieckiego 
delegata.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec i dziaduś nasz, ś.p.

Józef Zanoza 
nagle pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramen­
tami, dnia 4-go kwietnia, 1960 
roku, o godzinie 4:50 wieczo­
rem, w średnim wieku.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 7-go kwietnia o go­
dzinie 8:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 834-38 N. Ash­
land Ave. do kościoła ś.ś. Mło­
dzianków, a stamtąd na cmen­
tarz św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Władysław. Czesław i Adam, 
synowie; Zofia i Gloria, syno­
we; wnuki i wnuczka, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel.: 
HAymarket 1-5800. (5-6) 

Szymon E. Kiepura Nie Żyje
Pogrzeb odbędzie się w 

czwartek o godzinie 9:30 rano, 
z kościoła św. Józefa, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego.

Cześć jego pamięci!

Pb Zakupno Wartościowego

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie Sie Do 
CZARNIKA 

naprzeciw 
Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest to jedyni polska firma

, Przy CMENTARZU 
Otwarte w Niedziele i Święta 

P. O. Box 333 Argo, III, 
Tel. GLOBE 8-4443

Szymon E. Kiepura
członek Tow. Przemysłowców, Grupa 621 Z.N.P.; Oddziału 18 Zw. 
Młodzieży Polskiej na Ziemi Washingtona i Gniazdo Nr. 37 Zw. 
Sokolstwa Polskiego, po długiej chorobie, pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 4-go kwietnia, 1960 roku, 
w nocy, w podeszłym wieku. Zamieszkiwał pnr. 4804 S. Winchester 
Avenue.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 7-go kwietnia o go­
dzinie 9:30 rano, z Broda Dom Pogrzebowy, 1734 W. 48th Street 
do kościoła św. Józefa, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Antonina (z domu Lemańska), żona, Dorata M. i Edwin G., 
dzieci; Dorota W., synowa, 8 wnucząt, Franciszek i Edmund, bra­
cia, Elżbieta Kowalewska, Teresa Łagocka i Domicela, siostry; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebowi Stanisław R. Broda, YArds 7-3713. (5-6)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy 
ciec i dziadek nasz, ś.p.

Wojciech 
Przechszta

członek Tow. Najśw. Imienia 
Jezus, przy par. św. Romana; 
założyciel i honorowy Prezes 
Tow. św. Jana Nr. 1274 ZPRK. 
i Tow. Matki Boskiej Gidel- 
skiej Nr. 498 ZPRK, po ciężkiej 
chorobie, opatrzony św. Sakra­
mentami pożegnał się z tym 
światem, dnia 4-go kwietnia, 
1960 roku, o godzinie 10:30 
przed południem, w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 7-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 2325 S. Cali­
fornia Ave. do kościoła św. Ro­
mana, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcellę familijną/

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Wanda Marc, córka; Edward, 
Belesław i Mieczysław, syno­
wie; Roman Marc, zięć, Czesła­
wa i Rozalia, synowe; wnuki i 
wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Bajek 
Funeral Home, tel. Bishop 7- 
6123. (4-5)

Władysław Przanowski
po ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 3-go kwietnia, 1960 roku, o godzinie 7:35 rano, 
w starszym wieku. Zamieszkiwał pnr. 2600 W. 24 Place.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 6-go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 2654 W. 21-sza ul., do 
kościoła Św. Romana, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Zofia (z domu Marczyk), żona; Władysław Jr., syn; Maria, 
córka, Helena Socha, Jan i Helena Marczyk, Michał i Antonina 
Marczyk, szwagrowie i szwagierki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Szczepan J. Sendziak, telefon Bishop 
7-7240.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka nasza, babcia moja i siostra nasza, 
ś.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec i szwagier nasz, śp.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka, siostra i babcia na­

sza, śp.

Władysław Ki.łbasa, Tarno.v 2, 
ul. Fabryczna 4/3, Polska, — jest 
chory na białaczkę szpikową od 
18 miesięcy i nie pracuje. Żona 
nie ma za co kupić lekarstwa 
“Myleran” w tabletkach a 2 mg. 
Prosi o pomoc.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, teściowa i babuśia na­
sza, śp.

Agnieszka 
Gradowska
(z domu Buda)

po krótkiej lecz ciężkiej choro­
bie, pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona Św. Sakramen­
tami, dnia 3-go kwietnia, 1960 
roku, o godzinie 9-tej rano, w 
podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 6-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 2945 So. 49th 
Ave., Cicero, do kościoła M. B. 
Częstochowskiej, a stamtąd na 
cmentarz Zmartw. Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Stanisław, Cecylia Stopa i 
Czesław, dzieci; Maria i Nata­
lia, synowe, Leon Stopa, zięć; 
5 wnuków, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Szy­
manski Funeral Home, telefon 
OLympic 2-0177. 4-5

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat i dziadek nasz, 
ś. p.

Władysław Szalek
Wet. lej Wojny Światowej 

po długiej chorobie, opatrzony 
św. Sakramentami pożegnał się 
z tym światem, dnia 2go kwiet­
nia, 1960 roku ,o godzinie 12:15 
po północy, w starszym wieku. 
Zamieszkiwał pnr. 2723 W. 66th 
ulica.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 6go kwietnia, o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego nnr. 4358 S. Rich­
mond ulica, do kościoła ŚŚ. Pię­
ciu Barci Polaków i Męczenni­
ków, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józefina (z domu Felas), żo­
na; Jan, syn; Florence Fuss, 
córka; Steve Fuss, zięć, (siostry 
z mężami w Polsce); oraz 1 
wnuk, 3 wnuczki; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Ed­
ward P. Patka. Tel LAfayette 
3-4480. 4-5

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, śp.

Antoni Gromada
Członek Tow. Gdynia, Gr. 2404 
Z.N.P.; po krótkiej lecz ciężkiej 
chorobie, opatrzony Św. Sakra­
mentami, pożegnał się z tym 
światem, dnia 3-go kwietnia, 
1960 roku, o godzinie 8:30 rano, 
w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 6-go kwietnia, o go­
dzinie 9:00 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 1410-12 North 
Ashland Ave., do kościoła An­
nunciation, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Anna (z domu Marciniak), 
żona; Sonia Gutsmiedl i Mae 
Koszotko, Harry Robaczewski, 
Joseph Robaczewski i Jean Ve- 
tashick, dzieci; Charles, Ray­
mond i Joseph, zięciowie; Stella 
i Rose, synowe; wnuki i wnucz­
ki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Dra- 
banski Funeral Home, telefon 
ARmitage 6-2934. 4-5

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy brat 
nasz, śp.

Eugeniusz 
Magnowski

Członek Tow. Orzeł Polski, Gr. 
523 ZNP.; po ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 3-go kwietnia, 1960 roku, 
o godzinie 3:37 rano, przeżyw­
szy lat 45. Zamieszkiwał pnr. 
913 N. Honore ul.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 6-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 834-38 North 
Ashland Ave., do kościoła ŚŚ. 
Młodzianków, a stamtąd na 
cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Edward i Edwin, bracia; Ka­
rolina, bratowa; Anna Szym­
czyk, chrzestna matka; Judith 
i Mary Jane, bratanice; Edwin 
Jr., bratanek, wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. 
HAymarket 1-5800. 4-5
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PONAD 1 MILION GALONÓW WÓDKI — Z DYMEM. — Ponad 
1 milion i ćwierć galonów wódki poszło z dymem z Glasgow 
w czasie pożaru składu z wódką, w Szkocji. Wartość zniszczo­
nej wódki wynosi 9,140,000 dolarów. Z dymem poszedł również 
pewien zapas tytoniu, którego wartość wynosiła 5 milionów doi.

Migawki Historyczne Samodzielnej
Brygady Strzelców Karpackich
20-to Lecie Powstania Brygady Powołanej Do 

Życia We Francji Rozkazem 
Gen. Sikorskiego

ISKIERKI ODDZ. MORSKIE OKO 
Dzień Rozmaitości

Serdecznie zapraszamy naszych 
przyjaciół na Dzień Rozmai.ości 
Oddziału Morskie Oko, który od­
będzie się w niedzielę 10 kwietnia 
o godz. 2:30 po południu w sali R. 
Hawryszko, pnr. 4756 So. Western 
Ave.

dały dochód z tej imprezy jest 
przeznaczony na fundusz budowy 
pomnika Serca P. Jezusa. Spodzie­
wamy się, że będzie to przedostat­
nia impreza urządzona na zdobycie 
lunduszu budowy pomnika.

Posiedzenie Organizującego Się 
Komitetu Budowy Kościoła 
w Gdyni

Zawiadamiamy, że z inicjatywy 
Oddziału Morskie Oko zwołujemy 
pierwsze posiedzenie w celu zor­
ganizowania Komitetu, który po- 
atarałby się o jakiś fundusz nie­
sienia pomocy w budowie nowego 
kościoła w Gdyni w miejscu, gdzie 
przed wojną zamierzono zbudować 
“Bazylikę Morską”. Budowanie ko­
ścioła jest przedsięwzięciem kosz­
townym. Gdyby był tylko ten kło­
pot, to z biegiem czasu myśl ta 
zostałaby zrealizowana, lecz więk­
szym kłopotem jest fakt, że jeżeli 
praca koło budowy tego kościoła 
w tym roku nie ruszy, to mury 
dotychczas wzniesione, mogą być 
oddane innemu celowi przez wła­
dze rządowe. Więc potrzeba fundu­
szu na dalsze prace jest bardzo 
pilna.

Posiedzenie organizującego się 
komitetu odbędzie się w niedzielę 
10 kwietnia o 6:30 wieczorem, w 
sali R. Hawryszko pnr. 4756 So. 
Western Ave. Wszyscy zaintere­
sowani są proszeni.

Dolarowy Tysiąc Na Pomnik Serca 
P. Jezusa — Rośnie

W niedzielę 21 lutego w lokalu 
J. Lubaszka pnir. 5317 So. Ashland 
Ave odbyła się zabawa towarzy­
ska. z której dochód przeznaczo­
no ną budowę Pomnika Serca P. 
Jezusa w Munster.

Znowu Smutek w Rodzinie
F. Drabek, Członka Oddziału 
Morskie Oko

W ostatnich naszych Iskierkach 
podaliśmy, że nasz kol. F. Drabek

Przeszło rok temu, na wnio­
sek kongresmana Williama S. 
Tuck’a — demokraty ze stanu 
Virginia, gen. Ulysses S Grant 
III, wnuk słynnego generała 
północnej Armii, zamianowa­
ny został przewodniczącym 
komitetu, który zajmie się u- 
rządzeniem 100-ej rocznicy 
Wojny Domowej.
Komitet

Komitet rozpoczął już swą 
pracę w celu przygotowania tej 
uroczystości. Będzie więc ob­
chodzona rocznica rozpoczęcia 
i zakończenia Wojny Domo­
wej.

Kongres uchwalił $100,000 
na koszta przygotowania do 
tej uroczystości. — Komitet 
składa się z 25 osób.
3 Polaków Generałami

Nasz wkład do zwycięstwa 
o całość Unii i Demokrację 
Stanów Zjednoczonych północ­
nych w wojnie domowej 1861- 
65, był poważny, bo 3 Polaków 
dosłużyło się rangi general­
skich.

Ks. Władysław Siekaniec z 
Cleveland, Ohio i podpułkow­
nik Armii Stanów Zjedn. — 
Franciszek C. Kajencki z El 
Paso, Tex., proszą o materiał 
z czasów wojny domowej. — 
Trzeba im pomóc, aby wyka­
zać nasz wkład do zwycięstwa 
demokracji w tej wojnie.
Dzień Wieńczenia Grobów

Zbliża się Dzień Wieńczenia 
Grobów, który się odbywa każ­
dego roku 30 maja, a więc już 
na przyszły miesiąc.

powrócił z Kalifornii, gdzie prze­
bywał kilka miesięcy po śmierci 
swojej żony. Wrócił 18 marca, a 
dnia 21 marca otrzymał telegram 
z Kalifornii, że zmarła jego wnu­
czka, 13-letnia. I znów smutek w 
rodzinie F. Drabek. Zaznaczamy 
tu, że kol. Drabek jest bardzo 
czynny w Grupie ZNP w Klubie 
Bielany i w naszym Oddzielę. Skła­
damy całej rodzinie F. Drabek naj­
głębsze współczucie.

Zmarła Matka Kol. Waleria Bieś 
Członka Oddziału Morskie Oko

Przed kilku miesiącami poje­
chała do Polski nasza kol. W. 
Bieś, zwiedziwszy kraj i rodzinne 
strony swoje. Odwiedziła też swo­
ją matkę. Ostatnio otrzymała smut­
ną wiadomość, że matka jej zmar­
ła. Cześć Jej Pamięci! Oddział 
Morskie Oko składa rodzinie W. 
Bieś najgłębsze współczucie. — 
Górą Polskie Morze! — M.A. Bin­
kowski, korespondent.

Posiedzenie Oddziału “Wisła”
Nr. 25 Ligi Morskiej

odbędzie się dzisiaj we wtorek, 5- 
go kwietnia o 8ej wiecz., w sali 
NMP Niepok. Poczęcia, przy 88ej 
i Commercial ave.

Posiedzenie Oddziału Piłsudskiego 
Nr. 2 Ligi Morskiej

odbędzie się dzisiaj, we wtorek, 
5go kwietnia o 8ej wiecz.. w sali 
zwykłych posiedzeń.

Oddział Morze Nr. 57 L. M.
odbędzie posiedzenie w czwartek 
7go kwietnia o 8ej wiecz., w sali 
Columbia przy 1700 W 48ma ul. 
Ważne sprawy są do omówienia.

Posiedzenie Oddz. Ster Nr. 46 LM 
odbędzie się we wtorek 12go kwiet­
nia o 8ej wiecz., w sali pp- Ukleji, 
przy 4225 So Kedzie ave.

Posiedzenie Oddz. Sobieskiego
Nr. 55 Ligi Morskiej 
odbędzie się we wtorek 12 kwiet­
nia o 8ej wiecz., w sali pp. Barto­
sik, przy 1516 W 47ma ul.

Powinniśmy złożyć hołd pa­
mięci naszych zasłużonych lu­
dzi, dla Polski i Stanów Zjed­
noczonych, na polach pracy, 
walki i nauki.

Spoczywają oni na różnych 
cmentarzach, prawie po całych 
Stanach Zjednoczonych. Złóż­
my więc hołd ich pamięci i 
odwiedźmy ich groby 30 maja. 
Wiktor A. Wojciechowski z 
Trenton, N. J.

Japońskie Unie Toczą 
Krwawą Walkę

Omuda, Japonia. (UPI) — 
Rywalizujące z sobą związki 
zawodowe i uzbrojone w kije, 
stoczyły dziś walkę w straj­
kującym miasteczku górni­
czym, położonym na najbar­
dziej południowym krańcu wy­
spy Kyushu.

Policja podała, że 134 gór­
ników było poranionych, a 34 
doznało poważnych obrażeń.

Walka zaczęła się, — gdy 
członkowie nowej unii górni­
czej, przewodzone przez ol­
brzymi lewicowy związek — 
Shyo, — usiłowali przekroczyć 
pikiety i wrócić do kopalni. 
Około 2,500 członków nowej 
unii napadło na 500 górników 
na strajku.

Rywalizująca unia użyła 
pali bambusowych, kamieni, 
pałek i sztab żelaznych, a na­
wet rzucała pieprzem w oczy 
strajkujących. Do kopalni we­
szło 1,000 górników, ale 500 
policjantów ostatecznie uśmie­
rzyło walkę. Górnicy strajku­
ją już przeszło 64 dni, prote­
stując przeciw zwolnieniu z 
pracy niektórych górników.

Jeszcze Warszawa broniła się w 
pamiętnym wrześniu 1939 roku, 
gdy wokół gen. Sikorskiego we 
Francji już organizowała się Ar­
mia Polska na obczyźnie, począt­
kowo rekrutowana z pośród emi­
gracji polskiej we Francji i ochot­
ników z Ameryki, a potem z u- 
chodźców z Polski, którzy głównie 
pirzeszli prze Węgry i Rumunię.

Tam też dnia 2-go kwietnia 1940 
roku rozkazem Naczelnego Wodza, 
zostaje powołana do życia Samo­
dzielna Brygada Strzelców Kar­
packich pod dowództwem podów­
czas jeszcze pułkownika dypl. Sta­
nisława Kopańskiego.
W Syrii

Zalążek tej Brygady został skie­
rowany do Syrii, aby ułatwić żoł­
nierzom internowanym na Wę­
grzech i w Rumunii dołączenie do 
niej w wypadku przystąpienia 
Włoch do Wojny.

W czerwcu 1940 roku Włochy 
przystępują do wojny, Francja ka­
pituluje, następuje Dunkierka, ale 
władze francuskie w Syrii posta­
nawiają trwać w oporze.

Zapał wojenny nie trwał długo, 
bo już z początkiem lipca składają 
broń. Brygada miała być rozbro­
jona i przejść pod dowództwo an­
gielskie, do Palestyny.

Generał Kopański starał się wy­
tłumaczyć władzom francuskim, że 
bardzo sobie ceni przyjaźń żołnie­
rza francuskiego i polskiego, ale 
obawia się, że nie będzie mógł 
być odpowiedzialny za przelew 
krwi, który może bardzo łatwo na­
stąpić, gdy przyjdzie do rozbroje­
nia oddziałów polskich...
W Palestynie

Generał został aresztowany, a 
jego zastępca pułk. Walenty Pe­
szek z własnej inicjatywy opano­
wał potrzebne do transportu stacje 
i tabor kolejowy i przystąpił do 
przerzucania Brygady w pełnym 
ekwipunku i uzbrojeniu do Pale­
styny. Władze francuskie ‘cofają 
się przed bojową postawą żołnie­
rza, zwalniają gen. Kopańskiego 
z aresztu i nie przeszkadzają prze­
marszowi brygady.

Oddziały brytyjskie przyjęły 
brygadę nad jeziorem Iberiaekim, 
skąd skierowały ją do obozu La- 
trun pomiędzy Tel-Avivem a Je­
rozolimą. Tam Brygada została 
uzupełniona, przeorganizowana i 
przeszkolona, poto by już w paź­
dzierniku 1940 roku być przerzu­
coną na linię obronną na zachód 
od Aleksandrii, gdzie Brygada do- 
znaje pierwszych strat naskiuitek 
ustawicznych nalotów nocnych. 
Tymczasem wielotysięczna annia 
Marszałka Graziani’ego ostrzyła 
sobie apetyt na Aleksandrię i na 
Suez.

Brygada bierze udział w ofen­
sywie gen. Wavle’a w pustyni Za­
chodniej. w wyniku której armia 
Graziani’ego została całkowicie 
rozbita.

Chciano również użyć Brygadę 
w kampanii greckiej, lecz nasku- 
tek nagłego pogorszenia się sytu­
acji, na froncie bałkańskim roz­
kaz odwołano i te oddziały, które 
już były zaokrętowane, — rozła­
dowano.
W Tobruku

W sierpniu 1941 r. Brygadę prze­
rzucono przy pomocy brytyjskich 
kontrtorpedowców, do oblężonej 
Twierdzy Tobruku dla zluzowania 
Australijczyków. Mimo ustawicz­
nych napadów bombowych i tor­
pedowych, wszystkie oddziały bry­
gady zostają wysadzone w odcię­
tej ze wszystkie?, stron twierdzy.

W dniu 1-go września 1941 r., 
Niemcy przeprowadzają specjalnie 
intensywne bombardowanie gar­
nizonu, przy pomocy bombowców 
nurkowych Stuka w sile ponad 100 
samolotów. Oczywiście tym upa­
miętniali drugą rocznicę swego 
napadu na Polskę.

Na odcinku obronnym w Tobru­
ku linie niemieckie miejscami by­
ły oddalone od polskich o niespeł­
na 100 metrów. W tych to wa­
runkach, pod nieustannym gra­

dem kul, szrapneli 1 odłamków 
bomb, duszony burzami piaskowy­
mi, karmiony “corned beefem” i 
pojony słoną wodą, przetrwał żoł­
nierz pełne cztery miesiące, nie 
widząc nigdy własnego lotnictwa, 
ani nawet pojedyńczego zaprzy­
jaźnionego samolotu.
Gen. Sikorski w Tobruku

W drodze powrotnej z Rosji do 
Londynu, odwiedził Brygadę w 
Tobruku, Naczelny Wódz Gen. Si­
korski, przywożąc ze sobą pierw­
sze jaskółki o “amnestii” dla de­
portowanych i więzionych Pola­
ków w Rosji. Przywiózł ze sobą 
również pierwsze odznaczenia i 
awanse, okraszone skrzyniami 
whiskey i piwa, którego stanowiły 
miły kontrast po gotowanej ze 
słonej wody herbacie, a nieod­
stępny “beef” wydawał się wtedy 
bardziej uroczysty.
Pod Gazalą 1

Po oswobodzeniu Tobruku* Bry­
gada nie miała czasu na odpoczy­
nek, lecz odrazu została użyta do 
działania pod Gazalą, gdzie doraź­
nie zorganizowana, zmotoryzowa­
na piechota Brygady, w ataku- 
frontowym przełamała linie obron­
ne oddziałów włoskich, biorąc do 
niewoli 2,500 jeńców. Wzięty do 
niewoli dowódca 7-go Pułku Ber- 
saglierów, pewiedział, że nie wy­
obrażał sobie, by piechota mogła 
uderzyć tak brawurowo.

Boże Narodzenie przyniosło na 
gwiazdkę Brygadzie beczki win i 
koniaków włoskich, oraz wzmoc­
niło pustynną rację angielską, zdo­
bytymi szynkami i bekonami. 
Rola Kadry

Zasłużony, choć krótki odpoczy­
nek spotkał Brygadę w Egipcie. 
W kwietniu 1942 r., przybywają 
do Palestyny pierwsze oddziały 
wojsk polskich z Rosji. Samodziel­
na Brygada Strzelców Karpac­
kich spełnia rolę kadry, dzieląc 
się doświadczeniami zdobytymi na 
polu bitew w pustyni, z przyby­
łymi braćmi, słuchając w zamian 
opowiadań o niesamowitych prze­
życiach jakie tylko najszczęśliw­
szym danym było przeżyć.

Pustynie Iraku zaludniają się 
oddziałami 2-go Korpusu, sposo- 
biącymi się do następnego aktu, 
który przypadł im w udziale we 
Włoszech uwieńczony dalszymi 
zwycięstwami jak Monte Cassino, 
Ancona, Bologna...

Mjr. dypl. Romanowski Tadeusz

Bunche Proponuje 
Kontrolę U. N. 
w Afryce

Tokio. (UPI) — Dr. Ralph 
Bunche, Podsekretarz Naro­
dów Zjednoczonych oświad­
czył tu, że Narody Zjednoczo­
ne będą zmuszone zastosować 
jakieś środki w celu uśmierze­
nia potencjalnie wybuchowej 
sytuacji w Afryce, spowodo­
wanej przez rozprzestrzenie­
nie się odruchu niepodległo­
ściowego.

Bunche, przemawiając na 
zjeżdzie Międzynarodowego 
Instytutu Prasowego dodał 
również, że zdaniem jego Na­
rody Zjednoczone mogłyby 
załatwić problem Berlina, 
gdyby były wezwane do uczy­
nienia tego. Co prawda, przy­
znał, nie wie o żadnym planie 
interwencji w tej sprawie.

Jakkolwiek dr. Bunche nie 
wymienił w przemowie n i u 
swym Afryki, to jednak aluzje 
jego i spostrzeżenia dotyczyły 
“krytycznego problemu usto­
sunkowania się ras i naro­
dów”. Zaznaczył, że problem 
rasowy istnieje także w Sta­
nach Żjednoczonych, ale tylko 
na poziomie lokalnym.

Dr. Bunche wraz z żoną 
podczas pobytu w Tokio zo­
stał przyjęty na audiencji 
przez cesarza Hirohito i ce­
sarzową Negako.

IV Każdym Dorna Powinna Być 
KSIĄŻKA KUCHARSKA 

Współczesna Kuchnia Domowa
ALINY GNIEWKOWSKIEJ 

w Języku Polskim

KUPCIE TĘ KSIĄŻKĘ W PREZENCIE 

$350 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

1201 MILWAUKEE AVE. CHICAGO 22. ILL
(C.O.D. — Nie wysyłamy)

Setna Rocznica Wojny Domowej 
w Stanach Zjednoczonych

Wnuk Gen. Grant’a Na Czele Komitetu
Uroczystości

★ PRACA ★ PRACA MĘSKA ' [★ PRACA MĘSKA

Tool Makers
Machinists

hospital, excellent

Machinists

★ PRACA MĘSKA

call: Administrator 
HOSPITAL

Maintenance
AT U. S. NAVAL 

ORDINANCE PLANT

Telefonować do
Mr. Rehorst

YA 7-2200

PHYSICAL­
THERAPISTS 

Immediate opening 
140 beds expanding to 180 in a 
year. Excellent opportunity for a 

REGISTERED 
PHYSICAL-THERAPIST 

desirous of living in the north­
central section of United States, 
Mount Vernon, Ohio. Mount Ver­
non is in the central part of Ohio, 
80 miles south of Cleveland, with 
a population 18,000, a colonial type 
city, chosen “the typical Ameri­
can city” in 1944, quite industrial 
and very progressive. Position 
available for male or female. 
Salary open, 40 hour week, 
good personnel policies, beautiful 
new acredited 
equipment.
Wire, write or

MERCY 
MOUNT VERNON, OHIO 

Phone Express 2-6015

TOOL & DIE MAKERS
Excellent Working Conditions

A MODERN TOOL ROOM IN OUR 
MODERN SUBURBAN FACTORY AND CAFETERIA

We Are Not a Job Shop
A long range career for skilled craftsmen, 52, weeks a year. 
Internationally Known Manufacturer of Business Machines.

GENERAL BINDING CORP.
1101 Skokie Highway, Northbrook 

Crestwood 2-3700

Doświadczonego 
Casing Man

Do hug and sheep casing, operacja 
czyszczenia, stała praca, dobrze 
wyrobiona firma w Chicago, za­
płata oparta na znajomości i zdol­
ności. Zwyczajne kompanijne be- 
nefity. Musi mówić trochę po an­
gielsku.

MECHANICS NEEDED
(For Heavy Equipment)

6 to 8 Years Experience Needed 
Year round work at location in

EAST CHICAGO. INDIANA
MUST HAVE EXPERIENCE ON DRAGLINE, CRANES, 

DOZERS, EUCLIDS, etc.
TOP RATES AND FRINGE BENEFITS

Mail complete qualifications 
All applications held confidential 

Address Personnel Manager
Box 1071 Butler, Pa.

ENGINEERS OPPORTUNITIES
AT

U. S. NAVAL ORDNANCE PLANT
Macon, Georgia

The U. S. Naval Ordnance Plant is engaged in the develop­
ment, production, assembling,inspection, storage and distribu­
tion of various munitions components including fuses, primers, 
tracers and detonators. The U. S. Naval Ordnance Plant has 
one of the largest automatic screw machine operations in the 
South. It offers excellent working conditions, liberal leave 
policy, Group Hospitalization, Life Insurance, etc.

There are immediate Civil Service career openings 
for the following:

(Production Scheduling and Control) 
INDUSTRIAL ENGINEER 
INDUSTRIAL ENGINEERS 
MECHANICAL ENGINEERS 
ELECTRICAL ENGINEERS 
ENGINEERING TECHNICIAN (Mechanical) 
ENGINEERING DRAFTSMEN (Mechanical) 
INDUSTRIAL ENGINEER (For Production)

$7,510-8,230 
$4,490-5.880 
$4,490-6,885 
$4,490-6,885 
$4,040-6,885
$4,040-4,940
$8,810-9,530

“Contact Employment Officer Mr. SNOWDON” 
at STATLER-HILTON HOTEL in DETROIT, MICHIGAN 

Monday - Tuesday, April 4th-5th
for Personal Interviews—or Mail Complete Resume to the

EMPLOYMENT DIVISION

MACON, GEORGIA
Offering excellent working con­
ditions, liberal leave policy, group 
hospitalization, life insurance, etc. 

Contact Mr. Snowdon
April 6-7-8-9th

Schroeder Hotel
Milwaukee, Wisconsin

POTRZEBA 
DWÓCH MŁODYCH 

CHŁOPCÓW
Do Pracy bez Doświadczenia 

$1.85 na godzinę 
Na początek

8 do 9 godzin pracy dziennie. 
Stała praca.

PETER ECKRICH & SONS
2055 W. Pershing Rd.

Potrzeba
AUTOMOBILE BODY 

I FENDER MEN 
Muszą być doświadczeni i posiadać 
własne narzędzia do pracy w du­
żym, niezależnym warsztacie. Naj­
wyższe zarobki gwarantowane.

Zgłaszać się:
4932 W. FULLERTON

★ PRACA ŻEŃSKA
2BAKERY 

ASSISTANTS
5 day week

Start 5 A. M.
See: HALE SMITH

MODEL TOWN
& COUNTRY MART
300 West Sibley Blvd.

Dolton, Illinois

RELATIONS DEPT.
MACON, Georgia

Shop Inspector
A good position, with a 
representative manufactur­
er in the hydraulic fluid 
line and a coupling field, for 
a qualified ambitious man. 
Must be a high school 
graduate at least. Also, 
must have machine practice 
and two years or more ex- 
pereince testing screw ma­
chine parts at the machine.

Anchor 
Coupling Co., Inc.

342 N. Fourth Street 
Libertyville, Illinois

ENVELOPE 
MACHINE 

OPERATORS
We will train if you would like 
light factory work at a high hour­
ly rate. We will teach you an in­
interesting trade. Steady, 40 hour 
week, day shift, loop location.

Call WAbash 2-2710 
and ask for Ann Benak.

MĘŻCZYZN ASSEMBLERS
Bonus za nocną pracę. Wolimy 
mówiących trochę po angielsku.
BERNS AIR KING CORP.

3050 N. ROCKWELL 
INdependence 3-7700

PRINTERS
FOR LOS ANGELES

Experienced machine and floor 
men. ITU shop. Must be tops with 
typography and/or technical ma­
nual experience. Company repre­
sentative will interview locally 
April 11-15. Transportation paid 
if qualified. Write, giving full de­
tails including home phone and 
address.
Adtype Service Co. 

916 N. Formosa 
Los Angeles, Cal.

DENTAL 
INSTRUMENT MAKER

Experienced or will train. Tre­
mendous opportunity to learn tra­
de with outstanding future. Hand 
grinding. Polishing on small. In­
struments required. — Phone.

JUniper 8-8021.

Popierajcie Tych.
Którzy Ogłasza ia Siej 

iw Dzien. Związkowym,

ENGRAVER
Bench work for trimming brass 
goldstamping and embossing dies. 
Steel stamps and lettering punches, 
steel male and female embosing 
dies. Must be able to read ordinary 
blue prints. We are an old estab­
lished company, so a steady job 
is assured. When writing give your 
age, experience and starting salary 
expected.

Wisconsin Engraving Co.
2947 N. 30th St., Milwaukee, Wis.

ENVELOPE 
MACHINE 

OPERATORS
WE WILL TRAIN.

If you are mechanically inclined 
and would like to learn a highly 
skilled, well paying profession, bet­
ter investigate this opportunity. 
40 hours week, high hourly rates, 
day shift, steady. Loop location.

Call WAbash 2-5395 
and ask for Mr. Jupe

MECHANICS
BEST OF WORKING CONDI­
TIONS, NEW SHOP, LATEST 
EQUIPMENT, BLUE CROSS AND 
LIFE INSURANCE AVAILABLE.
Plenty of work, $4.75 per hour 

on cars; $5.75 on trucks
Call Collect 3-3381 

or write
TYRRELL CHEVROLET CO.

Post Office Box 911 
Cheyenne, Wyoming

POTRZEBA doświadczonego sto­
larza do ram meblowych. 1828 So. 
Washtenaw, LAwndale 1-7338.

★ KSIĄŻKI

ŚMIECH!
HUMOR! 

SATYRA! 
“Serdeczna książka 

w błękitnym kolorze” 
... mówią o nlel krytycy

RADIOWE 
IGRASZKI 

MARKA GORDONA 
Cena S3 

około 300 stron
Zamówienia Kierować:

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22 lllims 

<Na C O 1J KSiaZek 
olr wvsvtariv*

GIRL OR WOMAN

TYPIST
AUTOMATIC PAY RAISES 

Apply
525 W. 76th St., Building 3, 4th Fl. 

ELMCRAFT, CHICAGO

STENOGRAPHER 
FOR NEW OFFICE 

Preferably 18-25 years. Wonder­
ful hours 8:45 to 5 p. m. Excellent 
transportation. 1 block from Ever­
green Plaza. Excellent salary with 
periodic increases.

MUTUAL OF NEW YORK 
PRescott 9-3511

STENO-CLERK
40 hour, 5 day week 

Permanent position. — Employe 
benefits. Southwest side resident 
preferred.

THE HODSON CORP.
5301 W. 66th St.

Portsmouth 7-8447

NATIONALLY
KNOWN FOOD

PROCESS COMPANY
IS INTERVIEWING 

APPLICANTS FOR ITS
NEW NORTH LAKE

ADMINISTRATIVE 
OFFICES 

SECRETARIES
Highly attractive offers are avail­
able to those with experience to 
fill the following positions:

—Switch-board Receptionist
—Credit Clerk
—Mail-Messenger Clerks

Call BRoadway 3-3590
for appointment

General Foods Corp.
180 Davis St.
Evanston, 1111.

CLERK TYPIST
Temporary position available for 
truck manifesting and general of­
fice detail. Neatness and accuracy 
with figures essential. 5 day week.
MOLAND BROS. TRUCKING CO. 
4108 W. 52d PI. REliance 5-2255

LDOJ?IMAJ^C,A___
4-POKOJOWE mieszkanie, 2404- 
2410 West McLean Ave., blisko 
Western i Armitage. $90. Telefo­
nować do janitora.

GILLMAN
ARmitage 6-6248 lub do 
BAIRD and WARNER 

CEntral 6-1855

MODERN 4 OFFICES 
Will rent individually. 

Wood Panelled Reception Room.
Suitable for professional or busi­
ness. Immediate possession.

4740 So. Ashland 
Cal! mornings.

COlumbus 1-058”

3 ODDZIELNE POKOJE dla sa­
motnych mężczyzn, umeblowane, 
ogrzewane ciepłą wodą, 2546 So.

| Drake (blisko 26-tej) ROckwell 
12-8563.

★ KDNTRAKTORZY

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaskie i spadziste, zakładanie 
naprawianie i krycie smołą.

KOMINY, budujemy, reperu­
jemy i fugujemy.

RYNNY zakładamy, lub stare 
naprawiamy, malujemy na ze­
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana 1 aseku­
rowana. Otwarte codziennie, 
wieczorami, nocami i w nieda.

LAwndale 1-6047

★ DACHY
ROOFING

Wszystka praca gwarantowana. — 
W pełni asekurowani Eksperci Mie­
szkania, Strome dachy, naprawy 1 
instalowanie nowych. Używamy 
najlepszych materiałów. Telefonuj­
cie codziennie, a nawet w niedziele 
po dobra porado 1 bezpłatne obli­
czenia.

ROckwell 2-8778

★ DOMY
6401 S. LOCKWOOD (5300 West)
6 pokojowy murowany Town­
house, pełny bezment z pokojem 
rekreacyjnym, gazowe forced air 
ogrzewanie, kuchnia z szafkami, 
od ściany do ściany dywany, okna 
zimowe i siatki, blisko szkół i ko­
munikacji, na szybką sprzedaż, — 
$12,500, przez właściciela.

LUdlow 5-9013
OSZCZĘDŹCIE przy sprzedaży od 
właściciela. 6 pokojowy murowa­
ny, nowy extra duży garaż, wraz z 
bezpłatnemi dodatkami. Wcżesne 
objęcie gwarantowane. STanley 8- 
7967.
OKOLICA Chicago-Hamlin, 7 po­
kojowa rezydencja, 4 sypialnie, ta- 
felkowa łazienka, najlepsza oferta, 
VAn Buren 6-7219.

★ Domy Poza Chicago
ROSELLE

Przez właściciela opuszczającego stan, 
3 letni, z 3 sypialniami brick veneer 
ranch, pełny bezment, kuchnia z brzo- 
zowymi szafkami, tafelkowa łazienka, 
forced air olejowe ogrzewanie, muro­
wany garaż na 2 auta, landscaped, wie­
le dodatków, autobus szkolny na na­
rożniku, dobra komunikacja do miasta, 
na szybką sprzedaż, $21,000.

Teł. LAwrence 9-5090
Deal With Owner 

Price $6,500—Terms 
Immediate Possession

MICHIGAN
7 rm. house -with bath. 10 acres 
of land. 6% miles from Allegar. 
Will sell on- terms. Ellis, RR 2, 
Grand Junction, Mich., GEneva 
4-3913.

★ FARMY
WISCONSIN—HURLEY FARM 

Modem 80 acres, suitable for dairy 
also motel possibilities, 2 mi. east 
of Berlin nr. Fox River. Excel, 
hunting and fishing, beautifully 
landscaped home and very mod. 
well-kept bldgs., suitable for 2 
families, good productive land, 
$400 per acre or best offer, silo, 
granary machine and tools, sheds, 
garage, chicken house, water. — 
Phone Berlin 830 F. 22 or write 
Rt. 2, Berlin, Wis. Contact owner.

★ ZIEMIA
CZARNA ziemia 10 buszli—$4.00, 
20 buszli—$6.50. Bishop 7-4654.

★ auta
1959 “LARK”

6 pasażerski sedan, pełne fabryczne 
wyposażenie. Proszę przejąć pozostało 
•Płaty $33.50 miesięcznie. Wymagana 
gotówka tylko $27.50 na opłatę za prze­
chowanie.

Telefonować do Mr. Jarosewlcz 
NAtional 5-8334 

‘lub można zobaczyć przy 
1750 N. Harlem Avenue

★ domYz interesem
Na Sprzedaż przez Właściciela 

Tawerna z Budynkiem
I piętrowy murowany, 6 pokojowe 
mieszkanie w tyle, pełny bezment, 
nowe ogrzewanie stokerem, długo 
wyrobiony interes, sprzedaję z po­
wodu innych interesów, w bardzo 
dobrym stanie, cena przystępna. 
5300 So. Winchester.

PRospect 8-9103

★ INTERESY-
NA SPRZEDAŻ przez właściciela, 
mały lunchroom. — Okolica Cen­
tral Park i North Ave. Niezwykła 
okazja dla polskiego małżeństwa, 
pokój bilardowy z 6 stołami, mo­
żliwość nowoczesnego 2 pokojo­
wego mieszkania, brutto $15,000, « 
można powiększyć, mały inwen­
tarz, dobry przystanek troków i 
fabryczny. ARmitage 6-1131.

* MA^ZYNY DO SZYCIA
MASZYNY DO SZYCIA

Naprawiam i przerabiam wszel­
kiego rodzaju nożne na elektrycz­
ne — po najniższej cenie. Sto­
liczkowe lub walizkowe od $29.00. 
Skowron 38 lat doświadczenia. 
Telefon PEnsacola 6-1670 rano 
przed 10-tą lub po 5-tej.

★ KSIĄŻKI

Jeszcze Jest Do Nabycia 
PO CENIE ZNIŻONEJ 

KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY

Na 1959 Rok
który zawiera 

pytania i odpowiedzi do 
Egzaminu 

Obywatelskiego

Obecni* TCa 
tylko: JOC

(Uwaga: Kalendarz nan na rok 
1960 pytań tych nie rawióra).

Zamówienia kierować: 

Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Avenue 

Chicago 22. Illinois
(Na C.O.D. nie wysyłamy)
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8 DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). WTOREK, 5-GO KWIETNIA (APRIL), 1960

Polska Młodzież w Sowieckiej 
Szkole Ulega Wynaradawianiu

■ ■

I;

KIEROWCA ŻLE SKRĘCIŁ I JEST W SZPITALU. W czasie wyścigów starych aut w Atlanta, Ga., 
które odbyły sie na dystansie 100 mil, kierowca jednego z aut, nazwiskiem Don Bitner, nieodpowie­
dnio 1 zbyt brawurowo “wziął” zakręt i auto jego przekoziołkowało się na ziemi kilkakrotnie. Kie­
rowca odesłany został do szpitala, gdzie stwierdzono, że obrażenia jego nie są zbyt ciężkie i życiu 
nie zagraża niebezpieczeństwo.

Z POLITYKI Sprawa Muzeum
Polonii Na

Londyn. (DP).—Wśród Po­
laków, przybyłych ostatnio na 
stałe do Anglii, dość duży 
procent stanowią młodzi po­
niżej 21 lat, którym Home 
Office zezwolił na przybycie 
do rodziców. Są wśród nich 
młodzi repatrianci z woje­
wództw wschodnich, którzy 
już Polski przedwojennej 
nie pamiętają i całe wykształ­
cenie otrzymali w sowieckich 
gimnazjach.

Rozmawiamy z jednym z 
nich, przybyłym z t.zw repu­
bliki białoruskiej.

— Czy oprócz pana, panie 
Kazimierzu, było w klasie 
więcej Polaków?

— Tak. Polacy stanowili 
mniej więcej połowę. Prawie 
jedna czwarta uczniów nale­
ży do Komsomołu.
Szkoły a Religia

—Czy konsomolcy mają ja­
kieś przywileje w gimna­
zjach?

— Komsomolcowi łatwiej 
uzyskać dostęp do wyższych 
uczelni i otrzymać stypen­
dium. Jest on też lepiej trak­
towany przez nauczycieli. 
Ale komsomolec ma też pew­
ne obowiązki. Np. trudniej 
mu się uchylić od wyjazdu 
na “celinnylje” ziemie w Ka­
zachstanie, jeśli organizacja 
tego zażąda. Komsomolcowi 
nie wolno też chodzić do 
kościoła.

— A inni uczniowie mo-

— Oficjalnie nie zabrania 
się chodzić, ale jest to źle 
widziane. Natomiast jeśli 
komsomolec zostanie zauwa­
żony w kościele, to za pierw­
szym razem następuje naga­
na, za drugim razem — wy­
kluczenie z komsomołu.
Dominuje język rosyjski

— W jakim języku uczy­
liście się w gimnazjum?

— Większość godzin w ję­
zyku rosyjskim, mniejszość 
w białoruskim. Z obcych 
języków uczono niemieckie­
go (2 godziny tygodniowo), w 
miastach zaś — angielskiego 
lub francuskiego. Nauka 
tych języków zaczyna się w 
klasie 5-tej, gdy chłopcy ma­
ją przeciętnie 12 lat. Gdy 
przyjeżdża na kontrolę in­
spektor szkolny, zwracał się 
do nas po rosyjsku. Język 
rosyjski panuje też natural­
nie we wszystkich urzędach
Historia w sowieckim świetle

— W klasach wyższych — 
ciągnie dalej p. Kazimierz 
— uczeń musi zaznajomić 
się dokładnie z historią rewo­
lucji bolszewickiej i z kon­
stytucją stalinowską.

Młodzież musi też znać hi­
storię wojen, prowadzonych 
przez dawną Rosję. Wojna

Za Dużo Zażyła 
Środków Nasennych

W szpitalu w Evanston 
zmarła w niedzielę 88 lat li­
cząca Charlene Williams, za­
mieszkała pnr. 6807 Sheridan 
rd., która w sobotę została zna­
leziona w swym domu nie­
przytomna i w dogorywają­
cym stanie po zażyciu zbyt 
dużej ilości pigułek nasen­
nych.

Dogorywającą kobietę za­
stał w domu jej znajomy, Her­
bert B. Norton z 325 Kedzie 
Ave., Evanston. Złożył on o- 
świadczenie na policji, że 
zmarła znajdowała się w sta­
nie silnego rozstroju psychicz­
nego po niedawnej śmierci jej 
męża oraz śmierci syna w roku 
1957.

W pokoju, gdzie znaleziono 
kobietę, obok łóżka leżało pu­
dełko z pigułkami nasennymi 
oraz kartka adresowana do 
Herberta Nortona.

Czytelnie Obchodzą 
Swój Tydzień 
Krajowy

Począwszy od niedzieli w 
całym kraju obchodzony jest 
Krajowy Tydzień Czytelń. Z 
racji tej, w gmachu głównej 
czytelni w Chicago oraz wszy­
stkich 57 filiach czytelń na 
terenie miasta przeprowadzo­
ne zostaną w tym tygodniu 
specjalne pogadanki i wy­
świetlanie przezroczy.

Program Tygodnia będzie 
nosił nazwę “Cuda Nowych 
Światów — poprzez książki”. 
Z okazji tego Tygodnia, w 
głównej czytelni przy Michi­
gan ave. i Randolph ul. odbę­
dzie się w środę, o godzinie 4 
popoł. herbatka, — dla złoże­
nia uznania i czci dla tych 
Chicagowian, którzy położyli 
specjalne zasługi dla świata 
książek. Herbatkę tę urządza 
organizacja “Friends of the 
Chicago Public Library”.

polsko-bolszewicka w r. 1920 ■ 
jest oczywiście przedstawio-| 
na jako dzieło “magnatów” 
poiskich.

— A czego pan się dowie­
dział o dziejach Polski przed­
rozbiorowej?

— Bardzo mało. Natural­
nie w świetle podręczników 
sowieckich Białoruś była u- 
ciskana przez polskich pa­
nów i magnatów, którzy pa­
rę razy “napadali na Rosję. Z 
sympatią, dodatnio, piszą au- 
torowie podręczników o Su- 
worowie i Kutuzowie. Woj­
na z Napoleonem w 1812 r., 
jest dość szczegółowo opisa­
na.

— W’ięc o Jagiellonach, o 
Batorym, o wojnach za Wa­
zów nie słyszał pan w gimna­
zjum nic?

— Jeśli coś było w podręcz­
nikach, to tak mało, że nie 
zapamiętałem nic.

Z Polaków, wspomnianych 
w historii, najwięcej dowie­
działem się o Dzierżyńskim.

Z polskich pisarzy można 
było czytać Kraszewskiego, 
Orzeszkową, Żeromskiego, 
Konopnicką. Ale wszystko w 
języku rosyjskim! Nie wi­
działem w bibliotece ani jed­
nej książki polskiej.

— Co się młodzieży naj- 
bajbadziej podoba, do czego 
ona dąży?

—Może powiem najpierw 
o wybieraniu zawodu. Otóż 
wśród moich kolegów wie­
lu chciało się kształcić na 
traktorzystów i szoferów, bo 
najłatwiej dostać się na ta­
kie kursy. Dość popularny 
jest zawód nauczycielski, 
zwłaszcza wśród dziewcząt. 
Niektórzy chcą być inżynie­
rami 1 czasem po ukończe­
niu służby wojskowej prze­
chodzą do fabryk sprzętu 
wojskowego. Nie brak też 
kandydatów na lekarzy, ale 
do akademii medycznej tru­
dno się dostać.

— Jakież są jeszcze inne 
pragnienia młodzieży?

— Spotkałem jednego-u- 
śmiecha się ' p. Kazimierz — 
ale tylko jednego, który 
chciał być redaktorem. Mu­
szę jednak zaznaczyć, że ży­
liśmy na wsi, gdzie młodzież 
miała może trochę węższe ho­
ryzonty. Nie widzieliśmy 
ani prawdziwego teatru, ani 
wielkich filmów, tylko agi­
tacyjne. Pewnie, że wielu mo­
ich kolegów pragnęłoby po­
znać kawał świata, ale zdają 
sobie sprawę z tego, że pod­
różowanie będzie niemożliwe. 
Niektórzy chcieli wyemigro­
wać na stale na zachód, ale 
wiedzą, że to się nie uda. Kra­
je jak Anglia lub Stany Zjed­
noczone, są malowane czar­
nymi barwami. Strajki, głód, 
wyzysk robotnika... Prawdy 
c wolnym święcie nie można 
się dowiedzieć nawet z listów 
krewnych.

Np. jak mój ojciec napisał 
z Anglii coś o swoich zirob- 
kach, to cenzura zasmarowa- 
ła te linijki czarnym tuszem.

72 lat liczący emigrant z 
północnych Włoszech, który 
od roku 1929 mieszkał w po­
koju jednego z domów w 
Highwood, nie płacąc zupeł­
nie ani centa, gdyż właściciel­
ka uważała go za kompletnie 
biednego człowieka, — jak się 
okazało, — posiadał znaczną 
gotówkę ukrytą w skrzynce 
we wnętrzu swej walizki.

Sprawa ta wyszła na jaw w 
niedzielę, gdy emigrant ten, 
nazwiskiem Giuseppe Merli, 
zmarł nagle na atak serca w 
zajmowanym z łaski właści­
cielki domu pokoju w budyn­
ku pnr. 328 Green Bay rd. 
Martwego w łóżku Giuseppe 
Merli Znalazł jego przyjaciel, 
Joseph Calzia, 229 Michigan 
ave, Highwood, który wyja­
wił, że zmarły wspominał czę­
sto, że ma jakieś pieniądze w 
swej walizce.

Policja zarządziła przeszu­
kanie walizki. Znaleziono w 
niej skrzynkę przykrytą bieli­
zną, wewnątrz której były 
banknoty na ogólną sumę 
22,710 dolarów. Część z tych 
banknotów należała do wyco­
fanych już z obiegu w roku 
1929. Właścicielka domu o- 
znajmiła policji, że Merli mie­
szkał w jej domu od rokiu 
1929, nie płacąc ani centa za 
czynsz ani też za utrzymanie- 
Uważała go za bardzo biedne­
go człowieka, który nie byłby 
w stanie zapłacić.

Obecnie — pieniądze zdepo­
nowane zostały u powiatowe-

Ale jeśli z zagranicy przy­
chodzi paczka z dobrą odzie­
żą, to ludzie rozumieją, że 
zagranicą widocznie nie jest 
tak źie.

— Czy dowiadywaliście się 
czegoś o wolnym świecie z 
radicstacji zagranicznych?

— Do śmierci Stalina lu­
dzie bardzo ukrywali się ze 
słuchaniem radia zagranicz­
nego, bo to było bardzo su­
rowo karane. Sam kilka ra­
zy chodziłem do sąsiada, któ­
ry miał aparat, ale to było w 
nocy. Słuchaliśmy Wolnej 
Europy, czasem Londynu. 
Rosjanie bardzo zagłuszają. 
Od śmierci Stalina łatwiej do­
stać aparat, na który łapie się 
fale zagraniczne, no i policja 
nie rewiduje domów w po­
szukiwaniu tych, co słu­
chają zagranicy.
Ciężka praca na roli

— Szkoły muszą pracować 
na roli?

— Tak, od starszych ucz­
niów wymaga się takiej pra­
cy jak od kołchoźnika. Pa­
miętam, że podczas kopania 
buraków i ziemniaków pra­
cowaliśmy przez 2 tygodnie 
od 9-ej rano do 6-ej wieczo­
rem. Praca trwała więc 
dłużej niż nauka w szkole.

Tę pracę wykonywali ucz­
niowie starsi od 7-ej klasy 
czyli mający 14-17 lat lub 
więcej. Młodsi, od 5-tej kla­
sy, pracowali krócej, bo 2—3 
dni i lżej.. Pieniędzy nie do­
stawaliśmy, tylko kołchoz o- 
biecał dostarczyć drzewo do 
szkoły.

— jak z odżywieniem w 
szkole?

— Nawet herbaty nie mo­
żna dostać. Jak sobie ktoś 
przyniesie coś z domu, to 
może zjeść. A w klasach 
bywało zimno. Czasem tak 
mroźno, że puszczano ucz­
niów do domów. Nie było wę­
gla więc palono torfem. Nie 
było szatni, więc każdy trzy­
mał płaszcz tam, gdzie sie­
dział. Później powbijano w 
klasach haki do wieszania o- 
dzieży. Pomoc lekarska dla 
chorych uczniów bezpłatna i 
u lekarzy uczniowie nie dają 
łapówek.

Do lekarza wyznacza ucz­
niów siostra szpitalna, która 
raz w roku ogląda włosy, pa­
znokcie, a czasem robi wszy­
stkim zastrzyki, np. przeiw- 
tyfusowe. Co do lekarstw, 
to trzeba za nie płacić w ap­
tece, a niektóre są drogie, 
np. penicylina.

Tak wygląda szkoła w pół­
nocno - wschodniej Polsce i 
podobnie jest w t.zw. republi­
ce ukraińskiej. J.

Proszą o Pomoc
Jan Chmielewski, poczta Dzierz­

kowice, w- Podwody, pow. Kraś­
nik Lub., Polska, — jest ciężko 
chory na serce i nie pracuje już 
od 2 lat. Ma na utrzymaniu ro­
dzinę, składającą się z 6-ciu osób, 
w tym sparaliżowanego 14-letnie- 
go syna. Każdą pomoc przyjmie z 
wdzięcznością.

go administratora publiczne­
go pow. Lake. Będą czynione 
starania dla odszukania krew­
nych zmarłego we Włoszech, 
a jeśli nikt się nie zgłosi, pie­
niądze przejdą na własność 
kraju.

Merli pracował od r. 1929 
w sklepach spożywczych jako 
robotnik od wszelkich drob­
niejszych prac. Do Stanów 
Zjednoczonych przybył w ro­
ku 1910 i pracował jako gór­
nik w południowej części sta­
nu Illinois, aż w roku 1929 
przyjechał i zamieszkał w 
Highwood.

Problem Głuchoty - 
Tematem Konferencji

Do Evanston przyjechało w 
niedzielę 91 administratorów 
szkół dla osób dotkniętych 
głuchotą. Administratorzy po­
chodzą ze szkół znajdujących 
się na terenie całego kraju 
oraz w Kanadzie. Rozpocząć 
oni mają w poniedziałek ogól­
nokrajową konferencję — w 
sprawach opracowania no­
wych metod w szkołach dla 
głuchych. Konferencja odby­
wa się w hotelu North Shore 
i trwać ma aż do piątku. Rolę 
gospodarzy konferencji speł­
niają członkowie Kliniki dla 
Głuchych oraz Instytutu Nie­
dokładności Wymowy przy U- 
niwersytecie Northwestern.

Prezydentem konfere n c J i 
[jest Marshall S. Hester.

Polityka i Religia
Z Wisconsin, gdzie od dłuż­

szego czasu silną kampanię 
prowadził senator John Ken­
nedy, nadchodzącą z miaro­
dajnych źródeł wieści, że 
sprawa religii odegra ważną 
rolę w bieżącej kampanii.

Kennedy jest katolikiem i 
ma licznych przeciwników — 
dlatego właśnie, że jest kato­
likiem.

Czynione są starania przez 
działaczy obu czołowycn par- 
tyj, by sprawy religijnej do 
kampanii — nie wciągać. Jed­
nakowoż sprawa ta ciągle na 
wierzch, jak oliwa na wodę — 
wypływa.

Jaki będzie jej dalszy roz­
wój i rezultaty ostateczne — 
czas na to tylko odpowie­
dzieć definitywne może.

Faktem jednak jest, że 
sprawa ta wpycha się do 
kampanii — drzwiami i ok­
nami i że — tak jedna jak i 
druga partia będą miały z 
nią wiele ambarasu, a świat 
śledzić będzie to z większym 
zainteresowaniem, niż naj­
popularniejszy eksport ame­
rykański ostanlch czasów — 
Rock and Roli...

* * ♦
Skreślą 186,254 
Nazwisk z Listy 
Wyborców

Rada elekcyjna — Board of 
Election Commisioners — o- 
kreśli 186 tysięcy 254 naz­
wisk z listy wyborców. Są to 
nazwiska tych, którzy nie od­
powiedzieli na listy wysła­
ne do nich przez Radę — po 
sprawdzaniu listy głosują­
cych w marcu.• • •
1,500 Osób Stróżować 
Będzie Przy 
Głosowaniu

Komisja obywatelska — 
Joint Civic Comittee on Elec­
tions — rekrutuje 15,000 o- 
sób do stróżowania nad prze­
biegiem głosowania w prawy­
borach 12go kwietnia. Tak 
głosi John J. McDonough, 
bankier chicagoski, który jest 
prezesem owej komisji.

Młoda mężatka, licząca za­
ledwie 16 lat, porodziła wczo­
raj dziecko w Sądzie Krymi­
nalnym w tym czasie, gdy jej 
mąż, liczący lat 20, stawał 
przed Sądem oskarżony o wła­
manie.

Poród nastąpił w sali dla 
sędziów przysięgłych przyle­
głej do sali rozpraw sędziego 
Richarda B. Austina, w Są­
dzie Kryminalnym, przy ulicy 
26-tej i California. W ten spo­
sób została matką Rita Eakes, 
żona Franka D. Eakes, bez­
robotnego maszynisty, zamie­
szkała przy 1320 N. Damen.

Poród zaczął się zaledwie 
w kilka minut po oficjalnym 
otwarciu posiedzenia Sądu. — 
Oskarżony Frank D. Eakes 
składał właśnie przed Sądem 
zeznanie, gdy mu się urodziła 
córka, o czym nic nie wie­
dział.

Eakes nie przyznał się do 
winy. Jest on oskarżony o 
dwukrotne włamanie do mie­
szkania przy 913 W. Welling­
ton w dniu 12 listopada i do 
mieszkania przy 3401 North 

[Seminary w dniu 16 lutego.

Instrukcje Dla 
Sędziów Wyborczych

W ten czwartek, 7go kwiet­
nia, udzielone zostaną in­
strukcje dla sędziów wybor­
czych (Election Judges), któ­
rzy urzędować będą podczas 
prawyborów w dniu 12go 
kwietnia.

W każdym precynkcie u- 
rzęduje po dwóch sędziów: je­
den demokrata i jeden repu­
blikanin.

Instrukcje odbędą się w sa­
li Bernard Shaw Room, w ho­
telu Sherman.

Dzieci Znalazły 
w Śmieciach 
195 Dolarów

Dwoje dzieci, bawiące się 
w niedzielę rano na pustym 
placu w rejonie domu pnr. 
8103 Ellis Ave. znalazły 
wśród śmieci tekturowe pudło 
od zabawek, w którym znaj­
dowało się 160 doi oraz papie­
rową torbę, w której było we­
wnątrz 35 dolarów.

Wpierw znalazł pieniądze 
11-letni chłopiec John Gilgen- 
berg z pnr. 1008 E. 81sza uli­
ca. Podjął on z pośród śmieci 
pudełko tekturowe, w którym 
znalazł on zwitek pieniędzy. 
Zwitek zawierał sumę 160 do­
larów. W chwilę później 11- 
letnia dziewczynka, Joyce 
Fine, z pnr. 8128 Ellis Ave. 
podjęła ze śmieci torbę papie­
rową , używaną do zakupów. 
Wewnątrz znalazła ona 35 do­
larów.

Ojciec dziewczynki zawia­
domił o tym policję z Burn­
side. Dwaj przybyli na miej­
sce detektywi nic więcej jed­
nak nie znaleźli. Pieniądze 
zdeponowane zostały na poli­
cji na przeciąg 1 roku, póki 
nie znajdzie się właściciel,— 
jeśli nikt się nie zgłosi, według 
przepisów, pieniądze te staną 
się własnością znalazców. Po­
licja sądzi, że śmieci wyrzuco­
ne zostały przez lokatora do­
mu przytykającego do placu. 
Musiał poprzedni lokator um­
rzeć i wszystkie pozostałe po 
nim rzeczy, i stara garderoba 
wyrzucone zostały poprostu 
na plac.

Dnia 3 marca Eakes był 
aresztowany i od tego czasu 
przebywał w areszcie. Poro­
dowi asystowali pielęgniarka 
pani Alberta Sadder i lekarz 
dr. W. Kuczerepa, którzy zo- 
stli wezwani w tym celu z 
więzienia powiatowego.

Noworodek został owinięty 
w sweter sekretarki sędziego 
Austina i zaraz odwieziony 
wraz z matką do szpitala, 
skąd raporty lekarskie głosiły 
zaraz, że dziecko i młoda mat­
ka czują się dobrze.

Sędzia Austin, gdy się do­
wiedział o wydarzeniu, pogra­
tulował oskarżonemu córki i 
odroczył rozprawę do 16-go 
kwietnia.

DR. C. KOTLARZ 
przeprowadził się i ordynuje 
pnr. 1200 N. ASHLAND AVE. 
(Manufacturers National Bank

Building) 
Humboldt 6-5555

4te piętro, pokój 416
Godz.: od 2-4ej i od 6-8ej 

(prócz środy)
W sobotę od 2-4ej

Dobrej Drodze 
Powołano Do Życia 
Fund. Budowy Nowe­
go Domu DlaMuzeum

Próba zorganizowania spe­
cjalnej opieki nad Muzeum 
Polonii, znanym dotychczas 
pod nazwą Muzeum i Archi­
wum Zjednoczenia P.R.K. w 
Chicago została podjęta w 
zeszłą niedzielę na specjal­
nym zjeździe, w którym wzię­
ło udział szereg działaczy, 
głównie Zjednoczeńców i 
księży — z różnych ośrodków 
Polonii amerykańskiej.

Z zarysu programu jaki zo­
stał przyjęty na tym zjeździe 
wynika, iż oficjalna nazwa 
tej instytucji w przyszłości 
brzmieć będzie: Polskie Mu­
zeum w Ameryce — Polish 
Museum of America.
Fundacja, Dyrekcja

Zjazd utworzył fundację, 
której staraniem będzie zdo­
bywanie funduszów na utrzy­
manie Muzeum i wybrał dy­
rekcję oraz zarząd dla tejże 
fundacji.

Dyrekcje fundacji stano­
wią:

Stanisław Turkiewicz, wi- 
ceprzew. — Józef Osajda, dy­
rektor Zjednoczenia i se­
kretarz — red. Stefanowicz.
Zarząd

Zarząd fundacji został wy­
brany w następującym skła­
dzie:

Prezes — ks. Wale rian 
Karcz, wiceprezesi — ks. pra­
łat Wacław Filipowicz, re­
ktor Seminarium Polskie­
go w Orchard Lake, Mich., 
Stanisława Wiśniewska, wi­
ceprezeska Zjednoczenia, ks. 
Alfons Skoniecki z Three Ri­
vers, Mass., Władysław La­
ska, prezes Sokolstwa w 
Pittsburgh, Pa. i Józef Gło­
wacki, sekretarz gen. Zjed­
noczenia Polsko - Narodowe­
go z Brooklyn, N. Y.
Sekretarz i Skarbnik

Sekretarz — red. Z. Stefa­
nowicz, skarbnik — Adela Ła- 
godzińska, prezeska Związku 
Polek, doradca prawny — 
adw. William Binkowski, syn­
dyk Zjednoczenia.

Jeden z pierwszych aktów 
oficjalnych zarządu fun­
dacji, było wydanie odezwy do 
innych organizacji, zrzeszeń 
oraz grup polon ijnych o 
współpracę i poparcie.

W rezolucji, jaką zjazd o- 
głosił, główny punkt stanowi 
— zamiar budowy nowego 
gmachu dla zbiorów nagro­
madzonych w obecnej kwate­
rze w Domu Zjednoczenia.

Uwaga Pp. Kupcy, 
Towarzystwa 
i Organizacje

Niniejszym zawiadamiamy, że 
ogłoszenia z życzeniami świą­
tecznymi do zamieszczenia w 
numerze świątecznym, w sobo­
tę, dnia 16-go kwietnia, b. r., 
będą przyjmowane tylko do 
5-tej po południu, we wtorek, 
12-go kwietnia.

Ogłoszenia handlowe do te­
go numeru będą przyjmowane 
jeszcze w czwartek, 14-go kwie­
tnia, do 5-tej po południu.

Ogłoszenia drobne i nekrolo­
gi będą przyjmowane do 5-tej 
po południu, w piątek, 15-go 
kwietnia.

Prosimy o łaskawe nadsyła­
nie ogłoszeń wcześnie lub po­
danie ich telefonicznie przed 
wyżej oznaczonym czasem.

Telefon BRunswick 8-8700.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO

Uważany Za Biednego — Zmarł, 
Zostawiwszy w Walizce $22,710
Właścicielka Domu Nie Żądała Od Niego Pie­

niędzy Za Czynsz i Utrzymanie Od Roku 
1929, Mając Go Za Człowieka Kompletnie 
Bez Centa

Gdy Mąż Był Na Ławie Oskarżonych 
Zona Porodziła w Sądzie Dziecko 
Niezwzykłe To Wydarzenie Nastąpiło w Są­

dzie Kryminalnym, a Matką w Takich Oko­
licznościach Urodzonego Dziecka Jest 16- 
Letnia Rita Eakes, pnr. 1320 N. Damen

Kopański Serdecznie Podejmowany
Na Akademii Karpatczyków
20-to Lecie Powstania Brygady Karpackiej 

Uroczyście Obchodzono. — Zespół Tanecz­
ny ZNP Upiększył Program Akademii. — 
Wanda Rozmarek, Żona Prezesa Z. N. P. 
Świadkiem Programu i Uroczystości

W niedzielę, 3-go kwietnia, 
w sali Związku Polek przy 
1309 N. Ashland ulicy odbyła 
się Akademia Jubileuszowa 
Koła Karpatczyków w Chi­
cago, którzy obchodzili uro­
czyście 20-lecie pows tania 
swej Brygady Karpackiej 
równo 20 lat temu, w roku 
1940-ym.
Gen. S. Kopański — 
Na Uroczystości

Karpatczycy obchodzili swe 
Święto według opracowanego 
na dwa dni programu, uświę- 
tnionego przybyciem specjal­
nie zaproszonego przez nich 
gen. dyw. Stanisława Kopań­
skiego z Londynu, organizato­
ra i dowódcę Brygady Kar­
packiej, pod którego dowódz­
twem Brygada pisała na tere­
nie Afryki swe niezapomniane 
karty doskonale spełnionego 
obowiązku żołnierskiego pol­
skiego żołnierza, w czasie 2-ej 
wojny światowej.

W niedzielę o godz. 12-ej w 
południe odbyło się w kościele 
Św. Trójcy uroczyste nabożeń­
stwo za poległych i zmarłych 
Karpatczyków, po południu 
zaś, o godzinie 3-ej rozpoczęła 
się Akademia. Sala Związku 
Polek już o godzinie 2:30 po­
poł. wypełniona była do o- 
statniego miejsca przybyłymi 
gośćmi.
Pani Wanda Rozmarek — 
Obecna Na Sali

Wśród obecnych była na sali 
Małżonka Prezesa ZNP mec. 
Karola Rozmarka, Pani Wan­
da Rozmarek. W programie 
— jako główny punkt Akade­
mii było przemówienie gen. 
St. Kopańskiego, który we­
zwał Karpatczyków do nie- 
ustawania w dalszych wysił­
kach w pracy narodowej wraz 
z innemi organizacjami Polo- 
nijnemi “póki Polska nie bę­
dzie wolną i niepodległą.”

Przemawiał również ks. kap. 
S. Malinowski.
Część Artystyczna

W części artystycznej pro­
gramu, który stał na bardzo 
wysokim poziomie fascynu­
jącą deklamację wygłosiła ar­
tystka dram, pani W. Fryd­
rych Zbierzowska. Nasz tenor 
polski z -Chicago p. Stefan 
Wicik odśpiewał “Pamiętam 
ciche jasne dni”, Karłowicza, 
“Maki” — Niewiadomskiego, 
“Granadę” A. Lara.

Deklamację “Na Polu Bi­
twy” oraz “Powrót Brygady”
— wygłosił p. Z. Szepett. Ze- 
ąpół Uczni Polskiej Szkoły im. 
Gen. K. Pułaskiego wykonał 
wzruszająco “Melodekl a m a- 
cję” pieśni Bryg. Karpackiej
— “Karpacka Brygada”.
Występ Zespołu 
Tanecznego ZNP.

W ramach programu tak w 
pierwszej jak i drugiej jego 
części wystąpił zespół tanecz­
ny Związku Naród. Polskie­
go. W pierwszej części wy­
stąpiło 6 par, potem 4 pary, 
a następnie 5 par. Odtworzyli 
oni “Mazura” i “Oberka” a 
w 2-ej części “Tańce Góral­
skie”. Występ zespołu podo­
bał się wszystkiem. Tancerza 
wystąpili w strojach narodo­
wych polskich, doskonale byli 
zgrani i sala aż trzęsła się od 
oklasków. Zespół przygoto­
wany był przez instruktorkę 
tańców polskich p. Ewę Ow­
siak.

Program Akademii obejmo­
wał również występ Chóru 
“Nowe Życie”, który odśpie­
wał “Sztandary polskie na 
Kremlu” oraz “Pieśń Filare­
tów”. Całość i wykonanie 
Akademii stały na b. wysokim 
poziomie artystycznym.

Akademię zakończył wspól­
ny śpiew “Karpacka Bryga­
da”.

Organizują Plan Odbudowania
i Ulepszenia Polskiej Dzielnicy
Powstała Nowa Organizacja Obywatelska Pod 

Nazwą “Humboldt Neighbors” Na Terenie 
Między Western Ave., Division, California 
i North Ave.

Grupa obywateli dzielnicy 
objętej ulicami — Western 
Ave., Division, California i 
North Ave., zorganizowała 
wspólną akcję, której zada­
niem będzie — ratowanie tej 
dzielnicy od upadku i stałe u- 
lepszanie jej — tak, by stała 
się ona jedną z najczystszych 
i najlepiej utrzymanych w na­
szym mieście.

Grupa ta przyjęła jako naz­
wę urzędową — Humboldt 
Neighbors’ Association.

Słowo Neighbors — sąsiedzi 
— włączone zostało do nazwy 
dlatego, by udział w pracy nad 
ulepszaniem i upiększaniem 
dzielnicy brali nie tylko wła­
ściciele domów, lecz także tak 
zwani “renciarze”, czyli oku­
panci mieszkań wynajętych.
Zarząd Wybrany

Prezesem Humboldt neigh­
bors’ — wybrany został C. Lee 
Hubbell, zamieszkały pnr. 1445 
N. California Ave

Resztę zarządu stanowią:— 
H. J. Ross Jr., 2716 Potomac 
Ave., wiceprezes; Miss Marga­
ret M. Knox, nauczycielka w 
szkole Von Humboldt, sekre­
tarka.

Przewodniczącą komitetu 
członkostwa jest Mrs. Joseph 
Szalkiewicz, zamieszkała pnr. 
1503 N. Maplewood.

Resztę zarządu stanowią:— 
Dr Willard J. Congreve, pryn- 
cypał szkoły Humboldt; Mrs. 
John Estrand, przewodnicząca 
komitetu zażaleń; Mrs. Ross, 
przewodnicząca komitetu ko-

Słuchajcie Programu 
GRUNWALDZKIEGO 

Ze Stacji WEDC 
W KAŻDY CZWARTEK 

od (rodziny 7 do 8 wieczorem. 
Ogłoszenia odpowiedzialnych 
kupców oraz skecz humory­
styczny:

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW”

Bronisław Zieliński, kierownik; 
Pelagia i Bronisław Mrozowie. 

anonserzy.

ordynacyjnego rodziców i Mrs. 
Donald Mc Kay, wiceprzewod­
nicząca komitetu reklamy. 
Jutro Zebranie

Drugie i niezmiernie ważne 
posiedzenie tej pochwały god­
nej grupy obywatelskiej odbę­
dzie się jutro, w środę, 6-go 
kwietnia, w sali Ironside, 1841 
N. Washtenaw Ave., o godzi­
nie 7-ej wieczorem.

Dzielnica, o której tu mowa, 
zamieszkała jest w wielkiej 
mierze przez rodziny polskie­
go pochodzenia.

Ostatnie 3 Dni
Dziś i Jutro

od 2-giej pop. do północy!
Nowy Film Polski

Rodak z Ameryki?
Typ z pod ciemnej gwiazdy? 

Czy agent Hollywood?
Dziewczętami Otoczony

Sensacyjna Opowieść! 
Niespokojne i pełne przygód 
życie Anatola Kowalskiego

W pięknych kolorach
Inside Poland 

Jak amerykański reporter, 
widzi dzisiejszą Polskę?

Dawne zwyczaje, ludowe 
stroje i stare piosenki!

‘Wesele na Kurpiach’
z życia wziete wiejskie wesele!

film ciekawych wydarzeń

Wiadomości z Polski
w dużym B. & K. teatrze

ACE BUILDERS A REPAIRS
Chimneys repaired $10 and up 

Tuckpointing - Partitions 
Garages Built 

Roofing leaks repaired 
2 leaks $7 and up 

For this month only 20% off 
Call LA S-2125 2727 N. CLARK 

BILTMORE
2046 West Division St. 

blok na zachód od Damen Ave.
Telefon HUmboldt 6-6291
Ostatnie pokazy 10 wieczór!


